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„SIEMENS“ 


Warszawa, FokKsal 18. 


Wydział Karny 
Nr. LI.Z.K.1548-28 
dn, 22 groaa 1928 r. 


o 
Pana Jana Urbacha f 
Redaktora odpow. czasopisma | : 
„Głos Polski" | 
zam. w Łodzi, Gdańska 46.! 
Z mocy art. 30, 33 i 77 Rozpo-, $ 
rządzenia Prezydenta Rzeczypo- | 
spolitej z dnia 10 maja 1927 roku'£ 
(Dz. Ust. 45-27), Wydział Karny| $ 
Sądu Okręgowego poleca Panu. 
ogłoszenie odpisu decyzji, umiesz 
czonej na odwrotnej stronie na $ 
naczelnem miejscu pierwszej stro- | 
ny najbliższego numeru czasopis- | $ 
ma „Głos Polski“ z tem, że jeden 
egzemplarz zawierający odpis de- 
cyzji należy niezwłocznie nadesłać 
Sądowi do akt sprawy Nr. Ll.Z.K, 
1548-28 — i 
Wice-Prezes Poe nieczytelny)“ 
St. Sekretarz (podpis nieczytelny); 
Odpis decyzji, 
Nr. dz. pos. gosp. 2641 
Sąd Okręgowy w Łodzi, na pos. 
gosp. w dniu 22 grudnia 1928 r.| 
po rozpoznaniu wniosku Prokura- 


P) 
tora o zatwierdzenie zajęcia cza- 


sopisma „Głos Polski” Nr. 349 z| as 
dnia 18 grudnia 1928 r. 


postanowił: 
Z mocy art. 76 i 77 Rozporządze- 


aury Dymisja ministra Feysztowicza 


398 w brzmieniu obecnie obowią- 


PARK HELENÓW JIRLICHT| Maaa 


Lekarz=dentysta 


Przyjmuje od 3—8 
Narutowicza 32 | ŚWIATOWA MARKA 
od 7—8 ceny kliniczne 

NIEGOWCÓW, KALOSZY : OBUWIA SPORTOWEGO 
O000000000000 5 to bai 


—— 


miei —2 Romie Ministrem sprawiedliwości został podse- 
28 grudnia 1927 r. Dz, U. R.P. N. 


118 poz. 1010, zarządzenie przez Kretarz stanu p. Car 


Łódzkiego Starostę Grodz iego 
|dnia 18 grudnia 1928 r. za Nr. L.| Warsz. koresp, „Głosu Polskie- s z urzędu ministra sprawiedliwo-|mu porucznik Zaćwilichowski z 
'B.P.10607-12-28 zajęcie pierwszej i go” (St. Gr.) telefonuje: ści. | pismami prezesa rady ministrów 
piątej stronicy nakładu Nr. 349, już od dłaższego czasu w ko- Warszawa, dn, 22 grudnia, 1920.| do marszałka sejmu i marszałka 
czasopisma „Głos Polski” z dnia zach politycznych mówiono o bli- Prezydent Rzeczypospolitej | senatu, zawiadamiającemi o zmia- 
'18 grudnia 1928 r. zatwierdzić ze | skiem Alapinin ministra spra- I. Mościcki, |nie na stanowisku ministra spra- 
względu na cechy przestępstwa | więdliwości p. Aleksandra Mey- Prezes Rady Ministrów -. wiedliwości. 

ord wozić P nd a | acerża sztowicza, d y ; K. Bartel, ONE >» 

zenia Prezydenta Rzeczypospoli- í ; scii ; i d- í i £ 

tej z dnia 10 maja 1927 t. Dz. U. wa zr czenia komisji budžet | ona sianie ie! za CA 
N. 45, poz. 398 zawarte w arty-|wjcz udzielał odpowiedzi w cza- szawiedłiwości A. RPNE (GORA 
Parry ps tytułem: Morderca ‘sie dyskusji budżetowej, w kołach = ' w Warszawie. 

óla schwytany” i „Światło w politycznych sprawa ta stała się "ER A 

mroku zbrodni"  odtwarzającym |znowu aktualna Mianuję Pana ministrem spra- 
treść dochodzenia i śledztwa a| podobno minister Meyssiowicz wiedliwości. 

mianowicie zeznania Stefana Ma-|;.; od dłakszeóo it oj 
linowskiego, Wiktorji Kukulskiej!7"7. uższego czasu nosił się z 
|s gos ! SKIEJ myślą ustąpienia, a to ze wzglę- 
i Natana Króla, oraz inne ważne gy na zły stan swego zdrowia. 
szczegóły zanim je ujawniono na Zwróciło uwagę, że na osta- 
rozprawie głównej względnie za- niem posiedzeniu plenarnem sej- 
mim ukończono postępowanie są- mu minister Meysztowicz nie był 
dowe. Zakazać rozpowszechnia-! soon hocht a ai da 
nia pierwszej i piątej stronicy! dzienny: znajdowała skoda z 
wspomnianego numeru  czasopis=! ym ay 


my się, że dymisja p. Meysztowie= 
cza była już oddawna przewidy= 
wana, W ostatnich czasach w 
« go. związku z ożywioną działalnością 
Powołanie p. Stanisława Cara ministerstwa sprawiedliwości, któ 
na ministra sprawiedliwości spot- | Ta skupiła się w rękach podsekre 
kało się w kołach politycznych z tarza stanu p. Cara, ustąpienie p. 
dużem uznaniem. P. Car, które- Meysztowicza stało się szczegól- 
E zosją zarówno x Jego: Sziałałne | nie: aktualne, 
} ści jako szeła kancelarji cywilnej| Konieczność reprezentowania ' 
r najważni h spraw  sądownic- naczelnika państwa marszałka d t i j > 
ma „Głos Polski“, ażniejszyc å z P. Stanisław Car e ; P 2 rządu na terenie sejmu przy roz 
h y twa polskiego, a mianowicie spra- Ą Sy . |Piłsudskiego, uchodzi słusznie za „ani 
Za AR RY wa odroczenia wejścia w życie de nowy minister sprawiedliwości. jednego z bliższych jego współ: | ałoco opa SEANA poirseba 
Wyd ind Aa kretu o ustroju sądownictwa. Jak „+. Meysztowicz wręczył re- Pracowników, Znana jest również stałego kontaktu pomiędzy rzą- 
n yazatı Karnego wiadomo, ki razy zabierali >; ez tęczy P+ Br" doskonała współpraca w osta- dem a parlamentem sprawiła, że 
(H. Birke) Y y mjerowi prośbę swoją o dymisję. POD osta- 
= aS kinu, wtedy głos z trybuny sejmowej A <d, Cia tnich czasach ministra Cara, jako p, Meysztowicz faktycznie oddał 
BM Bł c 000 © premjer Bartel, wiceminister Car, p podsekretarza stanu z premjerem kierownictwo resortu w ręce swe- 
dyrektor dep. Kuczyński i Świąt-| Wczoraj o godz. 10 rano pre-|Bartlem w wielu zawiłych i trud- zaś Car 
kowski, którzy starali się przeko- mjer Bartel udał się na Zamek, nych problemach  prawnoparla- go <Pcy P. Z 
nać se izbę o OD jak- gdzie aara przyjęty P żę? E mentarnych. Minister Car potrafił] Sprawa mianowania nowego 
najprędszegśo przeprowadzenia u- prezydenta na audjencji, ra kilka spraw przeprowadzić na te- kret t tał 
nifikacji sądownictwa, trwała trzy kwadranse, W czasie renje parlamentarnym z wielką podse FEAET REER ET ASRNI 
: ETF |audjencji p. prezydent podpisilj| umiejętnością Dlatego też w ko- stawiona do uznania p, Cara, 
Nieobecność ministra Meyszto- : l . w ko 
: l była wtedy. lak dwa dekrety, a mianowicie de- łach parlamentarnych nominacja| P, Meysztowicz powracś do 
NIEPEWYWONNA | 97 J JAK kret dymisyjny ministra Meyszto- | ta spotkała się również ł « . PRE 
się dowiadujemy, złym stanem „ý : P s > P ę z pelnem Wilna, gdzie obejmie zarezerwo- 
się dujemy, Ziy wicza i dekret nominacyjny mini- | uznaniem, j leć 
jego zdrowia. | lstra Stanisława Cara. sa > zh 3 | wane stanowisko prezesa wileń- 
Decyzja co do ustąpienia p, mi-  Dekrety te brzmią następująco: sie = aston Ehi eta skiego banku ziemskiego. 
nistra Meysztowicza zapadła o- Do pana Aleksandra Meyszto Stanistkw Car: złożył przysiędę ta Krążą także pogłoski, że p. 


szą jc, (Mega eea ez M sancii SpA ydy ręce p. prezydenta na Zamku, pędniki ma w bliskiej przy- 
Meysztowicz jeszcze był obecay.,  Przychylając się do przedsta- a Mata szłości objąć stanowisko wojewo 


Onegdaj po południu p. mini- wionej mi prośby, zwalniam Pana! O godz. i2-ej przybył do sej-ddy wileńskiego, 
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Niebezpieczeństwo Jak wygląda „jawna”* dyplomacja powojenna 
wojny 


wine NOGNA gra rapallska 


Moskwa, w grudniu. 


po o ewi ego Wy Wiad i podsłuch telefoniczny zorgani- 


dowych z ją RRO å 

Sion goni viella mowę zowany po mistrzowsku 

G il z . . .. 4 
iZan Rykówa,  |po sola Kulisy h.storycznych chwil w czasie Konterencji genueńskiej 


światowej ani jedno z państw, | W jednym z rozdziałów, druku* skonstatować tylko zupełną swą na Maltzan zastukał do numerujty lub zejść do mnie jutro na śnia 


które tniczył Ikiej|, 4 ć , "iż 27 gą 
ay A Da. delay r jących się w „Berliner Tagebla- bezsilności, więc rozeszli się do Ralenau'a. Gdy przeszedł próg |danie". 


nego w kierunku uniemożliwienia | cie wspomnień b. ambasadora an swoich pokojów i położyli się pokoju Ratenau rzekł: Widocznie międzynarodowy wy 
nowych zatargów zbrojnych, gielskiego lorda d' Abernona w spać. 
Dardzo sceplycznie odnosi się| Berlinie, autor opowiada ciekawą 


Rykow do paktu Kelloga i doj,. Pa 
działalności pokojowej ligi sargo | POI podpisania słynnego bol 


dów. W swem przemówieniu po- szewicko - niemieckiego traktatu 
wiedział bez wszelkich ogródek,|w Rapallo, historię zapisaną zj 
że „niebezpieczeńsiwo wojny w | własnych słów sekretarza niemiec 
dalszy m ciągu wisi nad świalem i kiego ministerstwa spraw zagra- 
że  odpowiedzialnem zadaniem | nicznych barona Maltzan'a. 
klasy robotniczej jest walka k 
pokój» walka przeciwko woinie". Wedlug tych relacji, umowa z 
Przechodząc z kolei do omówie| Rosją sowiecką była zdecydowa- 
mia sytuacji w Rosji, Rykow o-!na zasadniczo o wiele przedtem, 
świadczył, że głównem zadaniem |ecz niemiecki minister spraw za- 


ządi i ieg ść e - ; 
c ery sowieckiego na przyszłość granicznych 'Ratenau, nie chciał 
na bliższą jest rozwój idustrjaliza: 


— Myślę, że niesie mi pan wy-|wiad był zorganizowany w Genui 
O godzinie 2 w nocy baron Mal |rok śmierci, po mistrzowsku, bo delegacja so- 
tzan został rozbudzony przez nu* odparł Mal. wiecka była natychmiast poinłoz- 
merowego, który mu oświadczył, mowana o telefonogramie Lloyd 
że jakiś pan o dziwnem nazwisku | j mości; j aaraportował treść George'a i jej członkowie stali się 
|wzywa go natychmiast do telefo- zdal? z Czicżerinem bardziej skłonnymi do ustępstw. 
nu. Był to Cziczerin. Telelonicz= F : W niedzielę po obiedzie, umo- 
na rozmowa trwala kwadrans. — Teraz jest mi wszystko jas- | va rapalska została podpisana. 
2 Wiaystkie nasze plany — o 799 — oświadczył Ratenau. — 


powiadał baron posłowi  angiel- Idę do Lloyd George'a, powiem TEBEWGECGUZAZSEIE 


skiemu — rozleciały się jak dom |” <9 potrzeba į zawrzemy d- . 
z kart. Naturalnie. że całą naszą 8° hi Najlepsze rain wydm 
a » 1 le moapae. sorasa KoGltcznch rozmowę telefoniczną podsłuchał| =— To niemożliwe — ostro Amerykańskie bla, pln prania 
Sg ów Rykowa, kj R "od. ' genueńskiej. Był on przeciwnikiem OZ DZYPANA puo-ipizafwa Maltzan. Byłoby to nic- ea i 
bywa się burzliwa rewolucja w zbyt ścisłych związków ze Wacho “tem inae „l eE A Czicteri- RZE 7 A gk: zrobi, że 
|nem była kwestja, czy może Czi- |bychmiast podam się do dymisji i 


dziedzinie techniki produkcji. dem i był zwolennikiem zbliżenia 
Rewolucja ta wymaga Ay 4 t byt zwo 'ennišiem z zenia | czerin odwiedzić niemiecką del-- zrzeknę się wszelkiej dzialalności 


as t ”.|się do Francji i ślji, ła i A P. Pa 7 , 
miego nakładu sił. Aktywność | się < i ODOLI AnGR zWiaRzczA gację w niedzielę, aby pomówić |politycznej, Nigdy się nie zgodzę 
mas w dziele przebudow syste- U ch i „ „A temat, czy nie możnaby jednak |na takić zdradzenie Cziczerina. 
mu gospodarczego winna być nie | mowa rapalska była podpisa- zawrzeć choć jakiejkolwiekbądź , 
mniejsza, jak ruch masowy, przy na nieoczekiwanie w niedzielę | sods. O 4 * U 4 > że Po pewnym czasie Maltzan skło 
pomocy którego odbyło się zdo- wieczorem. Nocą z soboty na nie. | "59 y. Vn mie powieczia' mi, że n;ł.Ratenau'a na swoją stronę i o 
bycie władzy w kraju. Rykow u- dzielę niemiecka delegacia na kon jego: PANTA ia Cian X apcarstwanoi trzymał obietnicę, że zobaczy się 
skarża się jednak, że w dziedzi- R a s zachodniemi nie powiodły się. sadzi ; , 

; Jez ferencji w Genui otrzymała z roz- w niedzielę z rosjanami. Spotka- 
nie tej wciąż jeszcze obserwować *'* y Lecz odrazu zrozumiałem. że na-/„;, ; at 
można liczne objawy chorobliwe. maitych źródeł (holenderskich i ad Gi : - dn; (nie istotnie miało miejsce, lecz 
Tak naprzykład stwierdza on, że włoskich) wiadomość, że Rosja do, 7e icn raki ci w tym przećmio: okazalo się płonnem, albowiem 
niektóre organizacje lokalne par |gzją do porozumienia z Anglią |= I ERZYWE: ; jobie strony nie chciały ustąpić so 


JR tey dE Byk Francją i że Niemcy zostały wy-| — Cziczerin kategorycznie za» bie wzajemnie. O godzinie pierw- 
odpowiędniego kontaktu z spe- kluczone z nowej kombinacji miz- deklarował gotowość rządu so- szej memcy wyjechali za miasto 
cjalistami (specami). Samokrytyka dzynarodowej. Ratenau zapadł w wieckiego udzielić Niemcom pra- na śniadanie, w czasie którego 
częstokroć staje się nierzeczową, |rozpacz. Delegaci niemieccy zejwa największego uprzywilejowa- otrzymali od Lloyd George'a na- Y . 


doprowadzając do zrażania sobie | s : nia. j : buj 'S d t a dotówk i na raty 
Nodkęchi bresto kadzie zdolnych | p575 tich stron rozpatrywali ca- AE E ae z sepuiacy RZ „Potrze p sa ei aie z W atówkę c ; 
i ruchliwych specjalistów. Rykow |!4 te sprawę i ponieważ mogli godzinie pół do trzeciej zra- niecznie zobaczyć się z p. Rate- american ringer ompany 
podkreślił, że w tym kierunku | i | zau, Czy nię zechce on niwie- PIO (RKO WSKA 40, 


stanowczo powinna nastąpić zmia | XSXKOACXAODOOOOEODAOOOOOSOOOOOOCXCOX> | dzić mnie dzisiaj w czasie herba-' ERNEST SZULC, Piotrkowska 284. 


na na lepsze. 

Pode k ia pl PERRE NORET A E E a a 

A iz, | i | i ] l JE -OTRKOWSKA 44 na) 
ne czynniki na cały szereg in- do wmurowania 3 
nych jeszcze trudności. Glówna Magazyn U wersalny | KEEN biurkowe do przykrcecnia 


przeszkoda, jaką rząd na tem pò- 


— Przeciwnie — 
tzan — przynoszę doskonałe wia-i 


; Ci 


adi 
K 


Í 


t 
lu ma do przezwyciężenia, ma swe| ema =a í | i i 
at nieki poziomie ania iako n”jtańsze źródło towarów, b'elizny, kaloszy i botów | PRASY do kopjowania 
rosyjskiego rolnictwa. A bez po- Es i 
myślnego rozwoju gospodarstwa. a | AUTOMATY AO gea 
Wiejskiego pomyślny rozwój prze--| NIGDZIE nie znajdziesz tak bogatego doboru | oraz wszelkie reperacje 
mysłu jes nie do pomyślenia. | 3 A 
Rykow wyraża pogląd, że Tozwój KSIAZEK  oprawnych w najpiękniejszą skórę, | i37 | 
gospodarstwa wiejskiego w Rosji i i ] P | 116 
był nawet w ostatn, czasach wybit JAK v księgarni è I TZEJ&Z0 10. -R 
negatywny. O ile tak pójdzie da- Gebethnera i Wolfa | z 
lej, — mówi Rykow — to „prze- Piotrkowska 103 | ; rei sią T ; r 4 
poowad rece industrjalizacji kra- "ma À | RATWORAW NAW ADM IRZE SAA Eea RS r 
ju w takiem tempie, jak życzą so | z o ETETE T TLE TSEKE DOTNCH OWO RER EE PRAKT CZDDRESTER ZE 
bie zk ind sowieckiego  Żye=|g me éé idź | Pi irk k 04 
cia gospodarczego, stanie się nie- |; w A ç O | 2 
możliwością. Dlatego też jednem SZTUKA LUDO A p. f. „M R 1 9 tó l, We LOWSDSNA : 
z głównych zadań miarodajnych POLECA = aaa Telelon 77-08. 


czynników sowieckich winno być ZAKOPIAŃSKIE: Kilimy. Makaty. Guńki S-rdaki. Czapeczki, R; =, 

dążenie do podniesienia poziomu lorevki. Kamizelki damskie Pamiof.e. Kierpce. Rzeźvy H JCULSKIE: Talerze dekoracyjne. Szkatułki i t p. 
rosyjskiego gospodarstwa wiej- wszelkiego rodzaju. Hafty, Poduszki, I4 RUJSTACJE: Pudła, Szkatułki. Papierośnice. Obrazy it. p. 
skiego. Do intensywnej pracy na|Ę KRAKOWSKIE: Chustki. Wstążki, Kostjumy. : LALKI: w strojaca ludowych. > 

tem polu wzywa Rykow przede- Ń ŁOWICKIE: welniaci (pasiaki . Narzuiki. Poduszki. Laufry. Ser- CYŁELOAWANIE w mosiądzu i miedzi, drobne przedmioty 


wszystkiem wszystkich aktyw=! wely. Porijery. Kost umy. gaianteryjne. 
nych członków sowieckich organi JPODUSZKI DEKORACYJNE. 
zacji zawodowych. C, E. |” <a az 


Sensacyjne arcydzieło mistrzowskiej reżyserii 


Michała Linskija 


„a Mita, 
Ds 


a 
K pł Myo TAA 
~ 


a EA WIE 
j Wielki fiom wystawowy o n'ebywale emo- 
z cjouującym pojłożu, wykonany na pod. 
f ag stawie lajuych archiwów ochrany carskiej 
EEA A g - > SEIE S ael STT AV Y PE 2 paR n a i 


BEM AAE E EE A AD A ae BRPO ETNE y OWE DE O N E a dk E a OA AEN S E ETEN E RE AER e Dy 


W ron gGłowne;: K, | ve | P U RI A, 


Potworne praktyki satrapów carskich, — Gehenna więźniów politycznych, == Ponure tajemnice kazamatów rosyjskich. — Przygody 
miłosne i życie prywalne władców rosji. 
wielka OfKiEslTa — 
symfoniczna pod dyr. Początek przedstawien O godz -4 pp, w Soboly, niedzieie 1 Swięta O godz, l2 w poi, ostalui Staus O godzinie 1U WieCZÓT 
"Teodora Ceny miejsc na pierwszy seans od 1 zł w sob. niedz. 1 Swięta od godz, 12 do 3 pp. wszyśikie miejsca po 5U groszy i 1 złoty 
| m EM M O, M Z O OE Z Z a W a a KK Bo |1-- - LMĄ — M p o mm m mcy Z W Z O ZZO PERO WAZA, 


Rydera Passe-partout i biięty wolnego wejścia prócz urzędowych i prasowych, niewazne. 
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a 
ta 


Zygzenia NOWOFOCZNE 


dla prezydenta Rzeczy: 
pospolitej 


WARSZAWA, 22 Pat. Szef kan 
celarji cywilnej prezydenta Rzeczy 
pospolitej, zawiadamia, że p. pre- 
zydent przyjmować będzie życze 
nia noworoczne w dniu 1 stycznia 
1929 r. o godzinie 12-ej na Zam- 
ku, 

Karty wstępu wydawać będzie 
kancelarja cywilna od dn. 27 do 
dn. 30 bm. od godziny 10-ej do 
13-ej. 


Konferencje p. premjera 


przed wyjazdem na 
urlop 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie-|sądownictwa od Nowego Roku. 


go' (St. Gr.) telefonuje: 

W dniu wczorajszym p. pre- 
mjer Bartel przed wyjazdem na 
urlop o 10 zrana był na zamku, 
gdzie konferował z p. prezyden: 
tem Rzplitej około trzech kwadran 
sów. 

Następnie przyjął o godz. M 
prezesa klubu B. B. płr. Sławka, 
a o godz. 11 m. 30 udał się do 
Belwederu, gdzie  konferował z 
Marszałkiem Piłsudskim do godz. 
12 m. 15. 


Ministrowie Składkow- 
ski i Moraczewski 


zastępują premjera 
Bartla 


WARSZAWA, 22 grudnia. 
(PAT. Pan prezes rady mini- 
strów prof. Bartel wyjechał w 
dniu dzisiejszym na tygodniowy 
urlop świąteczny. Pana premjera 
zastępować będzie do dn. 27 b. 
m. p. minister robót publicznych 
Moraczewski, a od dnia 27 do 
końca urlopu pana premjera p. 
min. spraw wewnętrznych Skład- 
kowski 


Gen. Sikorski 


powrócił do Warszawy 


Warsz, koresp. „Głosu Polskie- 
go” (St. Gr.) telelonuje: 

W tych dniach powrócił do Wa 
szawy po półtorarocznym pobycie 
zagranicą gen. Wł. Sikorski, 


carji. 
Gen. Sikorski pozostaje nada 
na urlopie bezterminowym. 


Poczatek w seimie -~ 
epilog w sądzie 


znałazł zatarg dwuch 
posłów 


Warsz, koresp. „Głosu Polskie-|świadczył, że 


* go" (SŁ Gr.) telefonuje: 


Dowiadujemy się, że słynny za|kołach policji i sądu paryskiego, 
Birkeman|że zamach ma związek z wystą- 


targ pomiędzy posłami 
yerem a Komarnickim na posie- 
dzeniu sejmowem z dnia 18 bm. 


został skierowany na drogę sądo k 


wą. 


Ofiara klubu BB 


na pomnik w Gdyni 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie-|ma następujące szczegóły. Jest on 


go“ (St. Gr.) telefonuje: 

Sejmowy klub B.B. z inicjatywy 
swego prezesa p. pułk, Walerego 
Sławka złożył zł. 1690 na budowę 
pomnika „Zjednoczenia Ziem Pol- 
skich* w Gdyni. 


2 
śmierć | 
za dezercję i zabójstwo 
KRAKOW, 22 Trybunał 
wym Sączu skazał szeregowca Mi 


chała Bodziennego false Zająca 
na karę śmierci przez rozstrzelanie 


za dezercję i zabójstwo posterun- | konia 


kowego. 


BXSARAEXEKU KARXBXEXY | kich parcel Józet Bogdański. Nie- 


Łódzkie Towarzystwo Hur- 
sów Technicznych  DOSŁuktje 


DYREKTORA. 


Kwalitikacje wymayane: obywatelstwo 
polskie, dyplom inżyvierski, praktyka 
pedagogiczna | organizacyjna w dzie 
dzinie szkolnictwa zawodowego, Zaję 
cie wieczorowe  Pudania z odpisami 
świaceciw i referencjami kierować do 
mady Nadzórczej Ł. 1. K, T do dnia 
I stycznia 192% r., Łódź, Piotrkowska 
lUz, Stowarzyszenie lechników. 


r | Ś0 prokuratora Fachota w jego 


Po | ciekawe. 
odbyciu kuracji w Vichy gen. Si|trzy gilzy od wystrzelonych nabo 
korski przebywał w Paryżu i wy-|jów, lecz także list, który najwi- 
jeżdżał na jakiś czas do Szwaj- doczniej wypadł z kieszeni zama- 
||chowca w chwili strzelania. List,ża za sprawcę nieszczęść swoich 


woj-|rzył się w centrum Zakopanego wywróciły się, a Bogdański wyle-, 
skowy na sesji wyjazdowej w No-|na Krupówkach, wstrząsający wy ciał na bruk, uderzając głową tak] 


inie się poprawiło. Dziś wznowio,dając się do Taszkentu, 


Niezawisłość sędziów nie zostanie naruszona 


Nowy ustrój sądownictwa od Nowego Roku 
Nowy minister Car o swej przyszłej działalności 


Warsz. koresp. „Głosu Polskie-|które ostatnio powstały w tej nę przeciwną reformie, 
go" (St. Gr.) telefonuje: kwestji nie zamącą ani po jednej, Przedewszystkiem wcale nie za 
Pan minister Car udzielił wczojani po drugiej stronie szczerych chodzi konieczność czynienia da- 
raj dłuższego wywiadu o swej|chęci do współpracy, lekoidących zmian, ponadto przy 
przyszłej działalności redaktoro-| Na zapytanie, czy istotnie gą | dokonywaniu tych zmian należy 
wi warszawskiego „Kurjera Po- poważniejsze obawy co do naru: się liczyć z -brakiem kandyda- 
rannego“ i krakowskiego „llustro-|-enia zasad niezawisłości gę- | tów”. 
wanego Kurjera Codziennego”, Na zakończenie p, Car stwier- 
. . z n e || . . F 
w perwasa cRęso) tego > tbi „Stanowczo stwierdzam, że ten! 17% wę: omiędz y ministerstwem; 
du p. minister zapowiedział wpro 5 „ja sądownikami istnieje całkowita! 
wadzenie w życie nowego ustroju argument, którym jak taranem bij odność lądó ie! 
y to w nowe prawo o ustrojt~sądo- RE pog a zę sę. ZE ŻE 
walcfwa;>fest wocjk A usuwalności sędziów, unifikacji u-' 
5 z ć stawodawstwa ií 
. Jest to straszak, którym się po podniesienia poziomu sądownic- 
siłkowano, aby nieświadomych twa, 
przeciwników przeciąśnąć na stro| 


Sądy powszechne od | stycznia 


Sprawa przenoszenia sędziów wojskowych 
niewyjaśniona 
Wo 28 ) Warsz. koresp. „Głosu Polskie- uzyskał 
dliwości jest niezbędna. .  |go" (St. Gr.) telefonuje: ponieważ nie było uchwały sena- 
Prace nowelizacyjne, prowadzo| Min. Car postanowił wprowa tu, wobec tego obowiązuje ścisłe 
ne przez podkomisje sejmowe z|dzić w życie prawo o ustanowie brzmienie dekretu o wejściu w 
udziałem wybitnych prawników -|nie sądów powszechnych z dniem życie ustawy z dniem 1 stycznia 
parlamentarzystów wróżą jaknaj-|1 stycznia roku przyszłego, Narazie nie wyjaśniona została 
lepsze horoskopy co do uzgodnie-| Koła rządowe stoją na stano-|sprawa przenoszenia do sądownic 
nia stanowiska rządu i sejmu W|wisku, że uchwalony przez sejm| twa cywilnego sędziów wojsko- 
punktach spornych. wniosek o odroczenie na rok| wych, 
Jestem przekonany, że tarcia, wprowadzenia tego dekretu nie 


Morderca h. prokuratora Focheta ujęty 


Autonomista alzacki chciał „wybawić” 
od nieszczęścia swych rodaków 


PARYŻ, 22 grudnia. Śledztwo | Weissenburga, jest żonaty i odj 
przeprowadzone natychmiast po |jmiesiąca przebywa w Paryżu. Z|śo pana, który wchodził do domu. 
dokonaniu zamachu na generalne-|przekonań politycznych jest on| Benoit podszedł do niego, prosząc 
gorącym zwolennikiem autonomji|go o wskazanie mieszkania Fa- 


dziowskiej, p. Car odpowiedział: 


W sprawie porozumienia mię- 
dzy rządem a sejmem w tej kwe- 
stji p. Car oświadczył co nastę- 
puje: 

„Osobiście mam co do tego jak 
największe nadzieje. Omawiany 
dekret, tak jak każde dzieło ludz- 
kie, nie jest doskonały, ale reali- 
zacja tego wszystkiego dla spraw 


o działania iaru sprawie- ; > 
neg wymi P jeszcze prawomocności, 


szkiwał Fachot, zobaczył starsze- 


bardzo 
nietylko 


mieszkaniu dało wyniki 
Znaleziono Gdy usłyszał odpowiedź, że on 
właśnie jest Fachotem, Benoit 
wręczył mu list i podczas gdy Fa 
chot był zajęty czytaniem, wyjął 
rewolwer i oddał trzy strzały. Be- 


niem śledził on przebieg procesu 
autonomistów alzackich w Kol- 
marze i powziął postanowienie 
zgładzenia Fachota, którego uwa 


ten brzmi: „Panie prokuratorze,współziomków, Benoit zeznał, żejnoit został umieszczony w wię- 
generalny. Proszę pana o spotka-|od dwóch dni starał się spotkać |zieniu Sante. Bronić go- będzie 
nie, oczekuję pana w hotelu „Molz Fachotem. W piątek, gdy cza-|znany adwokat Klein. „Journal“ 


derne", Plac Republiki". Podpisa-|tował przed domem, gdzie zamie 
ny jest słowem: „Przyjaciółka”. 
Fachot, na chwilę przed zgo- 
nem, gdy go ułożono na łóżku, o- 
zbrodni dokonał 
Przypuszczają w 


donosi, że radca sądowy Hauss, 
który również brał udział w pro- 
cesie autonomistów, otrzymał list 
z pogróżkami. 


begja honorowa 


na piersi Fachota 


DLA WSZYSTKICH! 


Uwzględniając ciężkie warunki 
ekonomiczne klasy średniej 
sporządziliśmy w tym roku 
świąteczne artykuły czekolae 


ktoś z Alzacji. 


«ni solki » dowe w gatunkach niedości- : 
pieniem Fachota w wielkim pro Onich L ENG WY: PARYŻ, 22 śrudnia. (ATE). — 
cesie przeciwko niemcom alzac- naniu, a mimo to Prezydent republiki na wniosek 


ministra sprawiedliwości odzna- 
czył byłego prokuratora Fachota| 
krzyżem komandorskim legji ho- 
norowej. Agencja „Radjo” donosi, 
iż zamach na Fachota pociągnie 
za sobą represje w Alzacji. 


bardzo tanio, 


ARY, 22 grudne. O sowy PISCHINGER 


im w Kolmarze. 


NARUTOWICZA 2, 


oddał w ręce policji, donoszą pis- 
tel. 39-77 


urodzony w r. 1900, pochodzi z 


Śmiertelna sanna na „Krupówkach“ 


ŚSpłoszony koń spowodował katastrofę 


ZAKOPANE, 22 grudnia. Dziś'dżająceśo samochodu 
w godzinach południowych zda- w bok, przewracając się, 


i uskoczył 
Sanki go" (St. Gr.) telefonuje: 


ne zostały trwające od 2 tygodni| 


jsilnie, że doznał pęknięcia czasz-, 
rokowania tranzytowe Polski, 


ki i licznych obrażeń na całem 
ciele. Przewieziono go zaraz do 
szpitala klimatycznego i przystą- 
piono do operacji. Stan jego jed- 
nak jest tak ciężki, że niema na- 
pa utrzymania $o przy życiu 


padek, 


Z doliny Strążyskiej wracał 
sankami, zaprzężonemi w jednego 
znany tutejszy obywatel, 
właściciel kilku realności i wiel- 


daleko swego domu na Krupów- 
kach koń przestraszył się przejeż- 


konieczności! wnętrznym, 


Alzacji. Z wielkiem zainteresowa |chota, ponieważ ma list do niego, | PTZ 


W dniu wczorajszym zakończo |której utworzony został 


(lednolite dowody aso- 


bisię 


Okólnik M. S. Wewn. 
do wojewodów 


WARSZAWA 22 Pat. W związ 
ku z rozporządzeniem o dowodach 
osobistych, min. spraw wewn., ma 
jąc na względzie jednolitość dowo 
dów osobistych, zamierza spowodo 
wać wykonanie tych druków spe 
cjalnemi czcionkami i na specjal 
nie do tego celu wytworzonym 
papierze. 

W tym celu min. spraw wewn, 
weszło w porozumienie z państwo 
wemi zakładami graficznemi w 
Warszawie. 

Aby uniknąć wydawania przez 
poszczególne gminy dowodów osa 
bistych o różnym wyglądzie zes 
ministerstwo spraw 
wewn. zwróciło się do wszystkich 
wojewodów oraz komisarza rządu 
m. st. Warszawy z poleceniem po- 
wiadomienia o powyższem  zamia- 
rze urzędów gminnych i zalecania 
im zarazem powstrzymania się od 
samodzielnego zamawiania wspo 
mnianych druków. 


Pifulescu 
kandydatem do nagrody 
Nobla 

WIEDEŃ, 22 grudnia, (PAT-.— 
Dzienniki donoszą z Bukaresztu, 
że kolegjum profesorów fakultetu 
filozoficznego uniwersytetu bus 
kareszteńskiego postanowiło wy- 
sunąć kandydaturę obecnego po- 
sła rumuńskiego w Londynie Ti 
tulescu do nagrody pokojowej No- 
bla za r. 1929. 


Pożar kościoła 
budowanego kosztem 
Rockfellera 


N. JORK, 22 Pat, W nowobudu 
jącym się kościele anabaptystów 
wybuchł pożar, który zniszczył we 
wnętrzne buazerje oraz zewnętrzne 
rusztowania, 

Chodzi tu o kościół, budowa 
którego ma kosztować 2 miljony 
dolarów, ofiarowanych w całości 
ez Rockfellera młodego. 


ZNIZKA CEN 


Chcąc zareklamować nowootwo- 
rzony nasz oddział w Łodzi oraz 
uprzystępnić wyroby nasze naj- 
szerszym sferom miasta posta- 
nowiliśmy 


Ceny mocno zredukować 
|| rame wan 
męskie od zł. 9.50 


Kalosze 


450 


dziecinne „ 


+ 


Sniegowee oi 1ł. 18.- 


edyne w Łodzi źródło luksugo- 
wych ostatniego krzyku mody 
śniegowców. 


ë B. BOY i S-ka 


| 


Łódź,Piotrkowska 154 
telefon 80=22 
a WARSZAWA, Senatorska 31. 
JP, 8. Każdy kupujący bez- 
płatnie otrzyma upominek od 
1 naszej firmy.  12491—2 


Związek tranzytowy 


Polski =- Niemiec i Sowietów utworzono wczoraj 
Warsz. koresp. „Głosu Polskie-| Niemiec i sowietów. 


na zasadzie 
związek 
tranzytowy. Zarząd związku spra 


Zawarto umowę, 


|wowany będzie przez Niemcy. 


Spisek przeciwko iemalowi 


Czionkowie b. rodziny sultańsziej chcieli obalić 


obecny rząd 


S KONSTANTYNOPOL, 22 gru-' 
Sytuacja Amanullaha dnia. Policja turecka wityk a] 
poprawia SiĘ tsek, który postawił sobie za za- 

LONDYN, 22 grudnia. (PAT-—'no komunikację lotniczą. Jeden z danie obalenie obecnego rządu. 
Ogólne położenie w Kabulu znacz samolotów opuścił dziś Kabul, u- Do spisku tego należało wielu 
zwolenników dawnych rządów, 


członkowie b. rodziny sułtańskiej 
i b. książęta tureccy, przebywa* 
jący na wygnaniu w Syrji i Egip- 
cie. 

Narazie aresztowano 20 osób. 


4 


m 


NIEJSZYM 

gwiazdkowym 
jest książka: które od naj- 
h do na'wytwoarniej- 
szych poleca 


Księgarnia Fiszera 


Piotrkowska 47 


NAJC 


podarunkiem 


U osób rrzycnębionych, wy» 
czerpanych, niezdolnych do nra 
cv, naturalna woda gorzka „Fran- 

 ciszka-Józefa" pobudza obieg krwi, 
wzmacnia zdolność myślenia i chęć 
do pracy, Znakomici klinicyści 
stwierdzają, że dla ludzi pracu'ą- 
cych umysłowo, nerwowych i ko- 
biet woda Franc'szkaeJózefa, jako 
wyvhitny środek trawienny posiada 
niepospolitą wartość. 24d. w apt 


TO SZCZYT PRECYZJI 


|©0G9U 


Iskra - Radjo 
69 Piotrkowstia 69 


tel. 77-79 
polega w wielkim wyborze 


wszelkie materjały radjowe 


Sprzedaż po cenach hurtowych, 


DOOCDODOOGOOOODOOOCOCOTZO00O 
i Stotowne ?odarki GyiczikOW2 


Swieżo sprowadzone kanarki 

z gór Hereu ) inne ptak: śpie 

wa uce. rybki ozdobne. zlote 

rybi. pożywienie dia ryb 

i ptaków, oraz akwar:a 1 kla ki metalo- 

we poleca ŁAŃKŁAD ZJOLJUJGIUZNY 
JANA HOFSEŚSA, (iłówna 14. 


UBOROOODOGOBOGOGONOGPEAARAON 


OSTATE N0 JOSLIN 


Ronawda, UsseudUWSKieJ0, Lecubry 
Marcueriita, łarrerea 1 innycu zanre 
numerujeSz || || i 
w cenie rA m.ieS.GCZNiE 
tylko w czytelni 


( Í W | i [ i" ŁóJŹ, i=ż40 >ierpnia 54, 


pr. olicyna, -$że »iętrv 
1-192—1 
AAAA 


99% 


Potrzebni 


chłopcy 


do syrzedaży gazet 
nie siale. 
nistraci I Prasy wieczornej 
Piutrkowska 101 od 10-1. bG-B 


w yna_rodze, 


Qu 
POSZUKUJĘ maią 


Cta TaY FUGE 


do farbiarni motorową lab ręczną. 
Oierty sub. „Centryfuga* do biu- 
ra ogłoszeń S. Fuchs, Piotrkow= 
ska ni. 20, 


nh 


Zgłaszać się do admn'| 


z93—1| 


23.X11, — GŁOS POLSKI — 


Rewolucja w Kró 


1928 Nr. ddd 


lestwie ruletki 


W najszcześliwszym Kraju pod słońcem, gdzie ludność nie płaci ani 
grosza podatliów, zaszedł Konflikt, Który grozi obaleniem dynastji 


(Korespondzn:ja własna „Głosu Poa/skiego'') 


Monte Carlo, w grudniu. 
Monaco, minjaturowe księstwo, 


u stóp Alp, na wybrzeżu morza towarzystwami, Jednakowoż do- przyjemności. 


Sródziemnego, przeżywa obec- 
nie... kryzys polityczny. 

Między „radą narodową” i o- 
becnie panującym księciem Lu- 
dwikiem, panem życia i śmierci 
20.000 mieszkańców zamieszkują- 
cych terytorium 20 mil kwadrato- 
wych zaszedł obecnie ostry kon- 
flikt, który według opinji kó: 
miarodajnych zakończyć się mo 
że „obaleniem” dynastji, lub na- 
wet zagarnięciem małego pañ- 
stewka przez potężną sąsiadkę— 
Francję. Rada narodowa dawno 
już dała wyraz swemu niezadow” 
leniu z niedotężnej polityki rządu 


się o podniesienie komfortu į u- 
rządzeń. 

W rezultacie wielu cudzoziem- 
ców, przyjeżdżających stale do 
Monte Carlo  wolało wydawać 
swe pieniądze w sąsiednich wło 
skich i irancuskich _ miejscow?- 
ściach, które kwitły i powiększa- 
ły się z roku na rok. 

Prócz tego  opinja publiczna 
ludności Monaca oburzona jest z 


Kultow pojedynku w chwili obec- 
nej sprzyja niejeduolite traktowanie 
tej zbrodni i poblażliwość wobec niej 
ustawodawstwa różnych dzielnic na- 
szego państwa. 

Zachodzi tedy konieczność zaostrze 
nia sankcji kartych oraz podkreśle- 
nia, że zabójstwo lub zranienie w poje 
dyuku jest zwykłą zbrodnią, karaną 
przez prawo. 


SZĄ: 
Wysoki Sejm raczy uchwalić. 
załączony projekt ustawy o zbrodni 
pojedynku. 


Art. 1. Kto drugiego wyzywa z ja- 
kiegokolwiek powodu do walki zbroj- 
nej | kto na takie wyzwanie do walki 
staje, — popełnia zbrodnię pojedynku. 

Art. 2. Zbrodnia ta ulega karze cię 
żkiego więzienia od jednego roku do 
lat pięciu. 

Jeżeli zaś pojedynek wywołał trwa 
łą i mieuleczalną chorobę lub ciężkie 


""" e aaa A W. 


f kalectwo albo trwaly niezdolność do; , w © kika c R 
pracy zawodowej, należy wymierzyć | "™eTz0no karę poniżej pięciu lat, trwa z dniem ogłoszenia. 


; karę ciężkiego więzienia do lat dzie- 
 sięciu. 

Wreszcie, jeżeli z pojedynku wyni- 
ka śmierć jednego z walczących, nale 
ży karać zabójcę ciężkiem więzieniem 
do lat piętnastu. 

W każdym razie należy skazać wy- 
zywającego na dluższą karę, aniżeli in 
nych uczestników tej zbrodni. 

Art. 8. Tej samej karze ulega kto 
jedną lub drugą stronę do pojedynku 
okazywaniem pogardy i zagrożeniem 


nią alba też innym sposobem umy- |cją osoba, ktorą uderzył w głoaę, że me sxutkowały, przeto masias 
padla na ziemię bez przytomności. 
wtedy rzucił się umysłowo chory 


ślnie podżegał. 
Art. 4. Osoby, które stawiły się do 


który ze skąpstwa mało troszczyi | 


!powodu zawarcia 


rzystnych umów z prywatnemi 


|chody, które daje kasyno są jesz-| 
jcze tak wielkie, że dają możność 


walki, jako sekundanci po stronie jed- 
nego z pojedyukujących się, ulegają 
karze ciężkiego więzienia do lat 
dwuch. 

Art. 5. Zbrodnia 
się bezkarną: 

1) dla wyzywającego, jeśli nie sta- 
wi się do walki; 


pojedynku staja 
i 


, 2) dla obu stron, jeśli wprawdzie 


Z tych motywów podpisani wno-! do pojedyuku stanęły, lecz przed jego ckiego, 


rozpoczęciem dobrowolnie od walki 
Gdstąpiły; 


3) dla wszystkich innych współwin 
nych, jeśli gorliwie starali się o dobra 
wolte odstąpienie od walki. która rze 
czywiście do skutku nie doszła. 


Art. 6. Skazanie za zbrodnię poje- 
dynku pociąga za sobą w każdym wy 
padku hańbiące skutki, przewidziana 
w razie skazania na karę ciężkiego wię 
zienia w kodeksach karnych. które o- 
bowiązują w miejscu popelnienia tej 


zbroduł. 


Powyższe skutki skazania. gdy wy 


Zbrodnicze czyny szaleńca 


PRAGA, 22. W  czechosłowa- 
ckiej miejscowości Gerlicze rolnik 
Poprocki od dłuższeso czasu umy 
słowo chory w nagłym napadzie 
|wściekłości schwycił żelazną szla- 
(bę; pobiegł na ulicę i każdego, | 
|kogo spotkał. bił szlabą. Dwie o- 
soby zostały ciężko ramone. Trze- 


kilku niekos' 


Całe Królestwo na jednej 
fotografiji 


Monaco — Monie Carlo, 


Pojedynek--zbrodnią, ulegającą karze 


Sekundanci również arani więzieniem 


władzom, dostarczania zagranicz- "wy na władze wykonawcze, po- 
nym gościom maximum wygód i dała się w komplecie do dymisn, 
Członkowie rady żądają bard tej 
liberalnej konstytucji i także o- 
graniczenia praw towarzystwa 
aukcyjnego, eksploatującego dom 
gry. Książę Ludwik, który obec- 
nie znajduje się w Paryżu wyjez- 
dża do swego państwa w celu u- 
łagodzenia „groźnego“ konfliktu. 

Monaco w wiekach średnich 
był areną ciągłej walki między 
miejscową ludnością  chrześciiań- 
ską a saracenami. 

Obecny monarcha jest potom- 
kiem Lucjana Grimaldi, który 
władał księstwem w XVI wiekui 
wytrzymał na niedostępnym pół- 
wyspie, gdzie znajduje się zamek 
książęcy — studniowe oblężenie 
$enueńczyków. 

Niedaleko od zamku znajdują 
się koszary oddziału żołnierzy, 
stanowiących „armię' państwa. 
Żołnierze ci ubrani są dotychczas 
w tradycyjne czapki, ozdobione 
czerwonemi, białemi i niebieskie- 
mái piórami koguciemi. 

Te czapki nadają wojsku księ- 
stwa operetkowy wygląd. 

Obecne księstwo i rządząca dy 
nastja zawdzięcza swe bogactwa 
przedsiębiorczości jednego z miej- 
scowych restauratorów Francisz- 
ka Blana, który w roku 1867 za- 
warł umowę z rządem 0 nadanie 
mu prawa monopolizacji gier ha- 
zardowych. Blan, założył towa- 
rzystwo akcyjne „Casino”, istnie- 
"ją pięć lat, licząc od dnia ukończe. jące do dzisiejszego dnia, i noszą- 
nia kary. 


Wskutek konfliktu z księciem, 
rada narodowa nie mająca wply- 


ce olicjalnie niewinną nazwę „ao 


i kąpieli kich”. 
KET Go aed aki wić warzystwa kąpieli morskich 


mają zastosowania art. 45 i 46 Ko- Za niewielką eeng nabył: Blan 
| deksu Karuegu, ubowiązującego na działkę na ae aikain 
obszarze b. zaboru rosyjskiego: $$ 52 , wzgórzu, znajdując się na 
— 54 Kodeksu Karnego, obowiązują e wschód od przystani. Obecnie 
go na ziemiach zachodnich Rzeczypo- Monte - Carlo (taką jest nazwa 
spolitej, oraz $ 2, lit. g) K. K. austrja tego wzgórza) całkowicie zabud.- 
wane jest wspaniałemi hotelami, 
Art. 8: Uchyla się przepisy art. art. cukierniami i różnemi  innemi 
481 — 488 Koduksu Karnego z r. 1004, przesiąbiorstwami rozrywkowe 
obowiązującego na ziemiach b. zaboru mi, otaczającemi słynne kasyno. 
o ij SK] W 192] — 28 e, dochody kop 
nich Pol, $$ 158 —— 148 K. K: austrją. 05 wYDOSIły 1.266.660 irauków 
ckiego, oraz art. 97 Rozp. Prez. Rzpli- czyli o 75.000 franków mniej 
tej z mocą ustawy z dn. 22.III 1928 r. | W roku ubiegłym. 
w sprwie kodeksu karnego wojskowe- | Zgodnie z umową Franciszka 
go. Blana z rządem księstwa, kasyno 
Art. 9. Wykonanie tej ustawy po- opłaca rocznie ustaloną sumę 
wierza się ministrowi sprawiedliwo- prócz tego do sumy tej docholzą 
| Set. jeszcze odsetki od dochodu. Po- 
Art. 10 Ustawa wchodzi w życie Zatem kasyno łoży na całkowite 
utrzymanie wojska i policji księ- 
msu Wa. 
=== | Kwoty opłacane przez kasyno 
dają możność władzom nie pobie- 
rania żadnych dodatkowych po- 
darków od ludności miejscowej. 
| Popularności — Monte - Carlo 


niż 


na bezprzytomną ofiarę i zaczął 


krajać ją w kawały. Ponieważ nikt 


z ludności nie od»ażył się zbli- szkodzą jednak a : „Fa. 
żyć dv obłąkanero, wsroczyła żan dzaju miejscowości na „Jasnym 


darmerja. Na jej widok rzucił.się 
na komendanta, ran gc go ciężko 
nożem, P.nieważ strzały, oddane 
przez żandarinow na postrach, tak 


brzegu“ (Rivierze) w szcześólno- 
ści Cannes, dziecię takiegoż ge- 
njalnego restauratora, jakim był 
założyciel Monte « Carlo, p. 


no obłąkanego zastrzewuć, Bian. 
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"Nr. 533 23.XI1. — GŁOS POLSKI — 1928 5 | 


„Głos Polski“ u starosty Strzemińskiego 


Łódź nie ma powodu do niepokoju 
Stan bezpieczeństwa publicznego jest coraz lepszy, a sporadyczn 
wypadki zbrodni są zjawiskami, zdarzającemi się w wielkie! 

uprzemysłowionem mieście 


Prasa ma obowiązek oświetlania Każdej dziedziny życia lud: 
kiego, ale wszystkie kwestie powinna ujmować w taki sposób 
aby nie rozbudzać w czytelniku niskich instynktów 


Nasz wywiad z łódzkim starostą grodzkim 


Powtarzające się ostatnio stra-|wykrytych przestępstw jest wiel-| czujność społeczeństwa. Czy nie'przestępstwa poruszane są w nie-!sza kwestję ujęcia miłości s 
sznę zbrodnie zaniepokoiły w wy,ki, tak że pod tym względem osią uważa p. starosta zatem za wska- odpowiedniej formie, a często za- | stycznej, przytaczając szere; 
sokim stopniu _ społeczeństwo |śnięto zadawalające rezultaty, Mo|zane informowanie publiczności o |bierają tak wiele miejsca, że majtworów na poparcie tezy, że 
łódzkie, Obawy te potęguje w|śę jeszcze zaznaczyć, że komen-|dochodzeniu, podawanie rysopisu się wrażenie, jakśdyby odgrywały|one stworzane w dobrej 
znacznej mierze zdenerwowanie, |da policji ma stale na uwadze |złoczyńców, lub wieści o posunię |największą rolę w życiu codzien przez wysokowartościowa mer: 
spowodowane brakiem jakichkol-|wartość szkolenia swych funkcjo-|ciach władz bezpieczeństwa w|nem. nie jednostki. 
wiek konkretnych wiadomości o|narjuszy, Np. obecnie dwóch ofi-|różnych wypadkach? ZADANIA PRASY, — Prasa reprezentuje potęg i 
wynikach dochodzenia w sprawie|cerów kształci się w Wiedniu na| __ Qtóż informowanie publicz- W tem miejscu wyjaśniłem p.|ciąśnie p. starosta — której 
zamordowania b. p. Michała Kró-|specjalnych kursach dla policji | ności — mówi p. starosta — jest staroście, że wiadomości o niezwy|posądzam o złą wolę, Słowa r 
ła, Konfiskata wszystkich pism|śledczej, gdzie będą mieli moż-; zasadniczo korzystne. Chodzi tył-' kłych wydarzeniach, mp. o mor-|cone w Świat na szpalty są z: 
łódzkich, które podały szczegóły |ność poznania najnowszych badan; ko o to, żeby te informacje były derstwach, lotem błyskawicy, z|ważkie, ale skutek ich za 


wstrząsającego, a okrytego mgią,i prac w tej dziedzinie, (| |primo: zgodne z prawdą i secun-| Ust do ust, obiegają miasto; że pra|jest zawsze od ujęcia. Ans 
tajemnicy morderstwa, _ jeszczej do: aby nie były przedwcześnie|sa musi z obowiązku dziennikar-|pomiędzy prasą a literature 
bardziej poruszyła opinię publicz-/ MORDERSTWA ŁÓDZKIE.  |podane, t. zn, aby nie ujawniono skiego i społecznego podać istot-|się przeprowadzić, o ile to: 
ną, — Wspomniai p. starosta — po |takich okoliczności, które włu-|ne informacje, celem zdemento|wet sensacji będzie. spok 


Wszystkie powyższe okoliczno- zwalam sobie zauważyć — że gzę muszą zachować przez pe- wania najłantastyczniejszych do-| Nikt przecież nie może być 
ści w sumie skłoniły nas do zwró Stan bezpieczeństwa w Łodzi jest wien czas w tajemnicy. Naogół mysłów i wersji, jakie powstawa- |lennikiem ukrywania pew 
cenia się do najbardziej kompe- zadawalający; czy aż nader czę jest rzeczą bardzo ważną, właśnie ja i roją się w umysłach tłumów. | ciemnych stron życia ludzkie 


tentnego źródła — starosty grodz jste przestępstwa, a zwłaszcza o- to, aby z przestępstw opisywa-| — Słuszne to są w zasadzie u- 


kiego p. Strzemińskiego z prośbą  Statnie morderstwa, „nie nasuwają nych przez pisma nie stwarzać wagi — powiada p. starosta, — JAK PISAĆ? 
o wyrażenie swego poglądu na ie, POSAT wręcz innych wnio- niezdrowych sensacji, Mamy przeto zamiar ułatwić pra- — Pan starosta — wt: 
zagadnienia. jsków; dających wiele do: mtyśłe- Mam na myśli właśnie argu-|sie otrzymywanie wiadomości w|Znowu — zdaje sobie spr 


Pan starosta udzielił nam u-|1i8--? +b: ment, który słusznie podkreślała tej formie, że komunikaty nasze tego, że w popularnie zwane 
przejmie wywiadu na temat naj-| — w kryminalistyce 57, odpo- „Ilustrowana Prasa Wieczorna”, zostaną rozszerzone. Zorganizuje- dzy sensacji* góruje ni 4 
bardziej obchodzący w tej chwili wiada starosta Strzemiński —by: Społeczeństwo winno dbać o uni.|my służbę do tego stopnia, aby|chęć doznania emocji, lub 
ogół — t-j. sprawę bezpieczeń-| Wa ka OE tak samo, jak w |kanie wyolbrzymiania  drastycz- | we wszelkich wypadkach, w mia- towania się zapachem krwi 
stwa, HRZER R wiskach zyciowych Są nych opisów, wywołujących tanie |rę możności, udzielać dziennika- |również działa instynkt sam l 

BEZPIECZENSTWO ŁODZI, |mOmenty zupełięgo zastoju i: opo iniskie emocje. Te właśnie zasa-|rżom dokładnych danych, aby mojny i pragnienie ukarania zde 


ZET Skad 1 berna koju, a czasem daje się zauważyć 7 » e selgi é í .|rowanych jednostek, ™ ż 
odzi stan pi św Uórięko: we. wymożońói: dy można podciągnąć pod twier-|Śli sprawdzić zdobyte wiadomo ych j eru 


czeństwa publicznego na terenie |* | „dzenie, że wykrywanie _ prze-|ŚCi, na organiźmie społeczeństw. 
porcj i zwiększonej sile, Tem- tłomaczę' 1a O : . p i naleźć wyr 

todz; Eaa Ai sobie ostatnie morderstwa, Całko  -"<PS PARA ad TE fa — Dlaczego skonfiskowano pis- |; Powinno sna ere y 
— to stwierdzić muszę na samym środków represyjnych, ale i w pe|ma łódzkie, które — stwier dzam | STAWIENIU zbrodniarzy przeć 


wstępie, że Łódź jest naprawdę|™íte uniknięcie wszelkich wię- 


i sci ŁZE è czem s iedliwości? 
kszych przestępstw w Łodzi jest wnych -kompetencjach ludnoścíi.|— podały przecież jedynie praw- | 797 SPrawiediwosci 


o tyle dużem środowiskiem miej- uiekośliwe, P A e SA Stwarzanie sensacji, w ujemnem |dzjwe wiadomości? Na Zachodzie| — Cóż mogę na to ody 
skiem i tak uprzemysłowionem, chwila © sł właśnie a. tego słowa znaczeniu, daje grunt|iniormują jeszcze bardziej szcze- | dzieć? — mówi p. starosta 
że z natury rzeczy przyciąga ku se Pkledy mo? Ini do rozwoju przestępczości, gółowo,. Co p. starosta wreszcie | ki. — Jest jednak rzeczą pc 
sobie wiele ludzi, pozbawionych|- 4 NO RENE REZI At s 2 fe > R T że nail 

| ; z padkowo nastąpiło jedno zabój- Zwrócił pan zapewne uwagę — |Sądzi o polemice, jaka się w miej | Chnie wiadomą, że najlepszą 
wszelkich zarobków, często bez ; 7 > oR i (E z , , nR p dl ERT 

| określ locie" (66h T stwo za drugiem, a ponieważ po- dodaje p. starosta — że niejedno-|scowej prasie wywiązała w związ | lą AR) PRSSPCOW BTS 
H i 0 ZAREE urazić a między niemi niema nic ws sine- krotnie w niektórych pismach|ku z moredrstwem b. p. Króla, o- | Opisy 1 filmy o przestępstw 
istotną okolicznością tłomaczy się mada po ZAMORDOWANIE 

tm zakil. wielka ilość go, istnieje podstawa do sądzenia, raz o pewnych rozstrząsaniach na B.P. KI 
pó» z: 4 mes kz prze | >> nia soa Weall w Żaddym BOOG©OOOOOOGOGOE tematy patologiczne? — (Co pan sądzi o morde 

poc maa » stosunku. Ni Króla? 

Stan bezpieczeństwa w samej | 5-0; wnikiem ula Nio sila PRASA A LITERATURA, ADe ua 
Łodzi nie przedstawia się źle, bo RAM usto- a ERY i A ORANE EENEI 
[3 5ł R Środ a sunków, a przestępstwo i bezpie-| — Powiedzieć tutaj muszę — |świetlona. W śledztwie ws 
| sądzę, a policja stoi na czeństwo jest zależne od całego |odpowiada starosta Strzemiński zwroty następują nięoczeki! 
'wysokości zadania, a pozatem są > PEREGE TE A dnienia i ; > 

2% : 5 szeregu warunków gospodarczych że oświetlenie zagadnienia jest| Reasumując: staramy się í 

b oł: paypan Aaaa i łecznych, a więc nie można (zależne. od ujęcia, „Sensacyjne' | nięci alji. Tylk 
łe podniesienie jeśo poziomu. sepo yes, dai MMA piaz R ; nięcie anomalji. Tylko w w 
ich zwalczać wyłącznie zapomo- „ujęcie kwestji zbrodni stwarza w|włądz i społeczeństwa widz: 

POLICJA W ROLI POSŁAŃ: |°3 represji. czytelniku pewne  rozmiłowanie wiązanie wszelkich kwestji; 

CówW. w tych rzeczach i miast podnosić czynania władz, nie poparte 

Jedią x. poważniejszych . przes JAK ZWALCZAĆ PRZESTĘP- jego wartość moralną, osiąśnąć |nię są zwykle bezowocne. 

> SF STWA. pg. najnowszych wzorów zagra | można skutek przeciwny. : 
szkód na tem polu było i jest] _ sze „| nicznych ` poleca po cenach SPOŁECZEŃSTWO ŁÓDZK 
znaczne obarczenie policji takie- «dioda y tu 5 razi kozy przystępnych i na dogod» Nie można przeprowadzać ana-| Skończyliśmy z jednym te 
mi czynnościami, które bezpośru- ik? w: śre „ny EREE nych warunkach logji pomiędzy twórczością  nie-| tem. 
dnio związku ze służbą bezpie- Ociowiści ` „ |śmiertelnych pisarzów, a artyku-| p tai boczi 
czeństwa nie mają. a | BEA brzmi odpo- Fabry ka Mebli łem pospiesznie napisanym, Wiel- dk ROR 
4 > bz wiedź: — Pod uwagę należy wziąć > £ b p starosta poraz pierwszy 1 
Z zadowoleniem stwierdzić mu- catok Ę alOMONawicza cy pisarze poruszali zbrodnie w|; 1/3 sakkicznie sm 
F , A specjalnych warun- s A z z , |la wywiadu i publicznie pr: 
szę, że czynimy przygotowania, | -5,,, tak genjalny sposób, že czytanie | wia z łamów prasy, zapy 
aby w najbliższym czasie policję| __ Czy nie należałoby, zdaniem S ODRI T G G lich dzieł wywierać bedzie zawsze | eszcze: 
od tych czynności odciążyć. p. starosty teść zał FEI wpływ dodatni, budząc potępie- | 

— Jakie czynności ma pan sta- |; aeii: i ta KE E i nie zbrodni. l — Co poza ii c 

tosta na myśli? — pytamy. obrony? ? BGEBPEEMEKEHARPMIZEJ| Tu starosta Strzemiński sig) eczeństwie łódzkiem 


— Jestem tu dopiero rok, 
jest, mojem zdaniem, wdzięc 
terenem pracy. _Społeczei 
łódzkie wywarło na mnie w 
nie rzeczowego, t. zn., że kwestje 
ujmuje realnie, a to ułatwia pra- 
cę, Pozatem miasto ma wszelkie 


— Przedewszystkiem, doręcza*| __ Trudno na pytanie to kon- DOODSOOOSEPOBOBJOOOOSOOGOGODJOO0O0CE 
nie wezwań, pism, przyjmowanie |krotnie odpowiedzieć, Bezwątpie- | akta OC 
meldunków od lokatorów, wiele | nia samoobrona ma tu wiele do 7 TERIERA 
czynności o charakterze zupełnie |„qziałania. O grodny TRY ża! 
obcym policji, jak egzekwowanie | zwalczenie, ale tylko drobnych| _,. 
wszelkich kar i należności pienię- pizesiępstw”iniać" może Pababa RÓ 
żnych, To wszystko — kontynu- | nie przez publiczność bacznej u- 


RA AŻ) 


N a nadchodzące święta 
wg Bożego Narodzenia 


P E z polecamy o ` : 
uje p. starosta — będzie załatwia | wagi w tramwajach (kradzieże w dużym K k) D Świ a ZAdKOW dane intensywnego rozwoju, Są- 
ne przez specjalne organa í da kieszonkowe), zamykanie drzwi,|$ wyborze a 105 Ze En a L T AEn MUVE wę: sob, Pata z=" IE 


wobec świetnych perspektyw na 
przyszłość — 600-tysięczna Łódź 
ii nie powinna się obawiać, że drob 
ne przestępstwa zakłócą spokój 
| pracy, 


łem samem możność stałego do- następnie uwaga ze strony dozor- | NE 

skonalenia sił policyjnych, które| ców domowych na wchodzących | ff 

dotąd były poważnie absorbowa-; do domu i t. p. i 

ne innemi pracami, 
Naogół, jeśli weźmiemy pod u-| INFORMOWANIE PUBLICZ- 

wagę wyniki dochodzeń, prowa- NOŚCI. 

dzonych przez policję, to procent! — Słowem — podchwytuję — 


gustownie dekorowane oraz asortowane skrzynki 
á 12 butelek win, likierów i Koniaków po cenie 


i zł. 75, 100, 150, 200. | 
| M. BERMAN, PSTEe9yssa 53 | 
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St Gel. 


W.zdemości bieżące 
Ke: PO 
Osobiste 


Łodzianka p. Cecylja Finkle- 
równa ukończyła uniwersytet wi- 
leński z tytulem doktora medycyny. 


W związku z podaną przez nas wczo tucje będą pp. prezes 
raj informacją o rezygnacji długoletni *- skiej — inż, J. Holegreber, 
go prezesa centralnego s.owarzyszenia zydent B. Ziemięćki, 


kupców (Piotrkowska 10) p. J. Eisnera 


- — dowiaduiemy się, iż rezygnacja ta 


tywy p. prezesa Fisnera. 


s. Ba 


Kurator okregu szkolnego łódz- 
kieso p. Ryniewicz wyjechał na 
urlop wypoczynkowy i wraca po 
Nowym Roku, (b) 


Pogod3 w bodzi 


Stacja  m>teorologiczna przy 
Niem. Gimn. męskim w Łodzi ko 


munikuje: 


W dniu wczorajszym wał ci- 
śnienia wskazywał tendencję zwyż 


ident S. Rapalski, ławnik Purtal i 
a tajławnik Kuk, w asyście naczelni- 
nastąpiła bezpośrednio na skutek inicja- ką wydziału opieki społecznej — 


23.X11. — GŁOS POLSKI — 


Boże Narodzenie w Łodzi 


W MIEJSKICH ZAKŁADACH W KASIE CHORYCH. 


PRZERUNCZYCH W związku z nadchodzącemi 
Zwyczajem lat ubiegłych, w po- świętami Bożego Narodzenia pra- 
niedziałek, dnia 24 b. m., w miej- cą | we wszystkich wydziałach, 
skich zakładach opiekuńczych od- lecznicach, oddziałach  powiato- 
będą się tradycyjne wieczerze wi- wych i innych zakładach kasy 
gilijne dla pensjonarzy i perso- chorych m. Łodzi kończy się w 
nelu, i | poniedziałek, t. į. 24 b. m. o godz. 
Wizytować poszcześólne insty- 12, z wyjątkiem aptek, które czyn 
rady miel- ne będą do czasu wykonania 
er, Pre- wszystkich zleconych przez leka- 
WICEPTEZY- rzy recept. W dniu tym po godzi- 
nie 12-ej pomocy lekarskiej udzie 
jlać będzie pogotowie kasy (ulica 
Wólczańska nr. 225, tel. 8-10). į 


W dniach 24 od godz. 12, 25 i 
26 od godz. 9-ej do t7-ej ustano- 
wiony zostaje dyżur lekarski w 
W WOJSKU, lecznicy Ill-ej (ul. Łagiewnicka 

è , nr. 46) dla północnej części mia- 

Jak nas informuje D. O. K. TV | sta (od ul. Brzezińskiej i Aleksan 
święta teśoroczne rozpoczynają qdrowskiej w stronę Radogoszczaj, 
się w poniedziałek, dnia 24 b.m.. natomiast w pozostałych dzielni- 
zakończeniem urzędowania w PO- cach, t. į. od ul. Brzezińskiej i A- 
łudnie , i trwać będą do środy |eksandrowskiej w stronę pl. Rey 
włącznie. Normalny bieg pracy monta (Górny Rynek) pomocy le- 
rozpocznie się w czwartek w karskiej udzielać będzie pośoto- 
godzinach rannych. W okresie wie kasy (ul. Wólczańska nr. 225) 
świąt osoby wojskowe korzystać, 
będą z .urlopów 'w dwuch okre- 


Wisławskiego oraz kierowników 
oddziałów — Gralińskiego i Klec- 


ka. | 


25, 26 b. m. dyżurować będą w 


kową; barometr w czasie wieczor- |sach, a mianowicie: w pierwszym dzień od godz. 12-ej do 19-ej apte 
nych pomiarów wynosił 757 mm |okresie od dnia 22 do 28 b. mies. ki II i III, w nocy zaś tylko apte- 
Temperatura średnia wahała sięjoraz w okresie drugim t. j. od 29 ka Il-ga. 

około 9 2 stopnia. Niebo zachmu- b. m. do 3 stycznia 1929 r. (p) | 


rzone, Wiatry uadal południowe. 
Wilgotność względna wzrosła do 
93 proc: 
Na dzień dzisiejszy nie przewi 
dujemy znacznielszych zmian. 
(-K) 


Pomyślny ob aw 


Lombardynie odczuwają 
ruchu przedświąs 
tecznego 

W lombardach łódzkich przed 
świętami panuje kompietny za- 
stój; o ile w roku zesztym i w la- 
tach ubiegłych obserwowano o 
tej porze ożywiony ruch, o tyle 
w tym roku okres świąteczny zu- 
pełnie nie wpłynął na zwiększenie 
frekwencji publiczności, szukają- 
cej pomocy materjalnej. Jest to w 
każdym bądź razie objaw pocie- 
szający, świadczący o pewnem 
zmniejszeniu bezrobocia, oraz o 
słusznie stosowanej oszczędności 
w wydatkach świątecznych (p) 


Golenie 1 zł. 
Strzyżenie 2 zł. 

W związku z podniesieniem 
płac pracowników fryzjerskich, 
we wszystkich zakładach podwyż 
szono ceny. 

Golenie kosztuje obecnie 1 zł, 
strzyżenie 2 zł, i t d, wszelkie 
dodatki, jak kompresy, skrapianie 
wodami również podrożało, (b) 


Rocne dyżury aniek 
Dziś dyżurują 
pteki: 

Sukc. F. Wójcickiego, 


następujące a 


ra, Plac Wolności 2; 


Napiór-|1 inżyniera architekta 
kowskiego 27, W. Danielecki, ul.|regulacji miasta, 1 lekarza, 1-go 
Piotrkowska 127; llnicki i Cymer|kierownika technicznego specjalie | 
Wólczańska 37; Sukc. Leinwebe-|stę chemika plastrów i artykułów 
Sukc. J.|aptekarskich, 


Łodzi czynne będą do godziny 12 


1928 Nr. 554 


Ziazd wych wańców 


gimnazjum im. Piisude 


skiego 
W MAGISTRACIE > RER 
W poniedziałek, dnia 24 b. m.! Zarząd stowarzyszenia byłyc 
jako w dniu wigilji świąt Bożego wychowańców gimn, miejskiego 


im, J. Piłsudskiego w Łodzi za- 
wiadamia swych członków, że w 
w południe. sobotę, dnia 29 grudnia b. roku o 


Š : „godz. 17-tej w I, a o godz. 18 w 
Dana w aaee, Ania Tim „sk terminie odbędzie się w 


Narodzenia, biura magistratu m 


o godz. B-ej rano. gmachu gimnazjum (ul. Sienkiewi- 


W ZWIĄZKU STRZELECKIM. cza 46) doroczny walny zjazd, 
W .dniu 27 grudnia b. roku o godzinie 
20-ej m. 30 w sali kina „Uświatowezo” 
zostanie wyświetlony fiim z cyklu „My! i h 
Pona pruzad mt odeń łódzkich w Warszawie 
Przed wyświetlaniem referent kultural-| Korzystając z rozpoczętych 
no » oświatowy obwodu wygłosi oko- szkolnych ferji świątecznych — 
licznościowe przeimówier ie, wydział oświaty j kultury zorgani 
Bilety wejścia dla członków związku zował wycieczkę dziatwy szkół 
sirzeleckiezo po 10 gr. do nabycia w powszechnych do Warszawy i 
oddziałach związku strzeleckiego, a w Wilanowa. W wycieczce bierze 
dzień przedstawienia przy kasie. udział około 50 dzieci, pod kie- 
W dniu 6 stycznia o godzinie 15-cj rownictwem pedagogicznym p. 
w lokalu kasyna urzędniczego przy ul. Krystjana. 


Sienkiewicza 40 odbędzie się obchód , N ` 
DOASOSEOOOOSO 


„Gwiazdki“ dla najbiedniejszych dzieci. 
Dr. meds 


W dniu 29 grudnia b. r. w lokalu zw, 
S. Niewiażski 


strzeleckiego odbędzie się tradycyjny 
„Opłatek“ dla strzelców. 
OPŁATEK AKADEMICKI. 

AA | Specjalista cnorób skornycu, weng 
e wode jk AI psc tycznych i moczopłciowych 
łn: SkA wieprowadah s" anirzeja 5. 
el. EJ 
micy-łodzianie oraz sympa.ycy prosze») Hrzyjmuie ol 8—10 i ni 
ni są o przybycie: 


Wyc eczka dzieci 


W czwartek. dmia 27 grudnia odbęe 
tradycyjny Opłatek Akademicki. Akade- rż 
| !' -3J WieC £. 
Oddzielna poceckalnia dia pań 


A 2 


Panu DokKtorowi Fokszańskiemu z po- 
wodu zgonu nieodżałowanej Maiżonki Jego p. 


Dr. Gecylji Fokszańskiej 
składają wyrazy współczucia 
Felezerzy, Urzędnicy i P.e'ęyn'arki 
Lecznicy lil Kasy Chorych 
m, ŁODZI. 


AL 35% SET OEETx G R 
SYF TANSSI AANS i p= 


Wolne posady 


za pośrednictwem P. U. P. P. 


zdj R raęyzecycni NA WYJAZD DO FRANCJI. 
pracy w Łodzi, Kilińskiego nr. 52. Z: ; 
poszukuje kandydatów z dobremi |. 7> ię ps A e oe"! 
świadectwami i referencjami do /*7 73776 w wieku p p 


obsadzenia rastępujących posad: ewent. robo'nice, „znające roboty 
NA MIEJSCU. na pasmantrrii, trykotach i innych 


W oddziale dla służby domowej: tkackich robotach, 20 tokarzy w 
5 służących, y z żelazie, 20 ślusarzy, 19 frezowni- 
W oddziale dla inwalidów wo-|"ÓW" 
jennych: 3 robotników niewykwa- | 


Hino wanyoh; 18451 he.rohoinych | 


NA WYJAZD W KRAJU. 
w Łodzi i okolicy | 


W oddziale dla robotników i 
żeślników: alistó A 
rzemieślników: 2 specjalistów ka | Na terenie państwowego urzędu 
pośrednictwa pracy w Łodzi (m. 


mieniarskich, 6 giserów na na- 
<up0B Peurenne, Części maszyn IEA A wiat) dódski diil | 
,radzki, łęczycki i brzeziński w 


we i inne, 20 wolnych mie,sc dla 

policji, 1 wywabiacza piam (deta-! ,_: FI 

cheur), 1 gorzelanego do pędzenia | 9ni 22 grudnia 1928 roku było, 
w ewidencji zarejestrowanych bez 
robolnych 18.341 w tem w samej 


gorzelni. | 
W oddziale dla inwatidów W |Łodzi 13.495, w Pabjanicach | 489, 
w Zgierzu 1.388, w Zduńskiej - 


jennych: 1 tokarza w żelazie, 
Woli 457, w Tomaszowie - Maz. 


stolarza. a f | 
W oddziale dla pracowników u- 1.214, w Konstantynowie 85, w 
Aleksandrowie 90, w Rudzie Pa- 


mysłowych: 1 inżyniera miernika, 
bjanickie; 123. | 


do biura 
Z zasiłków korzystało w ubie | 
śłym tygodniu 7561 bezrobotnych. 
W samej Łodzi brało zasiłki 


1 biegłą stenogra- 


Hartmana, Młynarska 1; J. Kaha-|listkę, 5 akwizytorów do przyjmo- 5.621 bezrohotnych. 


ne, Aleksandrowska 80. 


11! 


Dawno nie widziani 
Amerykańscy 


Hat.on. 


ODEON 


Przejazd 2 


wania zamówień na powiększenie 


Pracowników umysłowych =! 
portretów. $ 


iło zasiłki doraźne 375. 


Główna ur 1 


SW LĄ" EEC IN bi PROGRAM Y, 


Huragany Smiechu !!! 


PAT i PATACKOJ 


Riff i Raff uko Sir ŁA | 


W rolach głównych Wallace Beery i Raymond 


się przygody miłości, wyjątkowo oryginaln 


w obrazie . 
w obrazie p. t 


Dy t 


Nad program Farsa, Nad program FARSA. 


:W spelunkach Marokka i Nowego Jorku rozgrywają 


Marynarze i blondynki 


W rolach głównych znany bohater Georg O'BRIEN 
najpiękniejsza blondynka amerysi LOLS MORAN. 


Początek seansów w soboty, niedziele i święta o godz. 12-2). 


Tajemnicze wizyty uleKarzy 
Podejrzany osobnik dybie na życiei mienie 
dotitorów łódzkich 


W dniu onegdajszym do gineko jego osoba była przedmiotem za- 
loga dr. Erdmana (6 Sierpnia 22) interesowania nieznajomego. 
zgłosił się jakiś osobnik, który  Doktorowa SWłodkowska od 

rozmowy z le- pierwszej chwili powzięła. wątpli- 


wyraził życzenie 
karzem. jwość co do wiarogodności intor- 
Przybyły oświadczył, że chodzi macji nieznajomego przybysza, 
o zaproszenie dr. Erdmana na który złożył podobną wizytę jej 
konsyljium do majątku pod Ale- przed dwoma tygodniami, wobec 
ksandrowem. Zaproszenie na kon czego skomunikowała się z dr. 
syljum pochodzi od dr. Glattera z Glatterem z Aleksandrowa, na 
Aleksandrowa. Ponieważ jednak którego i u miej powoływał się 
majątek znajduje się w odległości tajemniczy osobnik, 
10 kilometrów od Aleksandrowa,| Skutek ten indagacji nie pozo- 
przybyły oświadczył, że na dr. stawił żadnej wątpliwości, że 
rdmana w umówionem miejscu wchodzi tu w grę szantaż. Żona 
będzie czekać auto, wobec czego dr. Glattera natychmiast po o- 
chciałby zaprosić dr. E. i dowie- trzymaniu listu od dr. Skłodkow- 
dzieć się o jakiej porze należy skiej przyjechała do Łodzi, aby 
lekarza oczekiwać w majątku. | doktorową S. ostrzec, iż jest to 
Informacje nieznajomego wyda- fikcja, 
ły się dr. Erdmanowi równie po-| powyższych wypadkach po- 
ejrzane, jak ich autor, który wiadomiony został ogół lekarzy i 
nie wzbudził szczególnego zauła-|orsana policyjne. 
nia. Był to mężczyzna, lat '30, wy| Ponieważ nie ulega wątpliwo- 
sokieśo wzrostu, odziany w wy- że wchodzi tu w grg prze- 
szarzałą  jesionkę, brunet o stępca o mniej lub więcej daleko- 
wschodnich rysach twarzy ji po- idących zamiarach zbrodniczych, 
prawnej wymowie. [należy użyć wszelkich środków, 
dy dr. Erdman zadał mu sze- aby tajemniczego obserwatora le 
reg pytań dla bardziej jasnego zro karzy łódzkich, czyhająceśo na 
zumienia celu wizyty, nieznajomy |ich życie i mienie, w porę unie- 
wyszedł. szkodliwić, 
Wydarzenie to nie byłoby za:| Wypadek ten wywołał wielkie 


staqawiające, gdyby nie to, że na-|poruszenie w sferach lekarskich 
zajutrz w gronie lekarzy dr. Erd-ji jest przedmiotem komentarzy. 
(w-i) 


man dowiedział się, że nietylko 
p EEN EZ RENE WZW ZZO W. WZ Z ZWZ WZ T AWA 
Wyjazd do Warszawy zhbyteczny! 


Załatw «my wszelkie ziecenii w sądach, urze lach oaństwowych Ť ko 
munainvch, inst: tuciac? f nansowyca i wszystcich innyea w Warszawie 
całej Polsce | za 'ranicą 

Legaiiza je dokumentów, sorawy konsul irne, spadkowe, noszuki- 
wanie rodzin, etc. 


Interwenc e, zastępstwa, oorady. informacje. poś.ędn.ctwo we. 
wszelkicn sprawach, Windykacje weksli, Egzekwowanie należności. 
wywiady, i 


BIURO 
POMOC „PRAwNO-HANDLOWA" 
Warszawa, Nowy-Swiat <8 
Koresnondenci w każdej m ejscnwośc: potrzebni 


f 


CORSO 


Zielona 2 


Wielki sense film najnowszej produkcji 1925/29 
z udziałem plemion INDJAN p. t. 


wade: skalnej Doliny 


Masowe przepiękne zdjęcia. 
Nad program Farsa, 


ej akcji 


F 


Wt. 354 


-lecie tramwajów w Łodzi 


Rozwój Komunikacji tramwajowej związany jest 


23.XII, — GŁOS POLSKI — 1928 


OR NY 


ściśle z historją rozwoju naszego miasta 


W roku 1898 tramwaje posiadały 50 wagonów i zatrudniały 420 pracowników--dziś 
krąży po mieście przeszło 200 eleńtrowozów i pracuje w tramwajach 1400 ludzi 


W dniu dzisiejszym Kolei Ele 
kiryczna Łódzka święci 30-letni ju 
bileusz swego istnienia. 

Dzień ten obchodzony będzie 
b. uroczyście, zarówno na mieście 
jakoteż na terenie remiz tram vajo 
wych. Z tej okażji pracownicy 
tramwajowi ufundowali wi-lką ta- 
blicę z bronzu, która wmurowana 
zostanie w remizie. 

Na tablicy wyryto następujący 
napis: 

„Rok 1898—1928—23X']. —za- 
rządowi i dyrekcji Kolei Elektry- 
cznej Łódzkiej Sp. Akc. w dniu 


jubileuszu 30-letniego istnienia 
tramwajów w Łodzi — składiją ży: 
czenia dalszej owocnej pracy dla 


dobra ogólnego wszyscy pracowni 
cy KEŁ*. g yscy p 

Uroczystość poświęcenia tablicy 
odbędzie się obo k godz 8 rano 
w obecności przedstawicieli władz 
mieiskich, dyrekcji KEŁ, przed:ta- 
wicieli instytucji * społecznych i 
wszystkich pracowników tramwajo 
wych, 

Program uroczystości przewidu 
je: przecięcie wstęgi pamiątkowej 
przez prezesa KEŁ p. Bidermana, 
uioczystą mszę świętą odorawioną 
przez biskuoa Tymienieckiego na 
dziedzińcu remizy, odsłonięcie ta- 
blicy pamiątkowej, oraz okoliczno: 
ściowe przemówienia. 4 

w dniu jubileuszy wszystkie 
tramwaje w Łodzi będą udekoro- 
wane cuorągiewkammi, oraz zana 
trzone w tablice z napisem: „1893 
—)9.8 —23.4 1. 50 lecia istnienia 
tramwajów w Łodzi”. 

Remiza została udekorowana, 
rzy głównem wejściu zbudowano 
ramę tryumialną, 

Z okazji jubileuszu 30-lecia ist- 
nienia kotnunikacji tramwajowej w 
Łodzi nie od rzeczy będzie podać 
krótki zarys historji rozwoju tram 
wajów w naszem mieście. 

30 zatem lat temu tj. dnia 23 
grudnia 1898 r. o godz. 11 rano 
wyjechały na miasto pierwsze wa- 
gony tramwajowe, 

Remiza posiadała już 50 wago 
nów motorowych z obsługą 420 
ludzi. Instytucja ta powstała pod 
nazwą 5p. Akc, Łódzkich Kolei 
Elektrycznych z kapitałem 2 miljo 
nów rubli. 

Wypuszczono wtedy 8.000 ak- 
cji po 250 rubli każda. Pierwszym 
dyrektorem KEŁ był p. J. Horec- 
ki, naczelniwiem wydziału ruchu 
był p. W Dębowski, głównym bu 
chalierem p. H. Werner, obecny 
dyrektor KEŁ. 

Wytężona praca ich z czasem 
doprowadziła instytucję do roz- 
woju. 

Pierwsza dyrekcja sprowadziła 


wagony tramwajowe z zagranicy |łuckim przytrzymano Władysława 


Wagony okazały się niepraktyczne 
dla naszego miasta. Wagony te zo 
stały przerobione. 

KEŁ przechodziła rajrozmait- 
sze fazy rozwoju. Przeżywała ona 
okresy ciężkie Dyw denda w pier 
wszych latach wynosiła 4—5 proc. 
w stosunku rocznym Z rokiem 


Piotrkowska 108 


mna e 


Qziś i dni nastęnnych, 


Uzis 
po raz ostatni? 


(Bałucki Rynek 11). 


|Zwycieżony wr 


Wojna wszechśwviatowa poder-li kabli. Trarmwajom groziło unie- 
wała podstawy KEŁ. 4: proc, pra ruchomianie. Oci ;ki zasiegom itan 
cowników powędrował» na wo nę |ków zarządu, udało się tran waje 
Wieksza ilosć wigońw tri nwajo- | utrzy nać. 
wych, ze względu na min maliy Ni mniej ciężki oxres przeży» 
ruch w meisie zostala wycofana,j wały oge DO wode swiatowej 
inne ześ wazoiry używane były 3rdk części zap sowyci i matara- 


190% nastał nowy okres dla tram 
wajów, wojna japońska i rewolu- 
cia w kraju mocno poderwały ży 
cie ekonomiczne, Część pracow 
ników tramwajowych wcielona zo 
stała do armji i brała udział w 
wojnie. Po tym czasie zaznaczył 
się okres poprawy. Płace w tyn 


czasie wynosiły od 8 rub 40 kup.|kuoacji niam.eckiej nowe wiadze czesay zarząl z naszsay oył Spro 


do 14 rub. ty:odniow». zaiuterssowaly się przelew»zyste wadzić wszystcie Dracuąie czę 
Po roku 1905 ówczesna dyrek-|«ieim, elektro vnią, gazowialią i tram ŚCI Z ZAzrdlicy. 
cja KEŁ przystąnła do przeprowa |wajam. Wyziaczyły on: swego u-| Mausirat groził KIE wywłasz- 


rzęiowezo kierownika mijora Rie- czeń en. Po diugi h vertraktacjaca 


dzenia inwestycji. d 
bentro fa, który pelnit ualzór ial d>szło do vorszuniena i podpisa 


Powięcszon» kapitał zakładowy 


o miljon ruoli. ud roku 1908 za|temi instytucjami, Był to cięzwi mia uniwy kornc:symej w -rvku 

znacza się silna poprawa freswen|otres dla t(ramwajow łódzaich 1923 ni oxres lat 2). 

cji. raz węzla un enożiiwia. urach; Na mocy tei u nawy koncesyj 
W roku 1913 przekracza dyw |imiene aparatu komunitacyjiero nej imMid>to użyScao 38 >roc. akcji 


Na domiar złego wiadze OK1acyj imeallvCii, uraz 3 człoików w za 
ne prźeprowadciy rewizę mida rządzie KEE na ogó.ną liczbę 8 


NSE 


Wybory Kasowe w zawieszeniu 


Termin głosowania nie został dotychczas ustalony 


jedno 7 władz centralnych w Warszawie- meć mocy obowiązującej. 
Coprawda przewodniczący zarzą-  Zapytane przez współpracaw- 
du kasy chorych otrzymał weza- nika „Głosu Polskiego" stery kie: 
raj rano odnośne zawiadomienie, rown.cze kasy chorych w Łodzi a 
lednakże w godzinach popołudnia las wyborów, poinformowały nas, 
ne z dńiem 20 kwietnia 1929 r., z wych władze nadzorcze telelonn iż sytuacja pozostaje nadal nie. 
tem, aby głosowanie odbyło się w śramem  zakomunikowały łódz- 
niedzielę, dn. 30 czerwca roku kim władzom kasy, że reskrypt a 
przyszłego zarządzeniu wyborów został wy- 
Jak sie dowiadujemy z miaro- dany przez okręgowy urząd ube? 
dajnego źródła, wiadomość powyż pieczeń w Warszawie bez porozu 


denda 26 proc. rocznie, Stan ten 


trwa do roku 1914. 


W dniu wczorajszym 
miejscowych pism podało wiado- 
mość, jakoby wybory do władz 
łódzkiej kasy chorych zostały 
przez władze nadzorcze rozpisa- 


ist dotychczas ustalony. 

Jak wynika z powyższych ia- 
łormacii wybory do kasy chorych 
m. Łodzi pozostają nadal w za- 


sza jest z gruntu fałszywa, gdyż siienia z ministrem pracy i opieki wieszeniu. jery KEÉŁ, (p) 
nie znajduje potwierdzenia w spolecznej i iako taki nie może D. Y. 
ETZ WY a a 
Nięludzki woź sca B; K li ieiskiej |799999000000 
} iuro Kontroli miejskiej | Kid 
zabił kona z | RZA IRT: Zydowiśki Teaff 
z g s i Y i kane j 
W dniu wczorajszym przechod czuwać będzie nad sprawn. pracą Kierow. by AROJŹ Peri 
nie ul. Rzgowskiej byli świad- 4 M ; . = 45 Zachodua 4, — . 
kami nieludzkiego znęcania się urzędów magistrachich Dziś o godz. 7.45 (ceny pop.) 
nad koniem niejakiego Oswalda! Magistrat postanowił powołać rządu miejskiego, kontrola nad |. 1.0 wecz, 
Guslena (Dąbrowska 20) w zwie- do życia — wzorem Warszawy— wykonywaniem. przez te „agendy Poniedziiłe« — tzatr nieczynny, 
rzęcy sposób katował swego ko- specjalny organ kontrolny w po- przydzielonych im czynności, sta- 'torex, o 7.45 (ceny pop.) i 10 
nia A sę a kiedy koń w da!- staci biura kontroli miejskiej. pa- wianie wniosków organizacyjnych _ wieczór. ` 
szym ciągu stał w miejscu, począł daniem jego będzie czuwanie nad i reorganizacy.nych i t. p. Biuro Sroda, o 7.49. ceny po).) i. 10. w. 
go okładać jakiemś tępem narzę- sprawnem i szybkiem urzędowa- kontroli miejskiej zatrudni czte-, tA 1 A U 
anga: e a poszczególnych agend za- rech urzędników. | Kasa Pie od Sa ód wik 
ezwany przez przechodniów RO Rh = i i , 
posterunkowy położył kres barba ZAER KA GR GA £ C 3 (6 bi 24 G sód 8 WB va: s 4 FE E BH R R KIA | 
rzyństwu i furmana pociągnął do — BRPOPRYOYŁRPPGCG 
odpowiedzialności. zaczą paas i K i | 
policjant  interwenjował, oń K U pP , i , F qa 
po E (wa) jako podarunex gsiazdkowy Dr Józel Kon 
Choinki też kraina. U o:yginalną sKrzyneczkę zswierąjącą * AJ u 
i i l. Ba- Z e > 
ka OP WR P 12 butelek różnych win powrócił 


lub 


12 hufzslęk różiych konia óv i likieró w 


dowolne je sortymontu 


„po cenie hurtowej w firmie BRACIA IGNATOWICZ 


Cenniki na żądanie, 


Stępińskiego (Marcina 21) oraz 
Franciszka Bronikiera (Łagiewnic 
ka 30), którzy dokonali kradzie- 
ży kilku choinek, wartości 140 
stęch na szkodę Wójcika Feli- 
ksa (Łagiewnicka 118) i Salajgi 


Osadzono ich w areszcie. (w-i) 2 


W roli głównej 
w najnowszej kreacji 
przecudna 


Wielka iragikomedja w 9 aktach. — W roli głównej: 


CLAIRE BOW 


Nad program?? IW ad 


Początek o godz. 12-ej ceny mejsc na ! seans od 50 gr. 


obrazu 


dla potrzeo wojsca. W o«rese o- łu uiie n»żliwiał konankacę Ow | 


NA OŁTARZU MIŁOŚCI 
MAE MURRAY 
óg kobiet 


osób Stosownie dò umowy KEŁ. 
,post'nowiła rozbu lować sieć ko- 
munikacji i dooulować 6 kim. 
nowezo toru, z uwzgięlnienien 
Dotze» krańciw m'asta. Lozatem 
powstała kasa: poziczk>wo-gmzry" 
talna Dzięt fə zd)oyczy ora:de 
vnicy tranwajowi otrzvmuą p3: 
10 latach nracy 40 or»c. u3oSsdżee" 
nia, w każivm n:sltępnym roku po 
3 pror, czyli po 30:latach pracy 
otrzymają oni poborv zasadnicze. 
ozat n dvrakcća KŁ, prz: fo- 
wadziła szereg inw>stycji Znie- 
nono torv stare na nowe, zaku uo 
no w Barlinie 50 mo>tor'w * nowe- 
zo tvpu, wyoJuszczono 25 wazu- 
nów z nowemi motorami. 

W roku 13427 dyrekcia KEŁ, 
sorowalziła 20 wagonów motorge 
wvca z Warszawy, i 5 wazony 
motorowe z Wiednia. W roku 19.8 
przebudowano całkowicie stację, 
central ią. Zamówiono b5 wazo. 
nów motorowych w Wiedniu, w. 
;Warszaw.e i Sanoku oraz 10) wą 
jgonów dodat<owvcii, wreszcie wy 
,budowan> n»wą remizę ira nwaiceę 
[wą obiczoną na 200 wagoiow 
typu nowocześnejo, przy ul. Dąe 
browskiej i. Kilińskiśqo: 


Zastiugi w tej merze ` ńołożyła 
dyrekcja KtŁ. w osobach Dp.'b. 
Wernera dyrećtora KEG: Rinsa 
wice-d.reklora, naczelnika ruchu 
A. Wroblewskisgo, oraz kierówii 


wyjaśniona i termin wyborów nie ka warsztatów A. Kwiatkowskiego, 


„. W chwili obechźj zatrudnio= 
$ych jest w tramwajach okoła: 
14LU pracowników. Po mieście Kur 
suje 1i5 wagonow z dodatkami, 
uto całkowity. dorobek 30-lętniej 


choroby dzieci 
przyjmuje od godz. 35— 
P.o!lrtows<u 5; 
„telef 33-99 
mieszkanie „rywatne ` 
ul. 6-go sierpnia 5, te. 44-48 


| OOOOOOPSEP* 


(O KROK 
od Grze:hu 


Reżyserja Wiktora Kleininga, znanego £ 


„Niepotrzebny Cziowiek” = — =s 


program??? 


23.XI1. — GŁOS POLSKI — 1928 


TEATR, MUZYKA i SZTURA 


Z ESTRADY KONCERTOWEJ 
Recital skrzypcowy Br. Hubermana 


Doba obecna jest złotą erą 


sztuki odtwórczej zarówno forte-.j 


pianowej, jak skrzypcowej, W 
świecie muzycznym roi się 


skrzypków  pierwszorzędnych, 


do krańca efektu i wyrazu. Panu- 
je oń nad sobą i rozkazuje sobie. 
A słuchać go się muszą nietylko 


od|nerwy, nietylko palce, lecz i stru- 
z|ny, których w „pianissimo“ smycz 


których jeden wzrusza kantyleną |kiem zaledwie dotyka... 


dziwnie czułą, czaruje ornamen- 
tyką skrzypcową, drugi indywidu- 
alnem ujęciem dzieła, bądź tem- 
peramentem, trzeci olśniewa tech 
niką — słowem każdy z nich sta- 
rął czy stoi na jednym ze 'stopni 
„tronu skrzypcowego może 
na niższym, może na wyższym — 
może z prawej, może z lewej stro 
ny, — ale bądźcobądź na jednym 
ze stopni. Na samym jednak tro- 
nie, na którym swego czasu sie-|z 
dzieli Ysaye, Kreisler, zasiadł po 
królewsku Huberman. 

Tron w dzisiejszych czasach de- 
mokratycznych republik jest pojęs 
ciem wzślędnem, a już tytuł 
„króla skrzypków”, wymyślony 
przez impresarjów, szumny i 
śmieszny, jak „król migdałowy”, 
albo „król kurkowy”, 


a jednak! 
gotów jestem twierdzić, że Huber- | 
man w całej plejadzie wirtuozów |na papierze. 


Tak przemówił liryk - marzy- 
ciel, w głębokiem skupieniu, nie 


dbający o zewnętrzny efekt, jeno 


o prawdę wyrazu w pełnej emo- 
cjonalnej muzyki ,„Sonacie'* Pfitz 
nera, w której dzielnie towarzy- 
szył Hubermanowi pianista, p. 
Zygfryd Schultze. Koncert Czaj- 
kowskieśo słyszeliśmy za ostat- 
niej bytności Hubermana w bar- 
dziej sprzyjających warunkach, bo 
towarzyszeniem orkiestry sym- 
fonicznej. Artyści tej miary, co 
Huberman, powinni unikać grania | 
„koncertów“, jako dzieł, pisanych | 
specjalnie na instrument solowy 
z towarzyszeniem orkiestcy. 
Aralizować grę Hubermana u- 
ważam za rzecz zbędną, gdyż wy- 
jątkowy ten wirtuoz jest mi- 
strzem,  wypowiadającym więcej 
między wierszami, niż jest treści 
Uwidoczniło się to 


współczesnych góruje i mimowoli |najjaskraw. w płytkiej kompozycii 
w duszy krytyka budzi się do ar-|Sarasateśo „Romanza Andalusa*, 


tysty żal, że mu nic zarzucić nie Walc Chopina Ges-dur 
świadomie ; Nr. 


można. Huberman 


op. 70 


1, arcydzieło lekkości, dy- 


przyswoił sobie wszystko, co in- stynkcji i humoru, nie zyskał nie 


ni robią nieświadomie 
wo tylko. 
szczegółu, któryby nie był obmy- 
ślany zawczasu, doprowadzony 


TEATR MIEJSKI. 

Dziś o godz. 3 i pół po południn raz 
teszcze wystapi Karol Adwentowicz w 
Kupcu weneckim* Szekspira. Ceny 
najniższe. 

Dziś wieczorem  óstatni pożeznalny 
wvstęp świetnej pary aktorskici Ma. 


i częścio-|w przeróbce skrzypcowej (G- dus) | 
W grze jego niemaļHubermana. 


F. Halpern. 


WIELKI KONC ERT WINOGRADOWA. 


Ulubiony, wielki śpiewak ży- 
dowski Józef Winogradow święci 
obecnie jubileusz swej kariery ar- 
tystycznej wielkim koncertem, któ 
ry odbędzie się we wtorek; dn. 25 


Ńekiej i Węgierki w „Prawdziwej mi. PM. © godz. 8.30 wieczorem, w 


lagri“, 


Woystąwiońa wczoraj z wiekiem Dno- 
wodzeniem niezwykle efektowna, sense 
fvina sztuka amerykańska z życia mu- 
sic - holiów nowojorskich „Broadwaw” 
a Lubieńska, Łapińska, Tatarkiewiczów. 
«a, Bonecki, Janowskim i Woskow- 
skim w rolach głównych powtórzona 
będzie w pierwszy dzień świąt, t.j. we 
wtorek wieczorem. 


TEATR KAMERALNY 
Dziś o godz. 5 „Świt, dzień i noc" 2 
Malicka i Węsierką. Wieczorem „Se- 
kretarka pana prezesa” z Jarkowską 


nych, 


| Sali Filh 


harmonji. 
Na uroczystość swą Winogra- 


PA. przygotował imponujący pro- 


gram, składający się z najpiękniej 
szych arji operowych i z całego 
szeregu jeszcze nieśpiewanych pie 
śni ludowych, W koncercie biorą 
udział: znana skrzypaczka Lili Ha 
kowska i dyr. Jakób Hirszfeld, 


„W KRAINIE ŚNIEGU* 


Zapowiedziana na sobotę, dnia 
29 b. m. wieczornica w salonach 


„Grand - Caffee" p. n. „W krainie | 8 


Winawerem i Zniczem w rolach głów. śniegu” wywołała zrozumiałe za- 2h 
|interesowanie, a tajemnicze plany 


Wtorek o godz. 9 „Sekretarka pana: komitetu spędzają sen z oczu cie- 


Prezesa" 


Środa o godz. 5 „Simona“; godz. 9 

wiesz. „Sekretarka pana prezesa", 
„Człowiek, zwierzę i cnota“ 

Ten frapujący tytuł nosi swawołna 
krożochwiła - anegdota pióra znakomi- 
tego włoskiego autora L. Pirandella. 
której premierę da teatr kameralny na 
specialnem nocnem przedstawieniu kar- 
wawałowem w sobotę, dnia 29 b. m. 
W złównej roli Michał Znicz. 

„Człowiek, zwierzę i cnota“ powtó- 
rzony będzie tylko raz jeden w ponie- 
działek, dmia 31, na przedstawieriu syl- 
weg$trowem. 


pod batutą 
UWAGA! Ceny miejsc nal 


50 gr. i zt. I. 


CAPITOL 


Róg Zawadzkiej i Zachodniej, 


powszednie oraz od 12 — 3 
w soboty, niedziele i święta 


| plos 5 ái A 4 RUS EN A kk z AIRES. ANNANS 


kawych łodzianek j łodzian, Od 
jednej z mniej dyskretnych osób 
z komitetu wieczornicy udało się 
„wycyganić* coś o walce śnież- 
kami, występach artystycznych, 
konkursach i oryginalnych atrak- 
cjach, lecz szczegóły są nadal 
trzymane w tajemnicy. Faktem 
jest, że dótychczasowe 
Ochrony Kobiet mają już ustaloną 


opinię, której sobotnia wieczorni- %8 


ca napewno nie zepsuje. 


Wielka orkiestra symfoniczna 
koncertmistrza 
SZ. BAJGELM ANA. 


seans w dnie 


Lo 


imprezy | 3 


W roli Wielkiego 
Księcia rosyjskiego 


REPERTUAR ŚWIĄTECZNY TEATRU 
MIEJSKIEGO. 

Wtorek o godz. 8:30 — „Broadway“ 

Środa: o godz. 12 w półódnię przed- 
stawienie po cenach najniższych dla 
dzieci — „Długonosy karzełek i królew 
na Gaska“. 

O godz. 3 i pół po cenach popułar-! 
nych „Księżniczka Turandot“ 

O godz, 8.30 — „Broadway“ 


| 


Nr. 538 


Co usłyszymy dziś przez radjo? 


Warszawa (1111) — 

10.15 — Transmisja ńabożeństwa z ka 
tedry wileńskiej. 

11.56 — Sygnał czasu. 


12.15 — Poranek w filharmonji war- 
szawskiej. 
15.15 — Koncert symfoniczny filhar- 


monji warszawskiej. 

17.20 — Odczyt „Dzisiejsza literatura 
francuska", 

17,45 — „Chwilka lotnicza“ 


ajlepsze rzeczy 
mM ceny 
ajwiększy wybór 


jedynie 
w najstarszym łódzkim 


SKŁADZIE WIN 


TE = 


Pigh ne 


Już o 


Wielki Świąteczny Program! 


Ponadto pierwszy 


KONIAKI ZAGRANICZNE 


LIKIERY KRAJOWE 
i ZAGRANICZNE > 


po cenach konkurencyjnych 


„FELIX 


SOSA RABA NA 20, 


36-78 


Wina hegyalskie 
Tokaye 
Maślacze 


Wina francuskie 
wioskKie 
hiszpańskie 


reńskKie 


ERLOSze 


GWIAZDKOWE 


d 15 zł. 


do najwytworniejszych 


Skrzynki asortymentowe 


po cenach hurtowych 
SZAMPAN WHISKY VERMO0OUTH 


Dziś premjera potężnego filmu | 


„Ostatni Rozkaz“ 
EMIL JANNINGS 


raz w Łodzi aktualny film p. t 


„Łódź, ośrodek polskiego przemysłu włókienniczego” 


Wytwórna „IRAFILM?, 


AAEE o E E BANER WYL 


sw gotowuje dla 
fwielką niespodziankę sylwestrową. 


18.00 — Kwadrans literacki. 

18.15 — Koncert 

19.20 — Odczyt „Z przeżyć i dziejów 
narodu“ 

19.56 — Sygnał czasu. 

20.30 — Koncert orkiestry oraz p. Ire 
na Żórawska (sopran) W. Jakubczyl. 
(klarnet) 

22.30 — Muzyka taneczna z damcinzu 
„Oaza“. 

Wiedeń (517) — 

11.00 — Koncert wiedeńskiej orkiestry 
symfonicznej 

20.05 — „Briidęrłein fein" — operetka 
Falla. 

Zagrzeb — 

11.00 — Koncert symfoniczny filhar« 
momji Kkroackięj pod dyr. Oskara 'Nedba- 
la. 

19.45 — Tramsmisja z opery narodo« 
wej. „Królowa Niedźwiedziego Grodu“ 
opera Luja Saramek — Kawicy. 

Budapeszt — 

12.00 — Koncert symfoniczny 

19.30 — Transmisja z Opery Królew» 
skiej. 

Londyn (361) — 


Radio-Odbiorniki 


najnowszej konstrukcji selektywnej 
łatwe w obsłudze na dogodnych 


warunkach H. Gotlibowski 


poleca 
Zgierska 305, tel. 63-71. 


wszelkie części lada do budowy 
odbiorników i ładowanie akumulatorów 


OOOGOOOOGROEOBG 


1515 — Transmisja z York Minster 
w Leeds „Mesjasz“ — oratońum Ha- 
endla. 

Kijów — 2 
. 18.30 — Transmisja z Opery Kijow- 
skiej 

Frankfurt — 

19.30 — Tramsmisja z upery franks 
furckiej „Baron cygański“ — operetka 
Jana Straussa. 

Królewiec (303) — 

20.05 — „Oratorjum Wigilijme* Ba 
cha. 

Bruksela (508) — 

20.05 — Transmisja z teatru Folies 
Bergeres. „Miranda“ == operetka Hulle- 
broecka. 


Lipsk — 
20.30 — Koncert kameralny 
22.00. — „Oratorium Wigilijne Bachs 


„WESOŁA MUZA SYLWESTROWA“, 
Dyrekcja teatru „Splendid“ przy 
swoich bywalców 


W poniedziałek dnia 31 grudnia 
odbędą się w teatrze -„Splendid* 
3 wielkie artystyczne przedstawie- 
nia pod hasłem „Precz z troską”! 
Udział w tych przedstawieniach 
biorą najwybitniejsze artystki i ar 
tyści stolicy: 

Lucyna Messal, Marja Malicka, 
Nina Pawliszczewa, Anna i Halina 
Zabojkina, Władysław Szczawiński 
Aleksander Węgierko, Feliks Par 
nell, Jan Mroziński, Stanisław Sie 
lański, Mieczysław Kochanowski 
oraz cały balet, 

Po przedstawieniu publiczność 
będzie miała prawo udać się bez 


Jpłatnie na maskaradę do  Filhar- 


monji i bawić się przez 10 godzin 
i za to wszystko tylko 10 zł. 
Przedstawienia odbędą się w ga 
stępujących godzinach: 
pierwsze o godz, 10, drugie o 
godz. 12, oraz trzecie o godz 2 
w nocy. 


Kasa zamawiań teatru „Splen 
did“ już przyjmuje zamówienia. 


— 


11 E A 
OW LA 2 


„GŁOS POLSKI" 
Łódź 
28 grudn a 1928 r, 


Kartel przemysłowców jednolity 


Niema opozycii w syndykacie przędzal- 
ników bawełnianych 
Kilka firm zgłosiło ty!ho pewne poprawki do regulam'nu 


W związku z podanemi wczo- ne różnice zdań będą bewzg:ęd- 
raj przez jedno z p.sm porannych nie. wkrótce uzgodnione. 


informacjami o istnieniu poważ-| W tych warunkach nie była po 
nych JES lonie uOrOrzoDego ruszana na osłalniem zebraniu 
kartelu przędzalá bawełnianych, koncepcja podjęcia interwencji u 
dowiadujemy NR autorytatyw- ministra przemysłu i handlu, ani 
nego źródla, iż wiadomości te są u prezesa Banku Polskiego. | 
pozbawione prawdy, a calo- 
kształt sprawy w świetle naszych 
informacji przedstawia się nastę-|czący o tem, jak daleko nieścisłe 
pująco: okazaly się informacje o tarciach 

Przedewszystkiem _ zaznaczyć w syndykacie — świadczyć może 
należy, że statut kartelu zostal, również i ta okoliczność, iż nawet 
już przyjęty, a tem samem uzna-| NAZWISKA CZŁONKÓW ZA- 
no zasadę syndykatu za niezbę-| RZĄDU TYMCZASOWEGO PO-| 
dną, Dyskusja — nie co do zasady 
— lecz co do pewnych szczegó- 
łów TOCZY SIĘ TYLKO NAD 
REGULAMINEM, do którego kil- 
ka firm zgłosiło pewne poprawki, 
mające na celu uwzględnienie ich 
indywidualnych warunków pracy 
i produkcji. 

Nieścisłość wymienionych infor- 


t 
DANE ZOSTAŁY NIEDOKŁAD-| 


NIE. 


Na tle tych źródłowych informa 
cji uważać należy, zgodnie z opi- 
njami większości uczestników o- | 
statnieśo zebrania, iż posiedzenie 
to posunęło o duży krok naprzód 
sprawę kartelu. Niema tedy i nie 


Jako przykład m. in. świad- może być powodów do zwracania! 


się do min. Kwiatkowskiego, ani 
prezesa Karpińskiego, by „ralo- 
wal" kartiel bawelniany, którego 
ostateczna konsolidacja nastąpi ./ 
najbliższym czasie, 

(—) 


m emma 


tygodniach 


jeszcze w roku bieżącym, gdyż 


nufaktury polskiej w roku 1928,' 


macji wyraża się również tem] W związku 

że reprezentanci firm „opozycyj- | przed paru tygodniami przez de- 

nych": „Zawiercia”, Eitingonów, |legatów sowieckich 

„Wierzbowianki* Żyrardowa  lltódzkiej manufaktury, bawi od 

Schlósserowskiej Manulaktury paru dni w Łodzi 

NIE BYLI NA OMAWIANEM sowiecki p. Hejligman, który u- |została jeszcze wyczerpana. Ce-j 


ZEBRANIU OBECNI, nie mogli skutęcznia odbiór zakupionych to| -7+ =" r"=veseu=ev" -- 


przeto na zebraniu tem składać warów. Towary te po załadowa- 

żadnych oświadczeń, niu ich do wagonów i zaplombo- 
Podkreślić raz jeszcze należy, waniu tychże wysłane zostają bez 

że przeciwko zasadzie kartelu pośrednio do Rosji. 

nikt się nie wypowiadał, a drob.| Dalsze zakupy sowieckie będą 


REŃRLAMĄ iest 


każda para obu .ia 


Kupiona w FIRMIE 


; najprzenniejszyc. t ów damski 
Ubu wie 3 4 KERRAT E E a lej 
Sniegowce i Kalosze. 
Wielki wybór H'aałofli pruneiowych, alłasowych, 
fiicowych, skórkowych, pluszowych, tenisowych i 
gimnastycznych w najelegan'szym wyborze krajowych 

i zagranicznych. 122235—6 
Urzędnikom p nstwawym, komunalnym i 
fabrycznym na dogodnych warunsach. 
rzyjmujemy dostawy dia robotników 7 . 
Uwaga H sk, Lhota fabry KAE na niski» ta A ati 
lspaty. Za : Owienia przyjmuje:ny przez deleg» tów fabrycznych 


i EaD 


PORADNIA 


WENERÓLOGIGZAA 


Leśarzy specjalistów 


ZAWADZKA 1 


czynna od 8 rano do 9 wiecz. 
11—12 ) przyjmu e 
2— 3 ) kobiela—lekarz 
w niedzielę i święta od 9—2 pp. 
leczenie chorób 
wererycznych, moczop!cio- 
wych i skórnych 


pojedyńczy i skręcany — surow 
19472— 4 poleca : 


| 
| 


BUATOWA | DET! 


S:tuczny Jedwab 


ACETATSEID 


"www. 


LEHARZ-DENIYSTA 


E, Rozenberg-Daniuszewska | 


PRZEPROWADZIŁA SIĘ 
na POMORSNĄ 23 


Piotrkowska 121 
ie 23 wu 

Choroby chirur- 
gczne | kobiece 
prey mu e w comu 
on 4—3 I 0d ð= 
N lecznicy „Vita* 
Piolikuuwska 42 
wyłącznie choroby 
chirutyiczne Od 

iról do 11 nót 


Dr, med. 
i 
3 AJ f 
J. S 0STSIF00 
Zielona 1l. 
Choruby skorne 
| i weneryczne. 

f Usuwanie szpecą 
tyci wiusow euk 
firuza Leczenie 
*Lutlipg Awutu» y 
| rrzyjmuje vd 4 du 
ð p. p. 

Pane ud 4 =b 
iuedzieiu od ul 


A U 


Łócź, Kzwrot 7, 


y 1 fafbuwany 


Inż. J. Bornstein i S-ka dia mezamuznyen 
ul. Z wadzka Nr, I, tel. 25 38 


Tańców Nowv)czesnych 


udzw t w piywalujin iesŁKali U 
»dańska 9, tel. 66-43 i w szkole swej wschodnia 54 


dypl. naucz. HENRYK HENRYAOWSKI 
w asysten.ji wyviluegu IMistlŁa Łagtalicziego. 
Lekcie w «ruvach i poedvńczo, 


| ceny iECZNIC. 


4 

à 

„horoby skórne! 
weneryczne 


Dr. med 


Badanie krwi i wydzielin na Wy al Nawrot 2 
syfius i tryper. Solow s “K Korespondenti ae oain a 
Konsultacje z nauroigjiam « urologiem, B,CZJ 5 oł, w aGóŚ SE 
Gabinet Swiatlo leczniczy apecialisią ghorJDb tenotypistáa od il-2 ae 
E pride i a kon dobe Ja a poszuńiwana Jiu pan spec. w: 
Jddzielna pocze <alnia a Kobie trycźny WA « 
PORAJA 3 Z.. Pntrsoygia gy Wymagana dokładna znajomość | „w adzamożajo 
az; : ężyków polskieso i niem.eckie- 
Tel. 44-94 | „kUY 18LLDIL. 
bi : T ERr E g9, Ofaz dłuższa płańiyka bu || 
Gab.netkosmatyki leczniczej | pros s w j| rowa. Oteny sw. „A. r. || p 
s a ed IE) . ima Ur me 
U toalctowej s pe ti > dad; 4 čygjmunł 
dr-owej Z. Szwalbe| == . WSZELKI BÓLGŁÓW |[jatyner 
żieiona 17. ! | MET Fal WUW A Ursiog 
Pielęgnowanie cery, usuwanie | £. Jhotoby nerek, pe- 
brodawek, żmarszczek, piegów, Nawr>t 7 :ue”sa | uróg mo: 
wągtów i innych defektów. Masaż Tei. 28-07 tzowycn. 
kosmetyczny. Masńi balsamicza* ch is aae „ |rzyimue od 1—2 
i i Fu z > ğ (r) s rod = w 
“y yyy Lp EH |; weneryczne | ZNAKOMICIE „SOWA: Piramowicza 11 
Godziny przyjęć: od 10 r, do 8 w. Przyjmuje od 10 | wyrobu laboratorium przy aptece ST | dawn Ulgińska) 
12555 . do iż i od o do 7 ! HAMBURGA I S-ki w Łodzi, Główoaci Tel, 45.95. 


EPEE aa a 


GAZETA BANDLOW 4 


GŁOS POLSKI" 
Łódź 
23 grudnia 1928 r, 


Rynek pieniężny 


Ceduła giełdy pieniężnej 
warszawskiej 
GOTÓWKA 
Dolary —— 
CZEKL 
Belgia 124 12 
Holandla 358.46 1 pół 
Londyn 4329. 43.28 | pół 
Nowy Jork 8.90 
Paryż 3491 
Praga 26.42 i pół 
Szwajcarja 17202 į pół, 172.01 
Szakhalm 239.04 
Wi.deń 125.06 
Włochy 40.72 i pół 
Marka nemiecka 212.64 


Bank Polski 185.—, 184— 
Bank Zarobkowy 82— 
Elek:r. Dąbr. 90.— 
Chadorów 230.— 

B-k Przem. Polsk, 20.— 
Łazy 6.25 

Modrzeiów 33.50, 33.75 
Ursus 7.50 


Łódzkie towary w drodze do Rosji 


Dalsze zakupy sowiechie nastąpią w najbliższych 


z 
z dokonanemi miały miejsce najprawdopodobniej'lem uzupełnienia zakupów przy- 


być ma do Łodzi w końcu przy- 


zakupam! kwota asygnowana na zakup ma-'szłego tygodnia kierownik sowiec 


kiej misji handlowej w Warsza- 


rzeczoznawca 'a wynosząca Í miljon dolarów nie wie p. Kopyłow. 


Co się tyczy zakupów łódzkiej 
manufaktury planowanych przez 
sowiety na rok 1929, a które wy- 
rażać się mają cylrą 6 — 8 miljo- 
nów dolarów — pertraktacje roz- 
poczną się najpewniej w połowie 
stycznia 1929 r. (z) 


Spiess 230— 

Siła i Światło. II em. 110.— 
Małopolski 27.— 
Leszczyński 19.50 

Wegiel 98.50 

Starachowice 38.25, 38.50 
Lombard 160.— 


PAPIERY PAŃSTWOWE I LISTY 
ZASTAWNE. 

Pożyczka inwes.ycjHjna 108— 

Pożyczka stabilizacyjna 92.— 

Dolarówka 105.—. 10650. 106— 

5 proc. konwersyina 67.-— 

5 proc. konw. kolejowa 60-— 

Kolejowa 102.50 

8 proc. B. Gosp Krałow. 94.>— 

4 i pół proc. listy zastawne ziemsk.e 
zł. 4825. 4775. 43.25 

4 i pół proc m. Warszawy zł. 47.50 

5 proc. m. Warszawy zł. 53.25 

8 proc. m. Warszawy 68.75 

8 proc. m. Łodzi 62.50, 62.25 


NOTOWANIA BAWEŁNY. 

LIVERPOOL, 21 grudnia. — Bawełna 
amerykańska. zamknięcie: 

Styczeń 10.31. luty 10.32, marzec 
10.36, kwiecień 10.37. maj 10.39, czer- 
wiec 10.35. lipiec 10.35, sierpień 10.28, 
wrzesień 10.21, październik 10,14. tisto- 
pad 10.09. grudzień 10.30. loco 10.57. 

LIVERPOOL. 21 grudnia, — Bawelna 
egipska, zamknięcie: 

Styczeń 18.78. marzec 19.03. mai 19.10 
lipiec 19.15, wrzesień 19.05, listopad 
18.90, loco 19.41. 


ALEKSANDRJA, 21 grudnia. — Bas 
weimta egipska, zamkniecie: 
Sakellaridis: styczeń 38.10. marzec 


28.65. maj 38.90, listopad 38,88 

Ashmouni: kity 23.07, kwiecień 23.55, 
czerwiec 23.97, październik 24.28, grije 
dzień 22.55. 

Zamknięcie: styczeń 1998 — 19.99, 
luty 20.00, marzec 20.02. 20.04, kwięe 
cień 20.01, maj 20.00—20.02, czerwiec 
19.84, Hplec 19.68—19.69. sierpień f0.55, 
wrzesień 19.43. październik 1931. listo= 
pad 19.37, grudzień 20.23 — 20.25, loco 
20.40. 


Najlepsze źródło zakupu 


Skład Sukna 


i Kortów p. f. 


Rajzbaum i Pozner 


Łódź, Piotrowska 45, Zielona 1, tel, 75-05 


poleca miaterjały na garnitury i palta pierwszorzędnych 
fabryk krajowych po cenach fabrycznych 


Sprzedaż hurtowa i detaliczna 


Praktycznym i milym poda 


w zakł, 


wIEJSKI KINEMALUOTAI ŚWIATOWY 
Wodny Rynek(róg Kokicinskiej), 


f 
1526 Lorazu tranwaan das [U 


17 grudnia do 
pome iziatku d 1 ruina J23 r w 
Program świąteczny! 
Dia uorosyci | mio ziezy: 


„SZALEŃRCY: 


Drainat w 1) akiaca z cykiu 
„MY r.ERWSZĄ oLYJNJA* 

W roach ulownyci irena tiawęcia, 
Mar un Czuusę , Jifżv Kovu-z, 
Al Dłarża, Go esław szczurkie= 

wicz, Mare: Uro 


-———————— 


NEPA 
Następiuy futai „Sscca* 


Institut de denuutś 


Anna Rydei 
(Diplomśe de :* Universite de Beaute 


al 
Cegieiniana 19, m. 8. 
tet. ud-o2, 

elcynacja skóry : wiosów. Soećjalne 
nąsaże (twarzy : claia. masaże odttu 
sŁczające. Usuwanie Łmarszczeń, broda 
wę, piegów, wąyrów : wszelkich dele 
Któw cery. Usuwanie włosow elektroliza 

Eleatroterapia dQiux 

Przyjm. od IQecj do dec; wiecz. 


O ONODODOOD NN) 


„ 


Walizka 


z ORYGINALNEJ FiBRY nabyta po ceme fabryczn. 


Bronisław GRABSKI 


Łódź, ŁARĄTNA 59 | 61, tel. 38-53, 


rkiem gwiazdkowym jest 


przemyśl, 


RANILA” 


Pi tr{owsdaa 58, tel. 5-34 
Radjoaparaty 
i Części. 
Najtańsze żródio 
D:godna warun«i kapna 


ULUOULUUYUDUYUUYWUMI  JLIFILIEAILILI.! 


Elixir do zę>ów 


IŻMIJRA $ 


odświeża Uta, «Jils *rwujs I wŁImadc* 
nia zęby i dziąsło 
Do nabycia tyl:o 
Apteka S. Bartoszews< ego, 
Da walej A. Kraffta 


Łódź, ul. Piotrko vska 164, tel, 7-15, 


Le<arz=DantySs:a 


|R. LITWIN 


Piotrkowaslta 108. 
GABINET CZYNNY 


Ft. 535 


ZABAWK 


i OZJOBY CHOINKOWE UWAGA II 


PIERWSZORZĘONY ZAKŁAD KRAWIECKI 
HG ET TER; ——— 
Piotrkowska 229. 


NA GWIAZDKĘ 


jest praktycznym  podarunkiem 


miłym i 


war, czajnik, rozp lacz do per- 


A.) a EE) 
OE ZEE. 


(GÓR 


podróżny i t. p. 


ZNE.. 
KKA. R 


Kalendarze na Rok 1929 


terminowe, ścienne, portłelowe agendy, do przekładania, kie- 
szonkowe. portmonetkowe. Wielki wybór ścianek kalendarzowych 
=== POLECA PO CENACH RONKURENCYJNYCH = 


WYDAWNICTWO KALENDARZY 
A. J. OSTROWSKI Pictrkowsk» 55 


UWAGĄ: Najtańsze źródło zakupu ścianek a 
» i kalendarzy dla odsprzedawców. us 


Nadkobi 


(TESHA) 


Problem małżeństwa i macierzyństwa. W rolach głównych: 
MARJA CORDA i JAMESON THOMAS 


Najbliższa premjera KINA SPóŁDZIELNI. 


NA GWIAZDKĘ! NA RATY! 


PATEFONY, PŁYTY 


i ROWERY polecają 


E.  Kokoszko i Borysewicz, 6-go Sierpnia 3, 
BEBEOZTTOW e a a a e A 


Wobec ogłoszeń pewnych zagranicznych firm, iż za darmo 
„a właściwie za 60 groszy od tomu, wysyłają tłomaczenia zagra- 
nicznych autorów z ubiegłego stulecia, zwracamy uwagę na 
szych przyjaciół i czytelników, że 


Biblioteka Groszowąa 


już od 5-ciu lat rozdaje 


BEZPŁATNIE 


dzieła polskich pisarzy: Tetmajera, Dygasińskiego, 
Winawera, Struga, Hajoty, Słonimskieyo, Choj- 
nowskiego, Gomulickiego, Daniłowskiego, 


oraz autorów obcych: W. Hugo, Zoli, Dostojewskiego, 
Londona, Mereżkowskiego, Twaina, Welis”a, 
Dickensa, Tołstoja, Flauberta, 


w najlepszych przekładach: 
Boy'a-Zeleńskiego, Broniewskiego, Parandow- ` 
skiego, Wittlina, Popławskiej, Zan, Langego, 

Ą gdyż pobiera z przesyłką, z bezpłatnemi dadatkami Ś 
4 tylko po 78 groszy od tomu 
Wszyscy nowoprzybywający kwartalni  prenumeratorzy, R 


do szycia 


gi otrzymują zupełnie bezpłatnie 3 tomy głośnej powieści 
A. Wierzbickiej ! „U źródeł szczęścia 
(Kosztą przesyłki zamiejscowym 30 gr. od tomu). 


Do BIBLJOTEKI GROSZOWEJ 
w Warszawie, Moniuszki il. | 


Upraszam o zapisanie mnie na iistę prenumeratorów kwar 
talnych Biblioteki Groszowej, (jeden tom nowości tygodniowo — 
15 tomów kwartalnie', poczawszy od dnia 1952__ roku, 


„KS 
L 
© | Należność (zl, 9.95 za książki w broszusze 
ai ÙO | za kwartał 
J — Wiersze lz! 13 95 za książki w oprawie ze złoconym napisem 
Ą niepotrze fna plóciennym grzbiecie wpłacam 'ednocześnie na %9 
© | bne wy: |konto W Panów w P. K. O. N 11140 zę: 
à kreślić! === 
à Imię 1 nazwisko (czytelne) RE 
Dokładny adres: . 
Poczta: 


NA RATY 


elektr. maszynka do kawy, samo-| 


BE fum, lampka, żyrandol, kompleł | 


eta 


23.XI1. — GŁOS PULSKI 


W NAJWIĘKSZYM WYBORZE 
po cenach najniższych 


Na miejscu klinika lalek 


l 


NA 


Fo 


ą 
$ J.M 


A- ~ 


ZAWSZE. NKO TEL. 36-69 


„Szybka Pomoc Hrawiechka'* 
ui. Piotrkowska 110 (w podwórzu) 


odświeża: garnitur 
za zł.2 „80, suknię 
za zł. 2,60,z odebra- 
niem i odesłaniem 
Farbowanie, prae 
nie chemiczne, re- 
peracje, przeróbki 
1 sztuczne cero. 
wanie 


Wszystko wykonuje się w najkr. CZA» 

sie. Na każde teletoniczne żądanie 

wysył, gońca. — Zakład czynny od 5 
rano do 1 w nocy. 


E EEEE EL 
Huta Metali w Polsce 


poszukuje na Łódź i okolice 
poważnego 


przedstawiciela 


mającego rozległe stosunki wśród 
odnośnej klijenteli, 
Oferty sub. „Metal* należy kie- 
rować do administracji niniejsze - 
go pisma. 408—1 


| DOPOTELI EE F 


AMPY 


w wielkim wyborze 
na dogodnych warunłtach 
po cenach przystępnych poleca 


ZAKŁAD ELEKTROTECHNICZNY 


A. J. EISNER 


PŁYTY MASZYNY| 25 POŁUDNIOWA 25 


tel. 78-74. 


Tanio! Tanic! 
wszelkiego rodzaju 
w surowym 
e i gotowym stanie 

Kilińskiego 134, 


I. tp atowski Teieton 54-95. — 


Dojazd tramwajami 4. 10, - 1ó i 17 


<> 


0294 


LECZNICA 


lekarzy specjalistów i gabinet 
dentystyczny rzy dórnyn :tyn<u 
Piotrńowsńia 294, tel. 22-39 
przy przystanku (tramw. pabjanickicn 

Jrzyjmuje chorych wchorobach wszyst 

kich specjalności od g 19 rano do 7eej 
po poł. Szczepienie ospy analizy (mo- 
czu, kału, Krwi, piwocin etc) operacje 

opatrunki, 

Porada 3złote. Wizyty na miescie 
źabiegi i operacje od umowy. Kąpiele 
świetne. £lektryza:ju Naświetlanie 
iampą Kwarcową.  AoELI(genN. źęDy 
sztuczne, uorony zlote piaiynowe 1 musty 
w niedzieie i swięta do goüt 4 vopoł, 


LECZNICA 


Lekarzy śpecjalisiów 


e|i Gabinet ueniysiyczny 
Jul. Piotrkowska Ne 62 


tel. 31-53, 


Wszystkie, specjalności. Lampy 


R | kwarcowe. Elektryzacja. Roentgen. 


Analizy. Wizyty na mieście. 
00G00000000000000006000000 


Dr. med. H. Różaner 


Narutowicza 9, tei. 28-93, 


F | Chor. skorne, weneryczne, moczopłcio 


we od 5—IV rano i 4—8 po poł. 
Oddz poczek. dla pań. 


IDODOOOOGOCIOGODOGOGOOOCO 
Dr. med. 


Ignacy Margolis 


Specjalista C10PF0ó4 oczu 
przyjmuje codziennie od 14—- iod /—8 
w niedzieie od 1—ż p. p, 
Łódź, Al. kośc.uszx!: lo tel, G5ei7 


70 


„RAJ DZIECIEGY" 


34 NARUTOWICZĄ 34. 


— 1928 


przyjmuje zamówienia z własnych i powierzonych (tomaszowskich i bielskich) 
materjałów oraz zamówienia na smokingi i fraki pg. najnowszych modeli, — — — 


Jednocześnie poleca gotowe ubiory i paita mosie na RATY. 
akuratne. 


Wykonanie 
Ula pp, urzędników państwowych i komunainych sprećjatny rabat 


najpiękniejszym 


GWIAZDKĘ podarunkiem jest 


[0- u Kino- APARAT 


ORGENSTERN, Łódź, Piotrkowska 47 


w podwórzu tel. ż0-b3 


ODEZWA 


do mieszkańców miasta Ło dzi. 
Z okazji Szlifiernia szkła i podlewnia luster 


1 i 
20 letniego SZ. MIEDZYBOWSKI 
firmy 42 Gúańska 42, tel. 58.91 


skiep 1; Cegielniana 17 
postanowiła sprzedawać w przeciągu 4-ch tygodni 
od dnia dzisiejszego 


20 9 Taniej 


od cen 
fabrycznych. 
Lustra meblowe, stołowe i galanteryjne. 
zkła stołowe j. t. szklanki, spudki, karafki, kieliszki i t. d, 
Porcelana wszelkiego rodzaju, 
Kryształy krajowe i zagraniczne 
od najtańszych do najwykwintniejszych. 
Przyjmuje się wszelkie roboty wchodzące w zakres tachn. 
À UWAGA: ważne dla meblarzy i stolarzy: lustra 58—75 zi, 
|f Kryształy i półkryształy o 20 proc. taniej niż wszędzie: lustra 48—55 zl. 
Dogodne warunki kupna! Bez doliczania procentu, 


Polecam mój magazyn 


MEBLI 


stale zaopatrzony w bogaty wybór: stołowych, 


Wytwórnia sypialni, gabinetów, pokoi panieńskich, urzą- 
P.ecy 1 kuchenek dzeń kuchennych a także mebli pojedyńczych 
Przenośnych i żelaznych. > r j 
nagrodzona Dla dogodności Sz. Klijenteli udzielam 
dużym Re goym długoterminowych kredytów. 

med:le 
diaaa Sk Ceny przystępne. 
Tel. 75-09 N I 
Dr. med. J. 4 S$ ELSKI 
RAPEPDRT Q Piotrkowska 
zeta I piętro, telefon 47-09. 

Choroby nerek, 

pęcherza i drógý 


moczoołciowych +4 
Pr. Narutowicza 25] 


(ozieina!) f 
telefon 44-10 j 


LAMPY 


elektryczne w wielkim wyborze 


ERRES 9 własnego wyrobu z bronzu, naj. 
n nowszych modeli poleca 
Dr. Ni R = 
St. Biberqal A. Rejder 
e DI erga Si. SU Wschodnia 56. Tei. 67-54 
Moniuszkili. Y rao p 5 s 
> a vo i C ać Dogodne warunki.— Geny konkurencyjne. 
oro skórne z óbki ró 
Aż bea È dd Reperacje 1 przeróbki różnych lamp. 
elektroterapja 


Przyjmuje od 5-10 
10d 5-5 wiecz, 
w niedz. o3 I0—12 


Ogloszenie. 

Zarząd Łódzkiego Zydowskiego Towarzystwa 
Opieki nad Sierotami Północna 48 niniejszem za- 
wiadamia, iż dnia 24-go grudnia r. b. o godzinie 
5-ej p. p. odbędzie się w lokalu Stowarzyszenia 
Kupców m. Łodzi, Piotrkowska 73 

Zwyczajne OQyzólne Zebranie 
z następującym porządkiem dziennym: 

1) Zaga,enie posiedzenia. 

2) Wybór przewodniczącego, assesorów i sekretarza 

3) Sprawozdanie za rok ubiegły 

4) Odczytanie protokuiu Komisji rewizyjnej 

5) Wybory 

6) Wolne wnioski. 

_ Zebranie powyższe, jako odbywające się w 
2-gim terminie jest prawomocne bez względu na 
ilość członków. Zarząd. 
TÁ.. 


uoktor 


Klinger 


Choroby wene- 
ryczne skórne 
włosów 
Leczenie lam- 
pa twarcową 
Andrzeja ar. s 
Tel 52-28. 
uouziiiy przyjęć 
0d ł.0U-250 dia rań 
od6—> dla Fanów 
W niedziele i ŚWIĘ* 
ta ou 1U—12 


Lek. dent. Pierwszorzędna 
B Ab FABRYHA SZNELKI i CHUSTER 
b 0Wa w Ziemi Cieszynskiej ze wzylędu na zaszłe zmiany 


= do sprzedania, 
Zgłoszenia pod: „Barwauier, Wiener Gründung 801i* 
do Rudolf Mosse, Wien l., Seilerstatte 2, 362—2 


powróciła 
przyjmuje 
od 4—/-ej pp 

Piotrkowska 55, 
Te. 78—2L 


od najskromniejszych do naj- 

wykwintniejszych. Stołowe, sy- 

pialnie, pokoje panieńskie ga- 

binety męskie, łóżka niklowe 

Oraz wszelkie pojedyńcze sztuki 
i żelazne. 


5 zł, < Garderobę: 
fygodniowo "MĘSKA i 


Zadnych procentów nie dolicza się!!! DŁIECINNĄ 


* Jedwabie, Tiule * 


Koronki i Wstążki 
Lżety, 

Guziki 

it p 

w wielkim 


wyborzo 
* Piotrkowska 
65 


Y 


Wszelkie NOWOŚCI 
SEZONOWE 


oraz dział pończoch 


LANP ELETAGZN:] 


po cenach niskich poleca 
fabryka laimp i wyrobów z bronzt 


M. Burakowski 


sio rrowsta äl. — felieton 2-44 
Kousuinentom Eiekirowni na spłatę 
ratami miesięcznemi 


SZKŁO OKIENNE 


ornamentowe, surowe oraz Szklenie budowli 
po cenach niżej konkurencyjnych 
J. OLEJNICZAK, Główna 14. 


UWAGAsSzkło Aopneatow> w wielkim wyiorze 
ea | La e CM Z wn e Z Z EO Z 


— — — = 


—— 


GENTE 


Na nadchodzące święta 


polecam bogaty wybór wszelkiej kosmetyki 
kraiowej i zagranicznej oraz kaselek Świą- 
tecznych po cenach zniżonych 


PERFUMERJA J. DRUKER 


ZAWADZAA 11. ee TEL. 75-92. 


UWAGA: Urzędnicy państwowi i komunalni oOlrzy- 
mują 109/9 ravalu, 084—15 


sms MALUJE = 


na wszelkiego rodzaju materjałach nowoczesnym 
sposobem: szale, chustui, suknie, 
makaly, parawany, ekrany, 
gobeiny i t p, 


Wykonanie artystyczne. Gzny przystępne. 


M. SLUMLAK, Łódź, Wodny Rynek 8. 


Zakłady Ogrodnicze 
B MARYSIN w ŁODZI 


polecaja Szan. Kljenteli na św.ęta Bozego 
J Narodzenia wielki wybór kwiatów ciętych, 
W doniczkowych, koszów, wiązanek, ślubnych 
©) bukietów i w.sńców z własnej hudowii, na- 
M orodzonej złotym imedaleim przez M n. Roln, 


© Sklesy własne: Fiotriowska 4 Tel. 72-08, 
| Piotrdowsńia7), Tel, 12-26, riotrńows4a lol 
| Hodowla kw.atów: Ruda-oz£oima 7, tel. 4-36. ; 


Niebywała gwiazdsowa!” | 
= s z « 
„Szyk Dziecięcy 


wW syn nowym iokalu 
ul. Pioirkows<a 82 (sslev w podwórzu) 
i 5 rzedaje po najlańszych cen ch 
Wykwintne pa etsa ula d: ewszęt i chloo.uw eleganckie 
sukienki wełulane, aisam tie, Creve de'CilinOwe, crepe 
gergelt'owe wsze.kiego rudzaju uDrenka Oraz bielizny. 
Uwaga: Wielki wybór mundurków dla uczniów i uczeni, 
Warunki dogodne! Warunxi dogodne! 


Najodpowiednie sze 


5 PUJARUAK: 


Kosiiumy Swealrowe ruuwery. 


Danska I męska viencsia. 


| afs 
JEFEEFEFEFEFEFEEEFEFEFEEFEF | siy 


Dom Wypłat Leona RUBASZKINA 


rulińsk.ej0o 44, tel. 36 48. 
Palęga na Basa Zi „O dy 


m I 
E:eganc<x.e gotowe palta da'nsiie, n ęskie i dziec nie. weatry, 
śnla jowoB. 
buweiniane mxterjały na vaita, SUKn.ć | 
ńałiry walowe. daty towar. 
Lievla bielizna, 
Skarpetki, Szale szauki. ParuSviki. lvrebśl, Firaaxi, whodniki. 

leun Ceraty ratefony. Wyżymączki I moe innych artykutów» 

P, 5. Stdlym kujentom u izieia się kredytu oez wplaty. 


23.XI1. — GŁOS POLSKI — 1928 9 


mmm O M m az Z R O 


6 Markowicz i Nasielski 


Piotrkowska 


tel, 40-71 


Doługterminowe Kredyty! 


P. EZERNIŁOWSKI 


Jedwabie, ~eas» 


K oid ry. w wielkim 
Towary, Yra 
viec WSCHODNIA 
Obuwie, 4 front I p tel 71-233 12 


WNT ORNE DAYSRE PANOTEKI 
SOLIDLE EERIE LAXTER 


poleca 


W WIELKIM WYBORZE 
PO CENA- PRZYSTĘPNYCH 


W.MANDA 


PIOTRROWSRA 127. 


z ZN — 
Piotrkowska 50 
— Tele: 21-6 — 


przyjmuje ogłoszea 
nia do wszystkich 
gazetw Polsce i zas» 
gran. na dogodnych warunkache 


Magazyn gorsstów 


„ERLESTYWA * 


Łódź, ul, Nawrot Me |-a. 


Najnowsza pracownia  poliug 
wzorów paryskich. poleca: 
PASKI najrozmaitszych form, 
PASKI vrzed i popoło rowe, 


PASKI MĘSXIE, 
biustonosze nainowszych  fa30e 
nów, Specialność „gorsolety*, - 
tworzące iinję szczupłą i elasz 
tvczną. Wszystkie wvroby z 
najprzedniejszych materja ów 
paryskich i kraowvch. 64-4- 


Dr: 


Ł 4 s 

U | Bogusławski 

à s j Jeczy naturang oezleńarstwową 
| meiolą Mrężarstwa 


Choró>sy nerwowe iastm:, niemoc 
pł.lowa) przemiany materji (reuma- 
tuzin; I kobiece 
Godz. przyjęć od 2 do 8 wecz. 


ul. Nawrot se 2, i piętro, ill orama 


——— 


Doktór 


Wołkowyski 


| Csgielniana 25 Tol 26-37 
Specjalista onorób skórnych 
i weonerycznych 


LECZEWIE SWIATLEA (lame Kwarcową. 
BADANIE KAW. ; wYDZIELIK 


ŁÓŻXA 


Żelazne z ma» 
terucem zł 35 
żelazne dziec, 
Ł Mot -ruć zł 60 


(wiazdkowe r 


Przyjmaje od 340 r. 12-2. od 4> po ooh 
w asdziole : swięt: od S. 
Dia paa Gd 4 de > po poi. eddzioisa poczokalnia, 


WÓZK: 
ma posach zł. 8o 
sanki huśtawki, | 
TOW. rki, OreZy- 
nys 
tóżka polowe 
Patent Palma” 
z dłuzoleinią 
gwaraucją 


{Pama | 


| darutowicza 36 


Wa wypłatę. va najwygod 
nie;Szych watunsach. ro 
najlunszych cenach!) 


Jedwabne, weiniaue, 
kostjumy. Gieplu Gnuztai. 
A<sanity, Fiadee NA Gziairoki 
nękawicza. Poaczochy 
la IO" 


|uzosow sxa | 


dla dzieci i młodzieży 


D-ra H. ROTLŚ viśG) 


Otwociieświder 


tel. Otwock 24 willa własna. 


lel. 36-25, 


Z3.AIL. — ULUS FULSNI 
A Z 


Tania Sprzedaż Gwiazdkowa 
MAGAZYN KONFEKCJI DAMSKIEJ 


JAKOB GARELI 


urządza sprzedaż gwiazdxkową po zniżonych 
cenach płaszczy damskich karakutowych, 
tokowych i łapkowych jak również płaszcze 
— futrem ubierane w wielk.m wyborze. — 


p—I8161 


Manicury, 


R. 


AOGOCGOPOOOOOOOEOEOOOEOGOOOOOOGOOE© 


ŻYCIE PŁCIOWE! 


10 cennych i po» 
żytecznych ksila» 
żek tylko za zł. 5 
— 1) Dr, Mueiler: 
„Najnowszy le. 
karz domowy", 2) 
Dr braun: Sa- 
mogwałt u męż- 
czyzn i kobiet“ 
5) Dr Gelsen „Hy- e 
giena miodowych 
miesięcy' 4) Dr. Surbled: Sekretne 
sposoLy małżeńskie“, 5) Dr. Korabie- 
wicz: „Choroby weneryczne“ i 5 innych 
ciekawych i pożytecznych książek tyl- 
ko za sł 5.—  Wysylamy za gotówkę 
lub za zaliczką pocztową, na wydatki 
zalączyc zł, 1.590 — (można w znacz- 
kach pocztowych) Warszawa. Redak- 
ja „ Viedza Tajemna", skrzynka pocz 
wa 573% 12005—5 


ž 
s d < Ua (55 à 
EEE EELEECLEET 


SKŁAD FUTER 
i Zakład Kuśnierski 


J. SZWARCMAN 


Narutowicza 42 (sklep trontowy) 
Telef. 66 31 
poleca gotowe 1iutra damskie i męskie 
oraz skórki pojedyncze wszelkiego ro 
dzajo, po cenach przystępnych, na do» 
godnych warunkach, 


Obejrzenie nie obowiązuje do kupna 
P.P. krawcom udzielam rabatu, 


r 


Podarunki 


Kursy Kierowców Samochodowych 


W. WOYNA i S. SIEPRAWSKI 


— IJZ 


Łódź, Piotrkowska Nr. lll, tel. 49-il. 


Kurs teoretyczny i praktyczny. 


D 


Kurs teoretyczny i praktyczny. 


Zapisy przyjmuje kancelarja kursów codziennie od 8 rano do 8 wiecz, 


Kurs 


Piotrkowssa 145 
Tel. 27-58 


NA GWIAZDKĘ polecam: 


Torebki damskie, Portfele męskie. 
Parasolki, Rękawiczki, 

od skromnych do luksusowych oraz inne artyilu- 
ły podróżne. — Nadeszły ostatniej mody toreb- 
Ki wieczorowe. — 


owiecki, 


Nessesery. 
WALIZY 


Bogaty wybór. Ceny niskie. 


Piotrkowska Ne 59. 
— ielefon 4483, — 


| «ino Spół, Prac. Państw. | 


Sienkiewicza 49. 


Ud wtorku, dnia 18 grudnia 
do poniedziałku 24 grudnia wł, 
Wielki rewelacyjny połsko-amery- 
kański film! 


Katusze miłości 


(z raju boiszewickiego) 
W roli głównej przesuotelna 


Olga Czechowa i inni. 
Nastepny "r: ra 
„NADKOBIETA:, (Tesha) 
Problem wałżenstwa i macierzyństwa 
W rolach głównych: Mara Korda 
oraz lameson Thomas, 

w dni powszednie, ź wyjątsiem Su- 
bót. początek seansów o 2 4 m 00 
zaś w Soboty, niedziele i święta o 
godz. 2-ej po pot. Ostatni seans o 
godz 9,50, — Na I-szy seans ceny 
miejsc zniżone. 78-7 


Dr. med. I. Lipkowicz| 


Rentgenolog Ambulat. Pol. Państw 


Dziął rozpoznawczy: zdjęcia i prze- 
świetl. Dział leczniczy; naświetlania po- 
wierzchowne i nowotworów złośliwych. 


Godziny przyjęć dla chorych pry- 
watnych od 9-2 p. p. 


Kilińskiego 152. parf., fel. 16-82. 
|].--|sF-|cl>|= 


UWAGA !! 


| konkurencyjnych 


U 


ET] 23|12 


km 
z 2| nuron]! 
+ gwiazdkowe ł |:| sere 
! kupon otrzy 
Ę Í S muje parę 
pa | e śniegowców 
ma | a LEE! złoty 
x We wszystkich | lji taniej! | 
oddziałach p ( z | 
duży wybór i), wajghaft 
| Rzgowsťa 1 


ARE KUTEK 


sa Łódź, ul. Piotrkowska 98 i 160. 
Wawa 


Frenumerata 


| Tr: Jan Urbaca. 


Juljusz Rozner 


Uwaga. Repara- 
cje śn egowców 
i kaloszy zapo- 
mocą eiekiro- 
wuikanizacji, 


Wydawca: „Wydawmictwo rowszecąie*, SD, 4 Ogi. Odp. 


Prze a otrzymasz szczegółową 


normalny 95.— zł. Opłata 


Halio! Hallo! 


Tu 63-30 


Pogotow.g 
Krawieckie 
KIERSZA 


Opowiem Wam 
Coś do wiersza 


Dzwoń mój Panie 

Goniec jest na zawołanie 

My gdy dzwonek usłvszymy, 
Wnet gońca ci wyślemy 

On zabirrze Twe ubranie 
Qdświeżone. wytrzepane 

Po godzinie otrzymasz je Panie 
My Cı wszystko przerobimy, 
Uprasuiemy. wyreperujemy, 

A jak każesz, to pierzemy, 
rarbwemy i Szt. cerujemy. 
Zostań wiec naszym klijentem Panie, 
Bo odświeżanie garderoby 

jest tylko u nas tanie 

Zt 5— dasz mój Panie 

I odśw'eżone masz ubranie, 

| dla Was również piękne panie 
Jesteśmy na każde zawołanie 
Suknię za zl, 4.30 odswieżamy 

l ianą garderobę damską w — — 
tej samej cenie odnaw:amy 

Czy to to bieany, czy bogaty 
Nikt nie dozna u nas straty 

A więc ś>.eszc.e Panie i Panowie 
lyiko tam gdzie jest 

„KIERSZA Krawieckie Pogotowie” 
9 ŻEROMSKIEGO i zobaczycie 
Coś «iekawe:ś0, nowedo 

Dziś i jutro zaklad czynnny bez 


przerwy, 
dDDOGBODODOGOODE 
z Dr. med. 
józef Lubicz 
Ortopeda 


(Specjalista cnorób kości, stawów ) 
zniekształcenia kręgosłupa i kończyn 
Własna pracownia wszelkich 
aparatów ortopedycznych 
Gdańska 28, tel, 41-46 


ratami 


po zł. 20.— tygodniowo. 


ma) 


NAUKA | WYCHOWANIE 


NA SAMODZIELNYCH 
buchaiterów bilansistów wyucza w cią- 
gu miesiaca i pod dwarancją wyklucza- 
jącą absolutnie wszelkie ryzyko, Sad. 
rej. rzeczozn i kontrol, syndyk. 'prze- 


mysł. — System nauki polega na pra- 
ktycznem wykonywaniu przez kandy 
data wszelkich czynności buchalteryj- 
nych zupełnie jak w przedsiębiorstwach 
na podstawie dokumeniów — Kończą- 
cym świadectwa. In'ormacje 7—9 rano 
i wieczór Piotrkowska 185, | p. 
586—535 


UDZIELĘ 
lekcji języka polskiego wzamian za 
konwersację trancuską lub niemiecką 
Sub. sio N,“ i— 


Dre 


LEKCJE 
muzyki na skrzypcach, mandolinie i 
gitarze. Zielona 23 m, 24, Ill p, 57-2 


NAUKA 
polskiego, godzina 1 zł. Przejazd 40 


m. 18 Ill-cie wejście. 


MUZYKI 
gruntownie udzielają na skrzypcach. 
tortepianie, mandolinie, gitarze, oraz 
teorii muzycznej. Amatorom metodą 
skróconą. - instrumenty na miejscu 
Piotrkowską 87 —8, 4>—2 


; KUPNO i SPRZEDAŻ 


EAr 


fi 


RO WERY 


używane kupię. Teleton 4-56, 


KUPIĘ 
używane książki: K.rchnotfa „Człowiek 
i ziemia,, Ze. eznowa „Ekonomja spo- 
łeczna*. Sobolewska „(idańska Bay 

—1 


307—3 


przyjm. od 5 do 7. BIŁUTERJĘ 
pSS= J=—= p" g— pg |kupuję. Pelną wartość piacę. Solidne 
5 DER a Foafrygy dm traktowanie „Precyzja* Piotrkowska 
(GE) Porcelanę [5r 15, 244— « 
, i. Przyjmuje do repe FORD 


racji zarówno wy- 
roby z marmuru i 
kości słoniowej 

Wykonanie trwale 
i tanio. Piotrkow 
ska 82, prawa ot. 
IV wejście. 1 p 


Lekarz- Dentysta 


1. Bielaxowsia | 


b. asyst, prof. 


A. Merssnera 
ę Wattenberg, tel. 
w da 65-92 
powróciła 
Leczenie dziąseł, ; Obrazy 


zębów, rezekcje kupnję t sprzeda: 


J j CE. ję, rzy restau- 
j ża rotetyka. ruję jak nowej tak 

LU acz? Źródł 0 '|Kilińskiego 113 | starej szkoły. O 

| po cenach róg Nawrot. kreślam wartość 


dziel sztuki bez= 


Tel. 48-27, 


interesownie Piotr 


| śniegowców, kowska 82, pr. of. 
i kaloszy, IV wejście, 1 p 
| Kapeluszy, Wattenberg, tel. 
| czapek 334 

i różnej galanterj! 04% 


Przyjdź osobiście 
lbo nadeslij charakter pis= 


a swój lub zainteresowa- 
ej osoby,  Zakomunikuj 


imie, rok i miesłąc urodze= 


ia, kawaler. żonaty, wdo- 
iec, ilość osób najbliższej 


ana: 
izę charakteru, określenie zalet, wad. 


a szczerze zadane pytania, jąk rów: 


fa Ste ı przeznaczenia Odpowiedzi! 
n 


jnież horoskop słynnego medjym Mile! 
lEvigny — bezinteresownie, 

|pokrycie kosztów ogloszeń, wydatków 
jpocztowych i kanceiaryjnych 
zł. 2,— (można w znaczkach 
wych). Osobiście przyjmuje 12—7, Pro» 
jtokóly, odezwy, 
Ib tniejszych osób stelicy — Warszawa, 


Lecz nal 


załączyć 
poczta = 


podziękowanią najwy- 


Psycho-Grafolog Szyller-Szkoinik, Rex 
|dakc;a „Swit“ Nowowiejską 32 m, 6, 


miesięczńa „ułosu Polskiego“ ze wszystkimi dodatkami wy - 
nosi w Łodzi zł. 5.60, za odnoszenie — 40 groszy; z prze- 
Sylką pocztową w kraju — zł, 6,20,—; zagranicę — zł, 10.— 


1 strona iw te 


taksówka z licznisiem lub bez w zu- 
pełnie dobrym stanie na nowych wz- 
imocnionyca oponach do sprzedania 
riotrkowska Mè 43 dozorca wskaże, 


PO Co 
śpicie na słomie, gdy od 5 zł tygod- 
niowo to każdy moze dostać: materace 
olomany (tapczany, leżaki i krzesła 
Solidnie wykonane u tapicerą P. Waje 
sa, Łódź, ul. Sienkiewicza A: 18 47-2 
MEBLE 
na raty pojedyńcze 1 całe komplety 
gwarancja kiluuletnia. Odświeżanie, 
zamiany Stolarnia Lubelska 6 przy 
Napiórsowskiego 45—1 


MASZYNA 
do szycia Singera, damska do sprze- 
dania. Przędzainiana Ni 4, m, 4. 44—1 


PIANINA, 
fortepiany na dogodnych warunkach 
sprzedaje Chodkowski, Sienkiewicza 
Ne 25, 78—1 


ZAKŁAD 
| stolarski do sprzedan a w dobrym pun- 
kcie, ewentualnie może być wspólnik 
z kapitałem 1.500 zł. Oterty do „Głosu 
rolskiego* sub „Zakład stolarski”. 
225—5 


|LOARLE i MIESZKANIA 


MIESZKANIA 
lokale, pokoje umeblowane poszukuje 
ı poleca Biuro Agenturowe „Polruch 
Traugutta JNż 4, teleton 41-01 5—15 


DOZ ac MEGI 2-10] 
OGŁOSZENIA DROBNE 
EEEE RERE ALED 


72—2 


06—23 


POSZUKUJĘ 


|Lokata frontowego na sklep przy ulicy 


Piotrkowskiej między Andrzeja i Głów: 
ną. Oterty „Kolonjalna branża” 11—2 


2 POKOJE 
tylko na biuro w śródinieściu do odda* 
nia, Oferty sub. „A. A. 250%, 3535—53 


rea 


POKójJ 
z kuchnią (nadaje się na sklep) i po« 
jedyńcze mieszkania do wynajęcia. 
Rzgowska 181 u gospodarza, 95—2 


RESTAURACJA 
z przylegającemi d-ma pokojami do 
oddania w dzierżawę wraz z koncesią. 
Wiadomość: Widzew, Nowo-Grodzka 


| DONIESIENIA ROZM. 


BIURO 
Buchalteryjne i Mewizyjne sąd. reje 
rzeczozn ? kontrol. syndyk przemysl. 
wykonuje wszelkie czynności buchal= 
teryjne, bilansowe i rewizyjne. Piotr- 
kowska 185, L p. 375—0 


WYPOŻYCZALNIA 
ksiażek Andrzeją 5 w okresie świą- 
tecznym czynaa będzie dnia 24 do 
godz, 15 — w czwartek 27 od li-ej. 


ze 4:— 1 
DYWANY 
reperuje Tkalnia Sztuczna, Piotrkows 
ska 92. 9465—29 
WYPOŻYCZAYWY 


nakrycia na wesela i zabawy na 60 o- 
sób, Wiadomość Zw. Kelnerów. Al. 
Kościuszki 02, tel. 57-14, 85—6 


MŁODA 
przystojna i bardzo ładna szatynka 
niebieskooka o wesolem usposobieniu, 
pozna inteligentnego pana, celem spól- 
nego spędzenia długich wieczorów zi- 
mowych. Łaskawe oterty sub p: 
2—2 


T "IA. a 


» GIEŁDA PRAGY : 


CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursy tachowe kore » 
spondencyjne prolesorą Sekułowiczą, 
Warszawa, Zórąwia 42, Kursy wyuczają 
iistownie: buchaiterj, rachunkowość 
kupieckiej, Korespondencji handlowe -~ 
stenogratji, nauki nandlu, prawa, kali- 
gratji, pisania na maszynach, towaroj 
znawstwa, angielskiego, trancuskiego 
niemieckiegu, pisowni, oraz gramatyki 
polskiej. Po ukończeniu świądectwo. 
źądajcie prospektów, 


J 

MŁODY 
inżynier mechanik (dyplom Politechniki 
Warszawskiej) poszukuje _ posady, 
Oterty do administracji pisma pod 
„inżynier* 8—14 


NIANIA 
z dobremi referenciami do noworodka 
potrzebna od zaraz, Wiadomość P, 
Epsztein, Sienkiewicza 6. 10—1 


BUCHALTER 
podatkowiec prowadzi księgi za-80 zł. 
miesięcznie. Nauka 50 lekcji po zł. 
1.50. System amerykański.  Bilanse 
Pomoc w zaległościach, 
m. 18 HI wejście. 
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j ZAGUŚ, DOKU 


ZGUBIONO 
2 matrykuły wydaqe przez gimn. R. 
Sobolewskiej na nazwiska: Teresa 


i Maryia (Gonówny ucz, kl. HI i V zam 
Ks, Skorupki 15, 
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DODATEK LITERACKO-SPOŁECZNY | 


„Święty z Lumbres* 
= Jerzy Bernanos: „Pod słońcem Szatana” 


Prolog — historja Muszki*) —' wstępu nie powtarza się już wię-'go, ale nie rozwiązuje to sytuacji, | Szatana, który uogólniał w sobie: tęga duszy porywa go do pr 
pozornie nie ma nic wspólneśo z cej ani razu do końca powieści, gdyż obaj wiedzą, że w przysiędze|to wszystko, co stanowiło radość | wskrzeszenia umarłego — św 
obydwiema częściami samej powie O ile idzie o styczność zewnętrz- niema krzty prawdy...  Przeraża|życia dla setki wieków í co stało|z Lumbres nie ma już najmniej 
ści—,„Kuszeni* i drugą krótszą — | ną... nietyle sam fakt zabójstwa marki- się rzeczą przeklętą í znienawi-| wątpliwości, że „Szatan poc 
„Świętym z Lumbres'',., Wspaniała | Pozornie — rzeczywiście tylko | 7% ile sposób, w jaki dziewczyna dzoną dla nowej, ostatniej ery, Ko go coraz niżej„* By nie stot 
opowieść o starej, jak świat, histo błahy przypadek łączy dzieje Ger- dokonała tej zbrodni.. Tylko de- ściół wojujący w ekstazie fanatyz|się na dno przepaści, ksiądz d 
rji zemsty uwiedzionej dziewczy- maine z żywotem świętego, W | mon mógł kierować furją w ręku mu bezgranicznie rozszerzał za- wojuje z narzędziem Szatana 
ny, opowiedziana została w spo- | rzeczywistości natomiast, prolog Mouchette.. į wartość Szatana, jako pojęcia, i|swem ciałem, by wyzwolić o 
sób tak oryginalny i ciekawy, że stanowi organiczną część całości, Następnie — jej rozmowa z do- | konający Poganin upajał się słody-|tecznie to, co było dlań jed 
banalna fabuła trzyma na uwięzi bodaj nawet najważniejszą, o ile ktorem, drugim kochankiem, dziw-| czą zemsty. Wszak wtedy można |drogie — swą duszę, by uchr 
uwagę czytelnika na osiemdziesię-| tło może być ważniejsze, niż na- nie kojarzącym w sobie nikczem- było już przewidzieć przyszłą ajją od mocy Zła.. 
ciu stronicach i absorbuje jego rzucony na niem szkic. Innemi sło ność tchórza z lubieżnością miesz-j nieuniknioną tragedję proboszcza Nie czuł jednak ksi d 

| ZB JE: P Ef ZRT 3 5 je adz Doni 
duszę i później, gdy attor'zapozna wy — historja o zabójstwie marki-|czucha i przenikliwością łotra —įz Lumbres, tragedję, której sedno że tej godwóbiej avioj walą 
je juź czytelnika z właściwym bo-| za przez uwiedzioną przez niego rozmowa, która kończy się ata- polegało przedewszystkiem na ze Złem | za odka. które) 
haterem swego utworu — księ-| Mouchette jest czarnem tłem, ciem kiem histerycznego szału zabój: tem, iż ksiądz Donissan, walcząc z ku tef wale’ pótezekne; H Y 
ciem Donissanem, Zdawałoby się ną otchłanią, od którego odbija czyni... gwiazdą Szatana, musiał jednocze | ; 
— niema i nie może być nic wspói świeilista postać „przyszłego świę| Z tym oto światem wszczyna |śnie i przedewszystkiem walczyć| 
nego między gigantyczną postacią tego z Lumbres*, Prolog jest za-| walkę ksiądz Donissan i walka ta;z jedynemi środkami, któremi bo- 
„przyszłego świętego z Lumbres”,sadniczym punktem wyjścia całej staje się źródłem jego mocy cudo- gata i utalentowana natura obda- 
a bohaterami z prologu: Słastuc| akcj albowiem dzieje Mouchetie | twórczej, ale zarazem też wielkiej rzyła go do tej walki. Jest to sy- 
sowskim ojcem, uwodzicielem mar | — śą to dzieje Szatana, bohatero- | tragedji osobistej, gdyż uchodząc i| tuacja, której nie znał nigdy świat 
kizem, mieszczuchem lekarzem, |wie wstępu — wszyscy bez wy-|trważając siebie za posłannika Bo | antyczny, ze swą wiarą w siebie, 
którego w pierwszym rzędzie trzę jątku — są ludźmi, jak mówić ga na ziemi, cudotwórca z Lum- ułnością w swe siły i zamiłowa: | Wiat, Nie czuł, że chłówzcząc 
sie strach przed żoną, i wreszcie— przywykliśmy — z pod ciemnej bres wierzył zarazem w istnienie niem do współzawodnictwa, ło, rzeczywiście wyzwala du 
demoniczną Germaine, ową Mou;| gwiazdy, albowiem wszystko co Szatana. Oczywista, nie w pra-| Przenikliwość księdza poteguje W bosd awej odnsjdoje po 
chette - Muszką, najmniej trywiai- się dzieje na pierwszych osiemdziewość i w rację, lecz wyłącznie i|się do tego stopnia, iż czyta, jak która czyniła go potężniejsry 
ną bohaterką tej całej aż nazbyt sięciu stronicach powieści — dzie- tylko w sam fakt istnienia i to | widzieliśmy, niby w książce, w niż każdego zwykłego probosz: 
trywialnej historji, lie się nie w państwie Bożem, s właśnie potęgowało ogrom je$o| ciemnej duszy zbrodniarki. Ale uczonego i honorowanego człow 


dwójnej tej walce ze słońcem 8 s 
tana" i ze sobą — wzniósł się na 
wyżyny ducha, których nie 

świat przed chrześcijaństwem, 

właśnie ta jego wałka ze s 

działała w sposób przekonyw 

cy na całe otoczenie, -na 


; „ — „pod słońcem Szatana“. tragedji wewnętrznej. przyszły święty widzi w tem w p 

EBRO ERZE pe ira Niema tu miłosierdzia, niema mi Świat starożytny od czasów nie- pierwszym rzędzie nie łaskę Bo- RE | 

Re ; zalonym czy ości, dobroci, współczucia — nie-j pamiętnych poprzez wszystkie wie| ga, lecz pychę, zarozumiałość i Owszem ogr był to dar Dan: ji 
saen pomiędzy KAPRA 4 ma etyki, Żyje się nie z dnia najki swego istnienia dzielił bóstwa | zbytnią uiność w swe siły, Żelaz- Poganin przewidział, że no 
nem mlodej o ŻA KE A; doń; lecz z minuty na minutę.|na dobre i złe. Ale — i w tem le- nym łańcuchem mordując swe cia! świat zabije w zarodku i zniwo* 
SWESS WSA Ak (a 1 | Brak prawdy — panuje oszustwo. ży dla nas punkt ciężkości — skła |ło, chce on w ten sposób wytępić, drogocenny dar — radość ży: 
sama nie wiedzieć poco — do swe Działać s 3 koiil dał of z sw a L p y w f tępi Lngl dostona dia katásgo dja 
$o drugiego kochanka — a bona.! 77! ROB wpływem jeno e pT a PTY Toa OZ J NZ i w duszy nasienie czarta ze ed PH AN ASNN niezależnie 
terskim żywotem księdza i ascety | Wei zachcianki, egoistycznego po drugim — tym być może bardziej piecznego Szatana.. Czując rosną. EŃ ri PPRT 
— „przyszłego świętego z Lum-/ Pedu, każdy świadomie szkodzi jeszcze skrupulatnie niż pierw-|cą w swej duszy moc i potęgę,! W Joy jego duszy 1 m l 
Bać Chyba to tylko, że później| bliźniemu i nieświadomie sobie i szym, bo ani starożytnemu greko-| ksiądz znajduje w tem nie dar Nie'* z przewidział RICA 
ksi Pu Doe noś k == wąs. "Osi w sercu swem nie iskrę Pro-|wi ani rzymianinowi nie mogłaby ba, lecz kuszenie czarnej mocy, | świat „antyczny, że zaginiona 

M l Eh meteusza, nie państwo Boże, jeno całkiem przyjść do głowy myśl 0 znów Szatana — widzi go nawet, dość życia powszechnego sh 


kiej ścieżce owa abikzynię, Ki pustkowie, rozpacz, bezbrzeżną | walce ze złemi bogami, Przeciw-| rozmawia z nim i przekonywa się TZY Inną radość — tryumi wy: 


rą p yśniata MIGLA fwiadomos „ | otchłań królestwa Szatana... nie: złych bogów obdarzyli oni tem | ostatecznie, iż upaja się nie pro- lenia, tryumi panowania niet 
popełnionej zbrodni, . czyta w jej r A à 7 z iekn dob h li 4 zc A „_. mad światem ale przedews 
'9, jak w otwartej księdze i.., Dowiedziawszy się, że córka — | samem pięknem, co rych, czył | mieniem Opatrzności, lecz oślepia 7 u SBE ką 
się szesnastoletnia Mouchette — za- ujęli zło świata w ten sposób, by|jącem,  łudzącem i śrzesznem Kiem nad sobę: że owa radość 


KRZ + piieis adzy są szła w ciążę, ojciec Malorthy uda- móc żyć, czcząc jednocześnie Zeu-| słońcem Szatana“, Albowiem ©% niedostępna Już dla o 
$ stał że ES ściami! je się bez wahania do winowajcy -Isa í Hadesa, Penaty i Erynje, skła-| chrześcijanina, księdza ; skromne. Stanie się darem dla jedno 

książki g Terrora p xR2 | markiza, Gwałcenie dziewcząt by-| dając hołd Światłu i Cieniom... go namiestnika Boga na ziemi po-! tworzących siłę -ze SREJ słał 
kj = |ło jakby swego rodzaju przywiłe-| Nie dlatego, by starożytni nie|winna przedewszystkiem cecho- Przerastających bardziej wyks” 


strząsie umiera sposób z zdan. . s 4 A 
ky ai PREET hn jak żyła do-l jem znanego w okolicy lowelasa - odróżniali dobra od zła. Nie dlate-|wać świadomość słabości, skrom- S9n€ i rozumne otoczenie św: 
k |markiza de Cadignan... Nie sposób go też, iż nie czuli się na siłach do| ności, braku potegi, nie zaś grzesz|™0Ścią znikomości życia zien 


i imię ni j bohaterki RED; : > i i 
doo boy Ao streścić tej rozmowy — tylko sza- walki ze złem i jego przejawami. |ne uczucie nadmiaru mocy.. Gdyj$9 i Potęgi ducha — darem 
+) Jerzy Bertanos: „Pod sloncem | tan mógłby ją zapamiętać, Koń-| Wszak historja świata antycznego |zaś proboszcz z Lumbres staje się| Świetych. 
Szatana" („Rój” — 1928). 'tzy się na przysiędze Malorthy'e- | — jest to jeden nieprzerwany łań. |cudotwórcą, gdy nieokiełzana po- D. Rolin. 


cuch żywotów bohaterów i czy- 
ORCO A EEE WB KI | nów heroicznych... Z innej przede- | WREN ZYWO SH 
wszystkiem przyczyny:  uświada- 
F h 2 : iaj bie odwieczność istnienia 
Poświęcenie Krypty Śp. G. Narutowicza | ta starożytni rozumieli, że wiecz : i 
ną też stałaby się walka ze złemi Obrazki ze starych Chin 


duchami i wobec tego woleli 
| współżycie, okupione darami i o- 
fiarami, niż wojnę bez końca, by 
nie stracić tego, co było dla świa: 
ia antycznego najdroższem i pod 
stawowyma warunkiem istnienia — 
* |radości życia... Ową radość życia ' 
w ujęciu antycznem próbowali ra- 
tować i pierwsi chrześcijanie, W 
ten sposób powstała herezja Ma- 
nichejczyków, którzy uznawali 
| dwa pryncypja — dobrego i złego, 
Zwyciężył jednak pogląd, który 
i 
| 


uznaje istnienie jednego tylko po- 
czątku: dobra — Boga.. To nie 
znaczy, żę zła niema; istnieje, ale 
przejawia się tylko „pod słońcem 
Szatana", pod ciemną świazdą zła 
które powinno być zwalczane i i% 
pione niemiłosiernie. 


Zadawszy-światu pogańskiem: 
cios śmiertelny, chrześcijaństwo o. 
trzymało od świata antycznego Marmurowy most w letnim pałacu cesarskim pod Pekinem, 


w-kaledrze -Ś, Jana -w „Warszawie, dar = prawdziwy dar Danajów m. 


'czał jednak, iż było ono poswię= 


| 


| gier przestał 


; stąpienie Szalapina w barze buda 


s: N533 ; 
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Qui pro quo Szalapina 
Nie jest on politykiem, lecz literatem i bajko- 


pisarzem, ale przedewszystkiem znawcą teatru 
Rozmowa ze znakomitym śpiewakiem rosyjskim 


Praga, w grudniu. 


Dnia 17 grudnia przyjechał do. 


'Pragi na występy gościnne zna- 


komity śpiewak rosyjski  Szala-| 
in, Jego przyjazd wywołał wiel 
kie zainteresowanie nietylko w 
kołach artystycznych, lecz w ca- 
łem niemal społeczeństwie cze- 
skosłowackiem. Być może, iż przy 


j 
| 


czyniło się do tego niedawne 
głośne „wystąpienie' Szalapina w 
Budapeszcie, gdzie znakomity 
śpiewak wygłosił sensacyjne 


„przemówienie polityczne na te- 
mat aktualnych problemów poli- 
tyki środkowoeuropeiskiej'. Tio 
tego debiutu politycznego Szala- 


Słowo „Trianon'ł 
jako „tryumwirat”. 
nawet najmniejszego pojęcia o 
tem, że w Trianon zawarty zo- 
stał traktat, normujący stosunki 
pomiędzy poszcześólnemi pań- 
stwami w Europie środkowej... 
W tem miejscu Szalapin uśmiech 
nął się znacząco: „Teraz po in- 
cydencie budapeszteńskim zrodzi 
ło się we mnie wielkie zaintere- 
sowanie dla traktatu trianońskie- 
go, który postaram się przeczy- 
tad..." 


Wspomniałem już poprzednio, 
że nieporozumienia na tle niezna 
jomości języka są u mnie na po- 
rządku dziennym. Raz np. dowie- 


Nie miałem 


„repetyciach gram, © je 
śpiewam. w pewnej chwili, 


pina jest następujące: 


'wie unikając wszystkiego, co mo- 


działem się z jednej z gazet chi- 
cagowskich, że na repetycji, któ-| 
ra miała miejsce kilka dni przed. | 
tem, po grubiańsku traktowałem 
swych partnerów, a jednemu na- 
wet... skaleczyłem nos. Ze zdu- 
mieniem przeczytałem tę infor- 
mację i zacząłem przypominać so 


Pewnego wieczoru siedział Sza 
lapin w jednym z barów budape- 
szteńskich w towarzystwie przed- 
stawicieli _ węgierskiego świata 
muzycznego. W pewnej chwili je- 
den z węgrów wyśłosił na cześć 
znakomitego gościa  płomienną 
mowę, w której nie otnieszkał po 
tępić.. traktatu trianońskiego. 
Szalapin, nie znający języka wę- 
gierskiego, nic z całego przemó. 
wienia nie zrozumiał, przypusz- 


cone jedynie muzyce. Kiedy wę- 
mówić, powstał 
Szalapin i ze swej strony wygło- 
sił dłuższe przemówienie na 
cześć muzyki węgierskiej, która, 
jak podkreślił, wywarła niepo- 
śledni wpływ na rozwój rosyj- 
skich romansów cygańskich, tak 
umiłowanych przez Szalapina. 
Zdawało się, iż wszystko jest w 
porządku, bo przecież, jak kurtu- 
azja tego wymaga, gość i gospo- 
darze powiedzieli sobie kilka mi- 
łych i serdecznych słów, skwapli 


śłoby wnieść jakikolwiek  dyso- 
nans do atmosfery przyjaznej 
pogawędki. Tak myślał Szalapin 
i.. mylił się. Bo oto nazajutrz <- 
kazało się, że niektórzy dzienni- 
karze węśierscy postanowili wy- 


peszteńskim wykorzystać dla ce- 
lów propagandy politycznej i na- 
pisali, że... Szalapin w swem 
przemówieniu potępił traktat trta 
noński, 


Współpracownik Centropressu, 
który miał okazję z Szalapinem, 
po jego przyjeździe do Pragi roz- 
mawiać, spytał go, jak właściwie 
sprawa się przedstawia. 


„Nie jest to pierwszy wypadek 
podobnego nieporozumienia ze 
mną, — odpowiedział znakom*'v 
śpiewak, — a to dlatego, że na 
polityce absolutnie się nie znam; 
swoich bogów, — bogów muzy-| 
ki stawiam daleko wyżej, niż 
bogów polityki. O polityce w Bu- 
dapeszcie wogóle nie mówiłem. 


ALEKSY GRANOWSAI 


Tajemnica teatru 


Trzy królowe piękności: panna Lisl Spinelły z Wiednia, 
lina Pegari z Paryża oraz ognista węgierka Marja Szdzyi 
z Budapesztu, 


Erwinowi  Piscatorowi, 
znakomitemu reżyserowi 
w dowód przyjaźni. 

Gdy miałem lat 18, przyjecha- 
łem poraz pierwszy do Paryża. 

Gdy przyjechałem poraz pierw- 
szy do Paryża, otrzymałem pierw 
szy irak. 

Gdy otrzymałem pierwszy frak 
zaproszono mnie poraz pierwszy 
w życiu na wielki bankiet. 

Gdy zaproszono mnie poraz 
pierwszy w życiu na wielki ban- 
kiet, ujrzałem na tym bankiecie 
wielką Sarę Bernhard. 

Gdy po skończonej kolacji uda- 
liśmy się do salonu, jakiś brzyd- 
ki, lecz bardzo znakomity muzyk 
— nie pamiętam jego nazwiska 
śrał na pianinie, potem wśród o- 
gólnej ciszy Sara Bernhard opo- 
wiedziała nam pewną bajeczkę. 

Nie chcę siebie przez to wy- 
,wyższać. 


| 


rą tam słyszałem. 

Proszę mi wybaczyć, że powtó 
rzę ją swojemi słowami Nie mam 
już 18 lat i z biegiem czasu czło- 
wiek wiele zapomina. 

Żyło sobie pewne małżeństwo. 
Mieszkali razem przez wiele lat, 
kochali się wzajemnie i byli bar- 
dzo szczęśliwi (tak opowiadała 
Sara Bernhard i ja za to nie od- 
powiadam — może w bajeczkach 
zdarza się coś podobnego). 

Szczęście ich mąciła tylka jed- 
na przeszkoda, a mianowicie — 
nie mieli dzieci. Martwili się o- 
gromnie z tego powodu i wkoń- 
cu postanowili udać się do dobrej 
wróżki, by prosić ją o pomoc: Po 
stanowili i wykonali,  Odnależźli 
dobrą wróżkę i opowiedzieli jej 
wszystko: tak i tak... f 

Dobra wróżka rzekła: 

— Dobrze, moi drodzy, idźcie 


« Chodzi mi tylko o to, do domu, prośba wasza spełni się 
|by opowiedzieć tę bajeczkę, któ- Uważajcie tylko, by zła wróżka.stycznych zamkach, 


zrozumiałem bie przebieg wspomnianej repe-! 


ycji. Pomimo najszczerszych chę 
ci nie mogłem sobie żadnego in- 
cydentu z partnerami chicagow- 
skimi przypomnieć. Pospieszyłem 
więc do teatru i poprosiłem ko- 
legów, by sprawę tę wyjaśnili. I 
co się w rezultacie okazuje? O- 
tóż jeden z miejscowych dzienni- 
karzy obecny był prz adkowo 
na próbie „Borysa Godunowa' 


Ponieważ mam zwyczaj, że i na 
a nie tylko 
jak 
tego akcja opery wymaga, chwy- 
ciłem Szujskiego za gardło. A że 
przytem nie mieliśmy na sobie 
kostiumów, dowcipny dzinni- 
karz amerykański przyszedł dv 
wniosku, że „Szalapin podczas 
repetycji rzucił się na swego 
partnera”, no i natychmiast opu- 
blikował odpowiednią notatkę w 
swej gazecie. Tak oto przedzta- 
wia się historja mego „chicagow- 
skiego” nieporozumienia. 


. 


Trzy boginie 


Micha: 


wyniknie nieszczęście. 

Dobrzy ludzie podziękowali 
wróżce i poszli do domu. Praw= 
dopodobnie upłynęło tyle czasu, 
ile trzeba, aby porządni ludzie o- 


trzymali dziecię i wreszcie nad- 
szedł upragniony dzień. 
W kołysce leżało nowonaro- 


dzone dziecię, rodzice nie mogh 
się niem nacieszyć, ukrywali je 
przed wszystkimi, by nie dowie- 
działa się o tem zła wróżka, lecz 
dobrą wróżkę zawezwał, prosząc, 
by udzieliła dziecku błogosła- 
wieństwa. 

Dobra wróżka przyszła oczywi- 
wg stanęła nad kołyską 1 rze- 

a: 

— Nie mam dla ciebie prezen- 
tów, moje dziecko, jestem bo- 
wiem biedna (prawdopodobnie 
nawet wśród wróżek niema spra- 
wiedliwości!) ale przyniosłam dla 
ciebie kilka szczerych życzeń... 
(A wiemy przecież, że życzenia 
dobrych wróżek zawsze się speł- 
niają). 

I dobra wróżka zaczęła: 


— Będziesz mieszkał w ianta« świat pierwszy aktor. 
niebo nadi (Na tem kończy się bajeczka). 


Tego rodzaju  „nieporozumie-| — A jaki procćnt prawdy za- 
nia" ostatecznie nie sprawiają mi warty jest w pogłoskach, mówią- 
żadnych przykrości. Gorzej jest, cych o pańskich zamiarach w kie 
jeśli incydent otrzymuje pewne ża runku założenia własnego klasz- 
barwienie polityczne, jak miało toru i porzucenia „grzesznego ży 
to miejsce w Budapeszcie". cia świeckiego”, — pytamy Sza- 


— Jakie są pańskie plany ga. laP a 
przyszłość? —  pyłamy z kolei| — I ja słyszałem o tych pogło- 
znakomitego śpiewaka, — co za- skach, nie wiem jednak, skąd wy 
mierza pan robić w czasie na,bliż zły. Ode mnie oczywiście nie. Do 


|szym? nen się o tych ASA po 
, 'nach z gazet. uszę jedna 
— Z Pragi jadę do Paryża. Cze stwierdzić, że ich autor dobrze 


ka łam na mnie moja młodsza mnie nie zna, inaczej bowiem mu 
córka, Dasia, której chcę opowia sjąłby wiedzieć, że mój charak- 
dać bajeczki wigilijne. Tak, OPO- ter do życia klasztornego stanow 
wiem jej pewną bajkę, która ruz'czo się nie nadaje..." 


; fi, ki 
poczęła się w dnie a ch r 00: DOGGY AANO PO 


Ba twą głową budzie 


wnego wieczoru 
siedzieliśmy przy oknie i patrzeli 
w milczeniu na rozłaczającą rię 
przed naszemi oczyma tajemniczą 
noc australiiską.  Dasia, która 

dówczas liczyła pięć lat, spyta 
a mnie, co ukrywa się w ya 
ponurych mrokach nocnych. - 
cząłem jej opowiadać o fanta- 
stycznym świecie, © „wie!unoż- 
nych istotach*, podobnych do 
drzew, o północnych i południo- 
wych czarnoksiężnikach, o „wiel- 
kim uczonym eskimosie". Dłi:ga 


to bajka, nie mogłem więc jej 
jeszcze skończyć. Teraz w noc 
wigilijn opowiem ją Dasi do 
końca”... 

— A nie wyda pan swych ba- 
jek? — pytamy Szalapina. 


— Skoro poruszył pan już kwe 
stję mej działalności literackiej, 
to muszę powiedzieć panu, że 
zamierzam istotnie wydać pew- 
ne rzeczy. Nie nastąpi to jednak 
przed rokiem 1930, kiedy to upły 
wa 40 lat od chwili, kiedy roz- 
począłem swą karjerę artystycz- 
ną. Z tej racji zamierzam w ro- 
ku 1930 wydać swe pamiętniki, 
|w których pragnę przedstawić 
j czytelnikom me poglądy na sztu- 
jkę i dać charakterystykę tyc 
wszystkich wybitnych artystów, 
z i jęz w życiu swem mogłem 
się by spotkać. Będą to czysto 
subjektywne wrażenia. 


W latach 1930 - 1931 zamie- 
rzam odbyć swe pożeśnalne to- 
urne po wszystkich większych o- 
środkach kulturalnych globu ziem 
skiego. 


Mój plan na przyszłość najbliż- 
szą przewiduje, jak już wspomnia 
łem, przedewszystkiem podróż do 
Francji, skąd po krótszym poby- 
cie zamierzam udać się z powro- 
tem do Ameryki. W Ameryce 
chciałbym pozostać _ conajmniej 
do kwietnia. może i dłużej, o ile 
będzie to możliwe. Zależy to 
¿resztą od „tajnych układów”. 
Od „tajnych układów” z mymi 
impresariami, — wyjaśnia Szala- 
pin z uśmiechem. 


najpiękniej 
szem niebem, kobiety będą cię 
kochały, będziesz nosił koronę 
na głowie, będziesz królem, a w 
ręku będziesz trzymał berło kró- 
lewskie. 


wiedzieć o sztuce w Rosji współ 
czesnej? 


| — W Rosji w chwili obecnej 
na froncie sztuki panuje wielki 
niepokój. Trudno jednak powie- 
dzieć, by w Rosji powstała już 
nowa sztuka. 


— A jakie jest pańskie zdanie 
co do nowych poszukiwań w 
dziedzinie rosyjskiego życia tca- 
tralnego. Jakiego jest pan mnie- 
mania o teatrach Tairowa i Ma- 
jercholda ? 


l — Widzi pan, — 
Szalapin, — dobra sztuka polega 
na umiejętnem „oszukaniu pu- 
bliczności, — na wmówieniu Jei, 
że wszystko, co widzi i słyszy, 
jest prawda... Oczywiście. trud- 
ne to zadanie. Zastanawiając się 
nad tym problemem, muszę zaw- 
sze mimowoli myśleć o pewrym 
sprytnym niemcu, prowadzącym 
na smyczy małego pieska, który 
zupełnie naturalnie szczeka „hau, 
hau”. A jednak pies ten nie jest 
bę czę Pytanie, jak to zro- 

ié, by pies ten robił wrażen'e 
|prawdziwego, żywego psa, Ja 
'mam wrażenie, że „piesek” Tai- 
|rowa i Majercholda niebardzo 


odpowiada 


h przypomina „prawdziwego”, „ży- 


wego psa”... 


| Szalapin pragnąłby bardzo wy- 
,stąpić w Pradze w operze. Nie- 
stety jednak praski „Teatr Naro- 
dowy“ nie może pomieścić 4.000 
,— 5000 osób, jak życzylby sv- 
bie Szalapin. Dlatego znakom:ty 
"śpiewak wpadł na bardzo urygi 
sala projekt: chce on manc wi- 
cie latem zorganizować w Pfa- 
dze przedstawienie operowe pod 
gołem niebem. „Nad urzeczy- 
"wistnieniem tego planu pomysię 
po zakończeniu mych  ohecnych 
praskich występów  gościanych”. 
O ile Szalapinowi uca się »ygi- 
'nalny ten plan istotnie zrealizo- 
"wać, będzie miała Praga w mie- 
siącach letnich nową, a tym 'ra- 
'zem faktycznie  pierwszorzędną, 
sensację artystyczną. 
| J. Boh. 


I 


To przekleństwo stało się na- 
szem błogosławiefstwem. 

Wśród farbowanych płócien, 
malowanej papy i różnobarwnych 
ogni zrodziła się wielka tajemni- 


,, W tej chwili otwarły się drzwi ca teatru, która od tysięcy iat 
ji do pokoju weszła zła wróżka. wzrusza wszystkich ludzi — do- 
— He — he — he.. — roze- brych i złych, brzydkich i ład- 
śmiała się na progu — Chcieliś- nych, prawdziwych i kłamliwych. 
cie ukryć przede mną, lecz dowie Tajemnica, która co wieczór po- 
działam się o wszystkiem i oto budza serca do żywego tętna. Ia 
poem nieproszona... He -- jemnica, która rodzi się za kurty- 
e — he... (Tak się śmieją złe ną i co wieczór nęci swą słodką 
wróżki). Prezentów, które dała trucizną. 
ci moja piękna siostra, nie mogę, Biada temu, kto chce zbadać tę 
odebrać (Prawdopodobnie takie tajemnicę, kto chce zedrzeć za- 
jest prawo w świecie wróżek). słonę z zaczarowaneśo życia a- 
|jAle.. korona na twej głowie bẹ- ktorskiego. 
dzie blaszana, palto — z koloro-| Czasy i ludzie mogą się zmie- 
wych strzępów, zamki, w Któ- nić, a wraz z nimi farby i formy, 
rych zamieszkasz, będą z papy, słowa i gesty, ale bez tej tajem- 
niebo nad twą łową będzie z nicy, bez jej magicznego czaru 
płótna, kobiety, które cię kochaż niema, nie było i nie będzie ai- 
będą, będą tak samo nieszczęśli | gd teatru. 
we jak ty, a berło w t reku! Przekleństwo stało się dla nas 
będzie berłem błazeńskiem. Bę- błogosławieństwem. 
dziesz komendjantem!... kolorowych strzępach zro- 
W ten sposób przyszedł  najdził się aktor — w kolorowych 


strzępach umrze, 
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WOLUCJA ZAZPROŚCI 


Znakomity publicysta francuski 
kreśli tych kilka oryginalnych u- 

wag na temat zazdrości, 
Człowiek zakochany zawsze 
wierzy, że uczucie jego będzie 
stałe. Tak samo ludzkość wyobra 
ża sobie, že serce jej w ciągu 
wieków nie ulega zmianie. Ono 
zmienia się jednak, ale w stopniu 
mniejszym niż inteligencja. — Na- 
wet instynkty, które zdawałoby 
się są podstawowe i wieczne — 


w pojęciach i obyczajach. 

Zazdrość rodzi się za każdym 
razem, gdy w grę wchodzą dwa 
pożądania. Dzieje się to niezależ- 
nie od rodzaju posiadania i w ma 
mencie gdy rozpoczyna się rywa-| 
lizacja, o jakieś wartości. 

Już dzieci walczą o miłość ro- 
dziców; tak samo artyści za- 
zdroszczą sobie pieniędzy, zasz- 


czytów, sławy; politycy wydzie- 


rają sobie stanowiska, - ubiegają nie mógł odczuwać niepokoju, tub wijała się powoli 


się o większe. wpływy, i t. d. 


Ale ponieważ to współzawod- nie odczuwał trwogi z powodu ko wolności moralnej — 


ukochana osoba nie wybrała kogo 
innego. W tej formie pierwotnej 
zazdrość, jak każda namiętność 
cechuje się bardzo żywą wyobraź 
nią, która wywołuje wizje okrut- 


ne i brutalne i zawsze przypusz-, 


cza istnienie, jakiegoś określone- 
go rywala. Przyglądając się bliżej 
zauważymy, że w życiu uczucio- 
wem postęp polegał na tem, że 
ludzkość przerzuciła się z jednej 
krańcowości w drugą. 

s . 


* 


Według pierwotnego porządku, 
|zazdrość jest nietylko kobieca W'w sercu mężczyzny w chwili, dy 


swej istocie, ale nawet mężczyź- 
nie prawie nieznana. Mężczyzna 
był panem, władcą, królem: był 
jedyny, a małżonki jego, ta nie- 
wolnice. Kobiety żyły razem itre- 
ścią ich życia była walka o wzślę 
dy swego pana. Poniżenie kochan 
ki było tak wielkie, że władca jej 


trwogi z jej powodu, tak samo, jak 


ska kobiety w społeczeństwie, 
zazdrość miłosna zmienia swój od 
wieczny teren. 

l obecnie, zdaje się przypada 
wyłącznie w udziale mężczyźnie. 
W powieściach, w dramatach i 
w życiu spotykamy się przeważ- 
nie z typem zazdrosnego mężczyz 
ny. 


* 


wszyscy mogą się nimi stać. Wy- 
obrażcie sobie tego człowiex1, 
jktóry z jakiegokolwiek powodu, 
w ciągu kilku tyśodat nie miał 
możności widzenia swej ukocha- 
nej. Co ona robiła w ciągu tego 
| czasu? 

Bywała w teatrach, zajmowała 
się sportem zimowym lub letnim. 
Była wystawiona na wszelk:e po- 


mienie. Nasze obyczaje, szczegól- 
nie po wojnie, zmieniły się bar- 
dzo prędko: nasze instynkty nie 
mogły za niemi podążyć. Pozosta- 
liśmy mieszczanami uczuciowymi; 
zostaliśmy pochwyceni przez wir 
|tak gwałtowny, że zgubiliśmy du- 
szę, jak kapelusz porwany wia- 
trem w połowie drogi. 

Z jednej strony, kobiety nie 


Ale czy zazdrość przerosząc się kusy. hołdy jednego wieczoru lub miały jeszcze czasu na zdobycie 


wotnego charakteru? 
Widzimy. że niepokój rodzi się 


kobieta, która całkowicie należa- 
ła do niego zaczyna mu się wy- 
„mykać. Mężczyzna zaczyna wąt- 
pic, traci do kobiety zaufanie. Za 
miast poniżać — wypadło mu 
adorować, zamiast rozkazywać — 
błagać. Co za słabość! 

Ponieważ wolność kobiety roz- 
i to w dwuch 
prawnej i 

zazdrość 


postaciach: wolności 


nictwo: najśwałtowniej przejawia nia, kawałka pola, lub innej rze- męska przejawia się także 


się w uczuciu erotycznem, za- 
zdrość została żakwalifikowana, 
jako jedna .z form miłości Nie 
wynika z tego bynajmniej, że w 
stosunkach pomiędzy mężczyzną 
i kobietą zazdrość nie może ist- 
nieć bez miłości i odwrotnie. Zda 
rza się nawet, że nadmiar miłości 
niweczy zazdrość; utrzymują na- 
wet, że prawdziwa miłość, zaczy- 
ha się tam, gdzie zazdrość się 
kończy. Zazwyczaj jednak, za- 
zdrość jest to uczucie, które po- 
wstaje w miłości z obawy, by 


czy, zdobytej lub kupionej. 

Ale gdy zwyczaje i prawa wy- 
zwalają kobietę, gdy zamiast por- 
wania siłą lub kupna, sposobem 
zdobycia kobiety staje się adora- 
cja — gdy ponadto prawo wyboru 
od niej zależy — wówczas po- 
wstaje współzawodnictwo pomię- 
dzy  pretendentami. Następuje 


dwuch postaciach. odpowiada'ą- 
cych dwum etapom wyzwolenia 
kobiet, 

| Kobieta odzyskała prawo dyspo 
nowania swojem sercem; będąc 
jednak jeszcze pod kontrolą pra- 
wa oddaje się miłości jedynie w 
wyjątkowym wypadku, gdy in- 
tryga jest zarówno wyraźna jak i 


chwila, gdy w sercu mężczyzny zakazana, Jest to wiek klasycz- 


rodzi się niepokój. 


ny męskiej zazdrości, ieśli się tak 


Historja obyczajów, tak samo, można wyrazić, gdy w grę wcho 


čak i historja literatury wskazuje 
nam, że w miarę wzrostu stanowi 


e ZK 


Zdemaskowany fakir 


Fakir Tara-Bey na madejowem łożu, obok niego stoi p. Heuze, któ- 
ry następnie położył się na tej samej „solie“. 


stwo... względem siebie, dowo- 
dząc, że przy zręczności oraz od 


W jednym z cyrków paryskich Heuze w swej praktyce demasko- Że 


P. 


wać sobie rany „zawodowo , 


dzi podejrzliwy mąż j zaniepoko- 
jony kochanek. Skandale i awan- 
tury: ich wypełniały tradycyjnie 
literaturę. Zazdrość ta zakłada 
przedewszystkiem istnienie rywa- 
la... 


Ale kobieta nie pozostała w 


tym stanie połowicznej wolności. ' 


Obecnie młoda panna, 
rozwódka, mężatka, która teraz 
gra częściej rolę towarzyszki i 
wspólniczki niż kochanki — zdo- 
była zupełną niezależność ruchn i 
uczuć. Ona pędzi życie jakie chce, 
z kim chce i gdzie chce. Jej ko- 
kieterje i flirty są tak liczne i 
czasem tak daleko posunięte, że 
mogłyby jej zastąpić resztę. Ko- 
bieta poszukuje teraz nie męż- 
czyzny, ale jego pożądania, i cza- 
sem woli ryzyko niż przygodę.. 
Wśród tylu możliwości na kogo 
może paść podejrzenie zakochane 
go?... Pozostaje on skazany na 
cierpienia w próżni i na dręcze- 
nie się przypuszczeniami... 

Jego zazdrość staje się ogólna 


wdowa, 


jest nie to, że jest zdradzony, die 
w każdej chwili może aim 


występuje obecnie popularny fa- wania „cudowności“ ma już wię- być... 


kir ofe który swemi ekspe- 
rymentami budził wielkie zainte-, 
resowanie. Odporność jego na. 


ciało, dostarczając niesamowitych 
dreszczów licznej zawsze na jego 
występach galerji. | 

Aliści „cudownośćłł Tara-Bey'a 
wzbudziła wątpliwość w dzienni-, 
karzu p. Pawle Heuze, który o0-, 
świadczył, że fakir jest tylko zrę- | 
cznym szarlatanem, eksperymen- 
ty zaś jego trickami. 3 euze 
rzucił fakirowi rękawicę, iż bez 
„cudownych właściwości” potrafi 
dokonać tych samych, co Tara - 
Bey sztuk bez szwanku na zdro- 
wiu. Niezwykly mecz wytrzymało 
ści odbyć się miał w wypełnio- 
nym po brzegi cyrku de Paris. I 
: Heuze wygrał przy oszałamia- 
jącym entuz,azmie zwolenników, 
gdyż wszystkie wyczyny fakira 
powtórzył identycznie, a nawet 
przy wbijaniu szpilek wykazał 


większe od zawodnika okrucień- 


cej podobnych sukcesów. 


liwościami sali dancinguwej, 

w i t. p. Któż jej zada pyta- 
ae w chwili spotkania? Wszyst- 
kie odpowiedzi będą wymiisjące, 
[może nawet nie kłamliwe, ale 
| gładkie, tendency,ne... Za każdem 
otworzeniem ust pogłębi ty:ko ta- 
|jemnicę, a przez swe sprzeczne 
'odpowiedzi dostarczy materjału 
dla wyobraźni nieszczęśliw= fo. Tu 
cała dusza współczesnej kobiety, 
która wymyka się zakoch”- "nn 
mężczyźnie doby obecnej. Teraz 
mężczyzna zazdrosny walczy nie 
| przeciw zdradzie, ale przeciw mo- 
żliwości zdrady, nie przeciw miło- 
ści, ale przeciw pożądaniu. Nie 
|należy chyba podkreślać, że ta 
nowa forma niepokoju męskiego 
jest bardziej bolesna niż wszelka 
inna, gdyż nie posiada określone- 


go obiektu i ma sama w sobie, 
coś  nieuleczalnego. Przyczyną 
współczesnego zła, jest dyshar- 


monja pomiędzy zmianami spo- 
łecznemi i naturą. Instynkt, wsku- 
tek wpływów społecznych zmie- 
nia się, ale wolniej niż obyczaje, 
dlatego, że natura jest odporna i 
powoduje czasem znaczne opóź- 


l go życia, 


f Zazdrość w ten sposób od kobiety do męż-! sezonu, stykała się z wszelkiemi odwagi do wyznania swego nowe- 
ulegają ewolucji wskutek zmian zmieniła odrazu płeć i charakter. czyzny, nie zatraciła swego. pier- moż 


z drugiej znów strony 
"mężczyźni nie nabyli jeszcze o- 
dwagi aby znieść ten nowy stan 
rzeczy. Stąd konflikt, który nie 
ma podobnego sobie w bi ] 
ludzkiego serca: kobieta 
tradycję w dalszym ciągu 
się z tem czem się stała v 
dzinie uczuć, mężczyzna, 
despotyzm tradycji w dalsz: 
gu żąda, ażeby pozostała 
czem być więcej nie może. 


I ażeby wybrnąć jakoś, « 
uciekają do sposobu, któr 
nazywa kłamstwem. Oczy” 


zakochani zawsze kłamali... 
"ie jednak pomiędzy dwiem 
bami, które się znajdują 
djum ewolucji moralnej i d 
rych ta ewolucja nie jest i 
lona, kłamstwo chociażby 
nie stało się obowiązkowen 


Niech więc próbują sobię 
baczyć, gdyż kłamstwo tc 
mało jest od nich zależne, 
umieją natomiast cenić na 
szą szczerość, jako wielką 
gę osobistą. 


Tłum. Zb 


KRleski i nieszczęśc 
Przepow edn e na rok 1929 


W Anglji, gdzie — jak wiado- 
mo — wielką przykładają wagę 
do wszelkiego rodzaju  przepo- 
wiedni, ukazał się kalendarz a- 
strologiczny Moore'a na r. 1929, 
'edno z najpopularniejszych wy- 
dawnictw tego rodzaju. Przepo- 
wiada on prawie same klęski i 
nieszczęścia. 

A więc: 

Styczeń. Krwawa wojna na Bli- 
skim Wschodzie. Śmierć członka 
angielskiej rodziny królewskiej. 
Wiele wypadków okrętowych. 

Luty, Konflikt pomiędzy Turcją 
a Grecją. Urodziny w ang. domu 
królewskim. Prezydent St. Zjed- 
noczonych znajdować się będzie 
w niebezpieczeństwie. 


Marzec, W Chinach i Indjach 


zegra się tragedia polityczna. 
Kwieceń. W Austrii i Japonii 
żałoba narodowa. Wszędzie grozi 


"stwo będzie szezególniej 
pod koniec miesiąca. 
Maj, Na miesiąc ten nien 
nej przepowiedni. 
Czerwiec. Roześra się pi 
wa bitwa powietrzna (nie 
iziano niestety ani gdzie, : 


między kim). W Brukse 


jszczęście w rodzinie króle 


ktore nie będzie bez wpły 
stosunki w Holandji i Nien 

Lipiec. Liczne katastrofy 
cze. W Anglii upadek rzą 

Sierpień. We wszystkic 
jach katastrofy okrętowe i 
we. W Japonji wybuch wo 
mowej. Argentynie grozi s 
rewolucji. Austrja będzie 
wana. 


Wrzesień. Straszne walki w Pa 


porności organizmu można zada- : nieosobowa. Jego męką i troską szere$ś katastrof. Ww Dublinie ro-' lestynie, prawdopodobnie powsta 


nie żydów przeciw Anglji. Liczne 
trzęsienia ziemi, cyklony, powo= 
dzie. 


| Nikt nie jest jego rywalem, «le wybuch rewolucji; niebezpieczeń-| Październik. Umrze pewien król 


i 
| 


| 


Pierwszy samolot silnikowy braci Wright. 


li pewien znany w całym świecie 
;generał. procz tego 


kilku znae 
nych polityków i uczonych. 

Listopad, Rewolucja w Niem. 
czech. W Anglji zacznie się okres 
rozkwitu przemysłu. 

Grudzień, Wielu ludzi zginie w 
katastrofach lotniczych, okreto= 
wych, oraz od powietrza í ognia. 
Pewien książę z domu królew- 
skiego zostanie zdradzony. (Czy 


|to'ma być zdrada małżeńska czy 


inna, tego kalendarz 
nia). 
OPTY PĘTGECYWGPĘĆ 16900 PLYTY 


nie wyjaś” 


Dr. msd. 


B. Spiro 


Narutowicza 40, tel. 78-35 
choroby wewnętrzne 
przyjmuje od godz, 5—7 


LJ 


|Z twórczości grupy „Meteora. 


LUCIAN KORZENIOWSKI 
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POŻEGNANIE 


Pannie Heli M, poświęcam, 


CYT kolacji siedziała obok nie 
go. nim nic nie mogło strzas- 
kać nieokiełzanej radości. 


Leżeli w milczeniu. 
„poobiednia cisza"; pora, 
na werandzie nie wolno 


Była to'zanadto już przyzwyczaiłem się 
kiedy do was... no i do ciebie", 
rozma-| — Przyzwyczaiłeś się? 


| 
| 


wiać. Niektórzy drzemali inni! — Tak, będę tęsknił... „Ale chciała mu jej mącić, któr poszedł do miasta. s Przez 
czytali, inni myśleli Myśli ich wrócę, zabiorę cię, pojedziemy] Na dobranoc zwarły się ich | chwilę stała lękliwie w ciemnem 
szły szlakami spojrzeń. Uderza- nad morze, prawda wargi, zrazu lekko, potem silnie, | wnętrzu pokoju. Nieśmiało prze: 
ły w białą ścianę gór, ślizgałysię, — Nad morze! — zamigotały aż do zachłyśnięcia się pocałun- kręciła kontakt. Z biurka wyjęła 
o chropawych lodawcach, pląta- jej oczy. — Tak! nienawidzę gór,'kjem. Potem rozeszli się do po-|Stos, papierów. Szukała swej „hi- 
y w gąszczach lasów, kołowary o jak nienawidzę! .. kojów. storji choroby“, Gdy ją wreszcie 
w dymiących śnieżaą  zamiecią  Nienawidzili ich wszyscy, jak rA ) ; 3 trzymała w ręku, zawahała się 
dolinach i odbite od skał, powra grobowca, który miał ich pochło W jej pokoiku długo paliło się chwilę, — Musiała jednak wie- 


nąć. Zdumiewali się, że świat za- światło. Biegała od ściany 
pomniał o nich, że nie odczuwa 
ich braku, że ludzie mogą się ba 
wić, pić, jeść, tańczyć, nie pa- 


trząc na termometr. 


cały. Liczyli dni, które już prze- 
byli w sanatorjum i dni, które 
jeszcze im pozostały. Było im źle. 
Musieli leżeć bezczynnie. Naoko 
ło wrzało życie. Rozpęd jego był 


do dzieć nareszcie prawdę! 
ściany. * Dojrzewały w niej myśli |tam nieznane łatińskie wyrazy— 
Aż wreszcie, gdy zacichły wszel- jakieś cyfry — jakieś skróty, Ty- 
kie kroki w sąsiednich pokojach le tego! Każdy ze znaków urastał 
— otworzyła nieśmiało drzwi najw jej wyobraźni do jakichś nie- 


Były 


dla nich papierowym  szelestem — O jakże ci zazdroszczę —| korytarz, obejrzała się kilkakrot- zwykłych przeznaczeń, Nie rozu- 
składanych i rozkładanych ga- szeptała, — pomyśleć tylko: ju- | WUMEN SU OKU 
zet, postękiem drutów telegra- tro będziesz pędził przez niziny, TR TEE 
ficznych o które rozcinał się zobaczysz pierwsze sosny — po- 
wiatr z gór nadbieśły. Był dla jutrze wyjdziesz na ulicę, w tłum, 


D 
4 
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będziesz mógł iść wszędzie, spóź 


nich milczącą gonitwą świateł 
i nić się na kolację, wstać w po- 


cieni po śnieżnym ekranie -— w 
niedzielę bowiem niektórym wol- łudnie, położyć się po północy... 
no było pójść do bliskiego kina. — Zabiorę cię — będziesz mo- 
Życie było dla nich dalekiem w gła niebawem robić to samo — 
niedościgłem pragnieniu — blis- odrzekł, 
kiem — w tęsknocie,  snującej  Zamilkli. Jej wydało się to nie- 
wspomnienia. Żyłami ich płynął realnem. Jedynie pewnem było, 
mdły jad. Lekkie dreszczyki bie- że nikt jej jutro nie pocałuje. Nic 
gały po ich ciele. Przeklinali gó- nie dało jej życie — zabrało zaś 
i swój los. Doktorzy zwodzili wszystko. Dwa lata była już w 
ich. Podawali coraz to inne ter-| sanatorjum. Zbywano ją obietni- 
miny wyzdrowienia — przedki- | cami, Przestała wkońcu wierzyć 
żali je w nieskończoność, Rzad-|w poprawę. Wyglądała napozór 
ko zdarzało się, aby ktoś wyje- dobrze. Gdy leżała na werandzie 
chał na stałe. Inni powracali prę czuła się silną. Parę szybszych 
| dzej później. |kroków wystarczało, aby zmęcze 
Gdy ktoś szczał sanatorjum nie ciemnemi płatami  zasłaniało 
jako akar. bob: to uroczystość. jej oczy. Dysząc ciężko musiała 
Zazdrościli mu wszyscy. Nie żą- opadać na ławkę. 
dali odeń pamięci. Wiedzieli, że, Zadźwięczał dzwonek. Wszyscy 
życie wessie go i nie odda niko- rzucili się ku jadalni. Kolacja dła 
mu, a wspomnienie chwil przy- żyła się. Rozmowy były dziwacz- 
krych zagrzęźnie w niebycie. |ne. Igrano słowem ze śmiercią. 
— Ty nie wrócisz — wiem, i Chwalono się, że komuś dziś jest 
zapomnisz — szepnęła, gorzej, Ustalono rekord dziś mie 
Chłopiec niecierpliwie obrócił rzonej gorączki. Wydawało się, 
się na leżaku. jiż śmierć siedziała z nimi przy 
Skąd ta pewność, — od- stole i dzwoniła cicho bezzębne- 


— m o AN. NO 


rzekł, uśmiechając się, — czy my mi szczękami w powściągliwym 
ślisz, że tam będzie mi dobrze: śmiechu. 
H. FALK wa, nie może mówić dalej. 


Młoda pani płacze i przesłania 
oczy chusteczką. To go wzrusza. 
Przejęty myśli o wielu tragedjach, 


Szofer paryski które się rozgrywają w eutach, w 


Nader blada i spokojna jest pa-| Pali. Znowu napycha fajkę. Gz iym piekielnym Paryżu. Z począt- 


ni, która daje znak, aby auto się 
zatrzymało.  Tęgi szofer otwiera 
iuprzejmie drzwiczki swego taxi. 
„Dokąd pani każe?“ 
Pani wsiada i mówi: „Proszę 
,przedewszystkiem podnieść budę“, 
MAY tak pięknej pogodzie?” 
a é 


Usłuchał i obserwuje przytem 
ży gościa z boku: „Czyżby by- 
ła chora?!...' 


Nastawił budę i zajął swoje miej 
sce. 
„A więc dokąd mam jechać?" 
„Nie mam określonego celu. 
(Głos jest bezdźwięczny, spojrze- 
nie niepewne). Czy widzi pan 
przed nami zielony kabrjolet, ot 
tam? Gdy doń ktoś wsiądzie, niech 
pan ruszy... niezbyt blisko, nie- 
zbyt daleko, aby go pan nie stra- 
cił z oczu... Dostanie pan 20 fran- 

ów napiwku.” 

„Dobrze, łaskawa pani“, 

Z głębi taxi, z naprężoną uwagą, 
patrzy w mrok wieczorny młoda 

obieta i załamuje dłonie. Szero- 
kie plecy szofera zasłaniają ją. 
Szofer kręci szarego wąsa, nie 
spuszcza z oka kabrjoletu i mru- 
czy pod nosem: 

„No tak, to się wie, znowu jed- 
na, która wierzy, że to wiecznie 
trwać będzie, chce się go uczepić, 
gdy on już pragnie być wolny.. 
„ Ale w tęgim ciele szofera ukry- 
wa się serce wrażliwe.  Napycha 
fajkę. 

„Poco ona to robi, biedna ma- 
ła?.. Czy aby się dokładnie przyj 


rzeć swemu nieszczęściu? Że też na trotuarze, otwiera drzwiczki i 
muszą sami siebie dręczyć, Tacy zdejmując czapkę powiada: „Nie 


są ludzie!" 


ka, | Fu odwrócił się dyskretnie. Pleca- 
| „Kwadrans na ósmą! Jeżeli o mi zasłania płaczącą przed spoj- 
pół do ósmej nic się nie zacznie, rzeniami ciekawych  przechod- 
pójdę coś zjeść”. niów.. Jakiś głos mu szepcze, że 

Pochyla się do wnętrza: powinien jej pomóc. Znowu otwie- 

„Proszę pani, jeżeli to będzie ra drzwiczki, jąkając się, mówi: © 
jeszcze długo trwało, to nie mogę „Stokrotnie przepraszam, jeżeli 
się podjąć... Już dzisiaj śniadanie przeszkadzam. Ale gdy tak panią 
jadłem, stojąc”. widzę, — głupszy wzruszyłby się 

„Proszę jeszcze o trochę cierpli|— proszę mi wierzyć — niech pa- 


wości, — odpowiada zdławiony mi słucha — niech sobie pani nic 
głos. z tego nie robi". 
„Czy on zaraz wyjdzie?" Młoda pani czuje się zaskoczo- 
„Ależ tak". na, ale szybko opuszcza ją zdu- 


„Dobry byłby ze mnie ina- mienie. Serca ludzkie nie znają 
lista”, myśli szofer zadowolony z, różnicy stanów. p 
jsiebie. „Ona powiedziała „ktoś”, | „Ależ to takie okropne", szep- 
jja mówię „on i zgadzamy się, cze młoda pani. 
Stop! Uwaga!“ „Co jest okropne? 
| Z domu wychodzi młody męż- 
'czyzna, zbliża się szybko do ka- 
brjoletu. Pukanie w szybę. 

„Rozumiem, łaskawa pani! Te- 
raz jedziemy!" 

Ściganie. Dziesięć koni przeciw- 
ko jedenastu. Jakoś idzie, 

Żaden policjant nie potrafi za- 
jtrzymać starego paryskiego szofe- 
ra i oddzielić go od biegnącego 
przed nim pojazdu. Na bocznej u- 
licy w okolic pół Elizejskich za- 
„trzymuje się kabrjolet przed ja- 
kimś barem. Znowu pukanie w 
szybę. Odpowiedź brzmi: 

„Zatrzymamy się tutaj w pew- 
nem oddaleniu. Czy pani widzia- 
ła? Wszedł do baru” 

Przechodzi kilka chwil. Szofer 
spostrzega zniecierpliwienie pani. 
Schodzi ze swego miejsca, staje 


Taka pani 


sięciu zdobędzie, Gdyby się za 
ją, człowiek dawał złamać, 
niech pani słucha, co mówię 


jest życie”. 


nigdy nie spodziewałam się 
po nim“ — mówi wśród łkań. 

„Oszukał panią! Niech go! Ale 
któż ot łaskawej pani powiedział, 


nie tam coś je. Jakże chętnie 
uczyniłbym to samo — i zapewne 
rozmawia ze swoim przyjacielem”. 

„Nie, nie, on tam jest z kobie- 
tą! Razem wyjdą!“ 

„Co pani mówi?" 

„Słyszałam ich rozmowę telefo- 


‘chciałbym się wtrącać..." Przery- 


Portrety sławnych kobiet z ubiegłych stuleci 
dzisiejsze damy londyńskie, 


„Bal żyjących portretów“ 


„ożywione“ 


przez 
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nie i zbiegła w dół krętemi scho-|miała nic z tego. Stała bezradna. 
dami. Zatrzymała się przed gabi-|Szperała dalej, 
Nie|netem lekarza, Wiedziała, że do-jłączniki. Ujrzała wreszcie coś na 


Przeglądała za- 


pisanego zwykłym ludzkim języ- 
kiem. Było to zapytanie władz 
szkolnych co do stanu jej zdrowia 
Odpowiedź była przynajmniej 
krótka i jasna: 

„Do pracy niezdolna teraz, a: 
ni w przyszłości — pobyt w gó- 
rach może uratować życie, lesz 
pobyt długoletni. Czy uratuje — 
gwarantować nie można”, 

Czarne palce nocy przebiegły 
pole jej wzroku. swym pokoi- 
ku przeżywała cios prawdy. Szu- 
kała osłony — łata wyjścia. 
Aż w końcu była zmęczoną, i 
machnęła ręką, Myślała leżąc na. 
łóżku i chłonąc ciemnię nocy. 
Tętniły jej skronie, Myśli jej kry- 
stalizowały, wypadały z. wzbełta- 
nego wzburzenia, lśniąc szkliste- 
mi graniami. 

Jedna z nich zapłonęła jasno i 
gorąco. Znowu puesia z po- 
koju. Brnęła po kolana w śniegu. 
Wślizgnęła się do sąsiedniego bu 
dynku. Zapukała cicho do jedne- 
go z pokojów. Gdy nie otworzo= 
no — ponowiła pukanie. 

— Kto tam? — zapytał zaspa- 
ny głos z wewnątrz. 

— To ja — otwórz — szepnęła. 

Była w jego pokoju. 

— Ty? u mnie? — szeptał, 

— Tak — rzekła — muszę po 
żegnać się z tobą tak, abyś mnie 
zawsze pamiętał, 

— Ależ... — szepnął. 

— Tak...- muszę być twoją..., 
chcę tego. Tęskniłam do tego, dłu 
żej tęsknić nie jestem w stanie. 
Nie wiem, czy cię, jeszcze zoba- 
czę — nie wiem... 

— Dlaczego... — rzekł drżą- 
cym głosem. 

— Już ja wiem, co mówię — 
szepnęła, Przywarła doń warga- 
mi. Ręce jego zaczęły błądzić po 
jej ciele. 


wiedziałam gdzie. Oni są tam. A|z panem pomówić: Ona za panem 
ja jestem tutaj. Ach, już nie mogę |jechała, siedzi w moim aucie i za- 


l 


piękna, jednego pani straci, a dzie "e 


każdym razem, kiedy nas osariigi 
—|lja 
W ten sposób przemawiał po-| 
łez by nie wystarczyło. Nie mówię cieszyciel z fajką w ustach na jed- 
tego, aby panią pocieszyć, ale, a-|nej z ulic s 
by łaskawa pani wiedziała, jakie|krzyków i hałasu do zrozpaczonej i 


że on w barze coś złego robi. Pew!kelnerowi w smokingu: 


tak dłużej. Muszę wysiąść", 
Tęgi szofer zatrzymuje swego 
gościa. 
„Ale, co znowu! Tylko bez 


śłupstw! Kochana łaskawa pani!“ 
(Pomyślał nagle, że być może ma 
rewolwer w torebce), Tylko bez 
zbytecznego pośpiechu; To nie ma 
sensu! Założyłbym się, że pani so- 
bie to wszystko wmówiła. 

„Niech pan pomyśli, taka ko- 
bieta, przecież wszyscy mężczyźni 
są dla niej jednakowo dobrzy i 
właśnie mojego jej się zachciało”. 

„Powiadam, że może z mężem 
pani jeszcze nie jest tak źle. Niech 
pani słucha, wiem, co zrobię, Wej- 
dę na chwilę do baru, będę uda- 
wał, że szukam klijenta i zobaczę 
czy on jest sam, czy nie. Dam pani 
odpowiedź. A potem będzie pani 
jeszcze miała dość czasu, aby zro 
Rab co pani zamierza! Zrobio- 
„Dobrze, dziękuję wam, mój dro 
Wysoka brunetka, cienka, 
tyka...” 


ulic Paryża, pośród stuku, o- 


obiety. Młoda kobieta wzrokiem 


„Nigdy nie dałabym temu wiary, |ogarnia szerokie plecy, które wtła 
tego | czają się z trudem w drzwi obro- 


towe. 
Szofer wszedł do baru. Natych- 
miast dostrzegł parę. Oświadczył 


mość nie cierpiąca zwłoki, dla 
tego oto pana", 


Tymczasem 


ło: „Ładnie jest tutaj, ściany drze-| 


wem obite, lustra, firanki i ładne 


dziewczynki. 
„Co się stało?" — spytał młody 


niczną. Wiedziałam o jakiej porze | pan przerażony. 
odbędzie się rendez-vous, ale nie 


„Przepraszam pana, 


ale muszę 


lewa się łzami. 

„Co pan baje?” 

„Założyłem się z nią, że pan jest 
tutaj sam. Nie powiem jej, co wi- 
działem. Ale ta pani tutaj... prze- 
cież nie jest odpowiednia dla pa- 
na, przecież to z jej twarzy wi- 
dać. Więc niech pan ze mną wyj- 
dzie". 

Niemile dotknięty  przemową 
pełnego godności, brodatego szo- 
fera, odrzekł młody mężczyzna, ją 
kając się: 

„Proszę poczekać..." 
` „Nie potrzeba, — Już ja tej da- 
mie wytłumaczę. Pan musi pójść 
natychmiast, Musi!" — Ciągnie go 
energicznie ku drzwiom. „Inacze; 
jeszcze się zdarzy nieszczęście!" 

Są na ulicy, 

Gdy stanęli przed autem, rzekł 
szołer do pani: 

„No i cóż ja pani mówiłem? Że 
jest tam z przyjacielem. Poprosi- 
łem, aby go zawołano, więc wy- 
szedł natychmiast. Przecież pani 
widzi, że panią kocha. Proszę wy- 
siąść i zająć zielony kabrjolet'"'. 
„Piotrze... — szepnęła trwoż- 


Wsiedli. Wsuwa banknot do rę- 
ki szofera. ři a 

„O nie, chce mi pani chyba 
przyjemność zepsuć? — Proszę 
wziąć pieniądze z powrotem. A 


„Wiado-|teraz (patrząc na młodego czło- 


wieka- zawiadomię przyjaciela pa 
na, Że z interesu obecnie. musi 


rozgląda się wko-|Skwitować. Dowidzenia państwu, 


życzę wielu przyjemności!” Ka- 
brjolet rusza. Tegi szofer goni go 
wzrokiem. 

Potem wchodzi do baru. 


Tło. P . w. 


